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Spotkanie przywódców 
państw członkowskich 
Układu Warszawskiego

M O S K W A  P A P . 5 b m . o d b y ło  się w  M o s k w ie  s p o tk a n ie  d z ia ła c zy  
p a r ty jn y c h  i  p a ń s tw o w y c h  k r a jó w  cz ło n k o w s k ic h  U k ła d u  W a rs za w ­
sk ie g o . W  s p o tk a n iu  u c ze s tn ic zy li p rz y w ó d c y  p a r t i i  i  s ze fow ie  rzą d ó w  
i  In n e  osobistości.

U c z e s tn ic y  s p o tk a n ia  w y m ie n i l i  p o g ląd y  n a  te m a t ro z w o ju  s y tu a c ji 
m ię d z y n a ro d o w e j w  o s ta tn ic h  m ie s iąc ac h .

K r a je  so c ja lis ty c zn e  s tw ie rd z iły ,  że z a m ie rz a ją  n a d a ł w nosić  w k ła d  
w  u z d ro w ie n ie  k l im a tu  m ię d zy n a ro d o w e g o , u m o c n ie n ie  p o k o ju , k o n ­
ty n u o w a n ie  p o lity k i o d p rę że n ia , ro z w ó j w s p ó łp ra c y  m ię d z y n a ro d o w e j,  
ro z w ią z y w a n ie  w s zy s tk ic h  k o n f l ik tó w  w  d ro d ze  ro k o w a ń .

U c ze s tn ic y  s p o tk a n ia  p o d k re ś li li,  że o p o w ia d a ją  się za w s p ó łp ra c ą -  
*e  w s z y s tk im i p o s tę p o w y m i, d e m o k ra ty c z n y m i i a n ty im p e r la lis ty c z n y -  
m i s i la m i, za u m o c n ie n ie m  so lid a rn o ś c i w s zy s tk ic h  n a ro d ó w  w  w a lc e  
p rz e c iw k o  g ro źb ie  w o jn y , za p o lity k ą  p o k o ju , za ro z b ro je n ie m , a p rze ­
de w s z y s tk im  za ro z b ro je n ie m  n u k le a r n y m , za o d p rę że n ie m  i ró w n o ­
p ra w n ą  w s p ó łp rac ą .

U c z e s tn ic y  s p o tk a n ia  w y r a z i l i  go tow ość k o n s tru k ty w n e g o  d z ia ła n ia  
w  ro z w ija n iu  s to su n k ó w  ze S ta n a m i Z je d n o c z o n y m i, o  i le  n o w a  a d m i­
n is tra c ja  a m e ry k a ń s k a  w y k a ż e  ta k ie  sam o p odejście .

Tylko wspólnie możemy przezwyciężyć kryzys

Socjalistyczna odnowa,
rozsądek i odpowiedzialność

Je d n o cze śn ie  u c ze s tn ic y  s p o tk a n ia  s tw ie rd z il i, t e  s y tu a c ja  n a  św iec i«  
Jest n a d a l n a p ię ta . W y ś c ig  z b ro je ń  n a b ie ra  co ra z  b a rd z ie j n ie be zp ie cz­
nego c h a ra k te ru .

N a  s p o tk a n iu  w y ra ż o n o  p rz e k o n a n ie , że zespolone w y s iłk i  w s zys t­
k ic h  k r a jó w  i n a ro d ó w  za in te re s o w a n y c h  p o k o je m , bezp ie cze ń stw e m  
i w s p ó łp ra c ą  m ię d z y n a ro d o w ą  m ogą za p e w n ić  u g ru n to w a n ie  o d p ręże ­
n ia  ja k o  w io d ą c e j te n d e n c ji ro z w o ju  m ię d zy n a ro d o w e g o .

U c ze s tn ic y  s p o tk a n ia  d o k o n a li w y m ia n y  in fo rm a c ji  n a  te m a t  bu­
d o w n ic tw a  s o c ja lis ty czn e go  i  k o m u n is ty c zn e g o  w  ic h  k r a ja c h .

P rz e d s ta w ic ie le  P Z P R  p o in fo rm o w a li u c ze s tn ik ó w  s p o tk a n ia  o ro z ­
w o ju  s y tu a c ji w  Polsce i o w y n ik a c h  V I I  P le n u m  K C  P Z P It .  U czest­
n ic y  s p o tk a n ia  w y r a z i l i  p rze k o n a n ie , że k o m u n iś c i, k la s a  ro b o tn ic za  
i  lu d z ie  p ra c y  b ra tn ie j P o ls k i p o tra f ią  po ko n ać  tru d n o ś c i ja k ie  w y ­
s tą p iły  o ra z  za p e w n ią  d a lszy  ro z w ó j k r a ju  n a  d ro d ze  s o c ja lis ty c zn e j. 
Z o s ta ło  p o tw ie rd z o n e , i c  s o c ja lis ty c zn a  P o ls ka , P o ls k a  Z je d n o c zo n a  
P a r t ia  R o b otn ic za  i  n aród  po lsk i m ogą b ezw zg lęd n ie  lic zy ć  n a b ra te r ­
ską so lid arn o ś ć i po p arc ie  k r a jó w  u c ze s tn ik ó w  U k ła d u  W a rs za w s k ie ­
go . P rz e d s ta w ic ie le  P Z P R  p o d k re ś li li,  że P o ls ka  b y ła , je s t i będzie  
p a ń s tw e m  s o c ja lis ty c zn y m , t r w a ły m  o g n iw e m  ro d z in y  k r a jó w  socja­
l iz m u .

W ARSZAW A PAP. Dziś, podobnie jak w dniach poprzednich, 
odbywają się w  całym kraju, w  różnych środowiskach zawo­
dowych i społecznych, narady * spotkania poświęcone aktual­
nym zadaniom politycznym i gospodarczym w świetle uchwal 
V I I  Plenum Komitet i Centralnego Polskiej Zjednoczonej Par­
tii Robotniczej.

Portowa organizacja partyjna
w dziele odnowy

Dokerzy o sprawach
kraju i zakładu

PA RTYJNA dyskusja w szeze 
cińskieh zakładach pracy owo­
cuje uchwałami i dokumentami 
kierunkującymi ich dalszą pra­
cę jak i wyrażającymi opinię 
co do problemów, które winien 
załatwić IX  Nadzwyczajny 
Zjazd PZPR. Ostatnio w  Zespo 
le Portowym Szczecin—Świno­
ujście odbyło się plenarne po­
siedzenie Komitetu Zakładowe­
go PZPR.

Podjęta uchwała precyzuje, 
że podstawą do działania w o- 
kresie do IX 'Z ja z d u  będą u- 
chwały V I i V I I  Plenum KC  
PZPR oraz stanowisko dzielni­
cowej organizacji partyjnej 
Szczecin Nad Odrą z dn. 19.XI. 
1980 r. Uwzględniając wnioski 
i uchwały OOP i POP z dniem 
8 grudnia w portowej organiza­
cji partyjnej rozpocznie się kam 
pania sprawozdawczo-wyborcza. 
Postanowiono powołać zespół 
dla opracowania problemów i

(Dokończenie na str. 3)

NA dotychczasowych tego ro­
dzaju naradach powszechnie 
wyrażany jest pogląd, że tylko 
aktywność społeczno-polityczna, 
konstruktywna, rzetelna praca 
na każdym stanowisku, konso­
lidacja najszerszych rzesz na­
szego społeczeństwa wokół kon­
sekwentnej realizacji lin ii pro­
gramowej V I i V I I  Plenum KC  
partii, linii socjalistycznej od­
nowy, linii rozsądku i odpowie­
dzialności, mogą zapewnić Pol­
sce spokój, ład i porządek, wy­
prowadzić nasz kraj z niezwy­
kle trudnej sytuacji ekonomicz­
nej. .

W  P IĄ TEK , 5 bm. w świetli­
cy Zakładów Włókien Chemicz­
nych „Chem itex-Wis kord” zgro­
madzili się przedstawiciele za­
łogi tego przedsiębiorstwa. Za 
stołem prezydialnym — dyrek­
tor naczelny przedsiębiorstwa 
mgr inż. Zbigniew Pińczakow- 
ski, I  sekretarz K Z  PZPR Sta­
nisław Krogulec i przewodni­
czący Zakładowej Komisji Ro­
botniczej NSZZ „Solidarność” 
Janusz Buczek.

D Y R E K T O R  n a c z e ln y  p rze d s ta ­
w ia  a k tu a ln ą  s y tu a c je  p ro d u k c y jn ą  
p rz e d s ię b io rs tw a :

— S y tu a c ja  je s t  z ła . D o  p a źd z ie r-

„Nie służy Polsce, nie służy 
socjalizmowi ten, kto świado­
mie lub przez brak dyscypliny 
wznieca niepokoje, osłabia tem­
po i rytmiczność produkcji. Ca­
ły świat patrzy na Polskę. 
Niech więc świat widzi nasz 
kra j tętniący pracą, Polskę spo­
koju i porządku, pracującą dla 
przyszłości” — słowa te za­
czerpnęliśmy z rezolucji pra­
cowników Zakładów Przemysłu 
Bawełnianego „Uniontex” w  
Łodzi skierowanej do wszyst­
kich ludzi pracy w naszym kra­
ju. Rezolucję wspólnie podpisa­
li: Komitet Zakładowy PZPR, 
NSZZ „Solidarność”, NZZ Pra­
cowników Przemysłu Włókien­
niczego, Odzieżowego i Skórza­
nego, NSZZ „Współpraca” oraz 
Zarząd Zakładowy ZSMP.

n ik a  m ie liś m y  n a w e t p e w n e  n a d ­
w y ż k i,  w  lis to p a d z ie  je d n a k  zd a ­
rz y ła  się p o w a żn a  a w a r ia  te c h n o ­
lo g ic zn a . D o  p la n u  z a b ra k ło  oko ło  
1 m in  z ł —  m ó w i d y re k to r .  — B y ­
ło b y  to  do o d ro b ie n ia  a le  n a po­
c z ą tk u  g ru d n ia  n a s tą p iły  b ra k i w  
d o s ta w a c h  d w u s ia rc z k u  w ę g la . Je ­
d y n a  w  k r a ju  w y tw ó r n ia  dwusdarcz  
k u  w  G rz y b o w ie  od d w ó ch  ty g o d n i  
sto i. ta m  te ż  b y ła  a w a r ia . W y k o ­
rz y s tu je m y  nasze zapasy teg o  su­
ro w c a  t a k  b y  n ie  stanać zu p e łn ie , 
w ię c  n a ra z ie  z a trz y m a liś m y  p ro ­
d u k c ję  k o rd u , k tó r y  p o ch ła n ia  n a j­
w ię c e j d w u s ia rc z k u , o  je d n ą  t r z e ­
c ią  z m n ie js z y liś m y  też  p ro d u k c ję  
je d w a b iu  w łó k ie n n ic z e g o . Z  o stat­
n ic h  in f o r m a c j i  w y n ik a , t e  G rz y ­
b ó w  n a d a l s to i. a le  m a m y  za p e w .

(Dokończenie na str. 3)

W  „ W is k o r d z ie ”

P o s ie d z e n ie
Biura Politycznego KC PZPR

W ARSZAW A PAP. Biuro Po- teryzuje wyścig zbrojeń, istnie- 
lityczne KC PZPR na posiedzę- nie dotychczasowych i pojawia­
niu w dniu 6 bm. zapoznało się nie się nowych konfliktów l
i zaaprobowało sprawozdanie 
delegacji polskiej ze spotkania 
działaczy partyjnych i pań­
stwowych państw-stron Ukła­
du Warszawskiego w Moskwie.

Podkreślono doniosłość narad 
kierownictw bratnich partii i 
państw, umocnienia ich jedno­
ści dla wspólnej w alki o pokój i 
bezpieczeństwo międzynarodowe 
oraz wymiany informacji i do­
świadczeń o budownictwie so­
cjalistycznym w bratnich kra­
jach.

Biuro Polityczne potwierdziło 
wspólną ocenę złożonej sytuacji 
międzynarodowej, którą charak-

Obraduje  
Plenum KW PZPR
D ZIŚ  o godz. 11 rozpo­

częło się plenarne posiedzę 
nie KW  PZPR w Szczeci­
nie. Temat obrad: „Zada­
nia wojewódzkiej organiza­
cji partyjnej po V I I  Ple­
num KC”.

(Dokończenie na str. 2)

Z obrad
Wojewódzkiego 

Zespołu Poseiskiego
W  UB. P IĄTEK, pod kierun­

kiem posła Jerzego Korzonka, 
obradował Wojewódzki Zespól 
Poselski w Szczecinie. Uczest­
niczyli w nim posłowie na Sejm 
PRL: Wacław Czyżewski, Bar­
bara Gawdulska, Witold Sa- 
czuk, Tadeusz Stadniczeńko i 
Jerzy Zygmanowski. W  obra­
dach wzięli także udział: wice­
wojewoda szczeciński Teresa 
Pacuła i dyrektor Okręgowego 
Urzędu N IK  Wacław Podsiadło.

DO U D ZIA ŁU  w zebraniu za­
proszono także przedstawicieli 
Prezydium Międzyzakładowej 
Komisji Robotniczej NSZZ „So­
lidarność” w  Szczecinie: M aria­
na Jurczyka, Stanisława Wądo­
łowskiego i dra praw Zygmun-

„Takie będą Rzeczypospolite...“
(Dokończenie na str. 

Wypowiedź

2)

F. ŁUCZKO: —  O więzi trudno boku mógłby powiedzieć, że cele 
w tej chwili mówić, ponieważ sq podobne, lecz jeśli chodzi o 
nasz związek jest nowy i powstał formy działonia i obrane metody

„Kurier" rozmawia z przedstawicielami 
Międzyszkolnej Komisji Założycielskiej 

NSZZ „Solidarność"

NASZYMI rozmówcami są; 
nauczyciel Liceum Ogólno­
kształcącego nr 1 Franci­

szek Łuczko (przewodniczący 
MKZ NSZZ „Solidarność''), na­
uczyciel Technikum Budowy Okrę­
tów Jeremi Tyszka (członek pre­
zydium) i nauczyciel Zasadniczej 
Szkoły Budowy Okrętów Stoczni 
Szczecińskiej im. A. Worskiego 
Franciszek Mlkłaszewicz (członek 
komisji).

—  Czy w obecnej sytuacji, pó 
podpisaniu w Gdańsku „Prooko- 
łu ustaeń” przez Kraową Komi­
sję Koordynacyjną Oświaty i Wy­
chowania NSZZ „Solidarność'' I 
Komisję Resortową, istnieje więź 
miedzy waszym zwlf' i ‘' lem I „sta- 
r m ” Związkiem Nauczycielstwa 
Polskiego?

w określonych okolicznościach. 
Możemy natomiast mówić o współ 
życiu, ale nie o współprocy, czy 
więzi.

—  CZYLI nie ma wspólnego ce­
lu, nie jednoczycie się w waszym 
dzołanr?

F. ŁUCZKO: —  Ktoś stojący z

nie są one jednakowe. Bo gdy­
byśmy traktowali je jako jednako­
we, to nie było sensu tworzeń-a 
nowych związków. Notom ¡ast w 
romach jednego systemu szkolne­
go jednego państwa musi nastą­
pić współżycie między nimi a na­
mi. Tyle tylko, że liczebność sta­

rego związku maleje w bardzo 
szybkim tempie.

— ILU członków zrzesza w tej 
chwili nauczycielska „Solidar­
ność”?

J. TYSZKA: — W mieście na­
leży do’ nas obecnie ponad 80 
proc. pedagogów, zoś w terene 
liczba członków przekroczyła 50 
proc. i dynamicznie wzrasta. Peł­
nię dyżury w naszej siedzibie wła­
śnie w dni, kiedy zgłoszają s*ę 
nauczyciele spoza Szczecina i mo 
gę powiedzieć, że przez coły czas 
mam ręce pełne roboty.

—• TAK, ałe w innych woje­
wództwach, zwłaszcza południo­
wej Polski, dane le przedstawia­
ją się zupe‘nie inaczej, a sama 
„Solidarność” podała 8 listopada,

(Dokończenie na str. 4—5)

Czesława Miłosza

„Wiem, że posiadam 
duże grono 

odbiorców w Polsce”
UCHWYCENIE — choćby tele­

foniczne —  poety tak na uniwer­
sytecie w Berkeley, gdzie od 
20 lot jest profesorem na wydzio- 
le języków i literatur słowiańskich, 
jak w domu, jest obecnie niemoż­
liwe. Czesław Miłosz skuteczni* 
broni się przed natrętami z prasy.
I tylko dzięki uprzejmości jego se- 
kfetarki, pani Renaty Gorczyńskiej

(Dokończenie na str* 2$

h i. obaw. Bigd J L \lL
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Z obrad Wojewódzkiego
Zespołu Poselskiego

(Dokończenie ze str. 1)

ta Lampaeiaika. Zapoznali oni 
szczecińskich posłów z rozwo­
jem NSZZ „Solidarność” oraz 
x trudnościami na Jakie ten 
związek zawodowy natrafia 
w niektórych przedsiębior­
stwach. Zwrócili oni przy tym  
łtwagę na bezwzględną potrze­
bę respektowania istoty i du­
cha praw, nad czym czuwać po­
winien najwyższy organ przed­
stawicielski — Sejm PRL. Przed

Od piątku 
do niedzieli
•  W  P IĄ T E K  d o b ieg ła  k o ń ­

ca o f ic ja ln a  w iz y ta , ja k ą  z ło ­
ż y !  w  P olsce szef b e lg i js k ie j  
d y p lo m a c ji C h a rle s  F e rd in a n d  
N o th o m b . T e g o  d n ia  gość zo­
s ta ł p r z y ję ty  p rze z  p rze w o d ­
n iczącego  R a d y  P a ń s tw a  H e n ­
ry k a  Ja b ło ń sk ie g o . N a  z a k o ń ­
cze n ie  p o ls k o -b e lg ijs k ic h  ro z­
m ó w  o p u b lik o w a n o  w s p ó ln y  
k o m u n ik a t .

•  W  sobotę n a k o le jn y m  
p o s ie d zen iu  ze b ra ł się zespół 
p o w o ła n y  do o p ra c o w a n ia  p ro  
Je ktu  u s ta w y  o zw ią z k a c h  za ­
w o d o w y c h . U zg o d n io n e  zosta­
ły  za ło że n ia  do teg o  p ro je k tu .  
B ę d ą  o n e  p rze d s ta w io n e  R a ­
d z ie  P a ń s tw a , a n as tę p n ie  
pod da n e  d y s k u s ji p u b lic z n e j.

#  W  d n ia c h  6 i  7 bm . od­
b y ł się  w  G d y n i I I  K o n gres  
K u l t u r y  M o rs k ie j —  ogó lno ­
p o lsk ie  s p o tk a n ie  tw ó rc ó w  
k u l tu r y ,  n a u k o w c ó w  1 d z ia ła ­
c zy  z a jm u ją c y c h  się m a r y n l-  
s ty k ą  i  k r z e w ie n ie m  w ie d z y  o 
s p ra w a c h  m o rza . W  u c h w a ­
ła c h  p o d kre ś lo n o  w a g ę  p ro ­
b le m a ty k i m o rs k ie j. W y s u n ię ­
to  szereg  p o s tu la tó w  n a k ie ro ­
w a n y c h  na w zm o że n ie  obec­
nośc i te j  te m a ty k i w  k u ltu rz e  
n a ro d o w e j, o św iac ie  i  w y c h o ­
w a n iu , p u b lic y s ty c e . P o s ta n o ­
w io n o  d la  re a liz a c ji  ty c h  ce­
ló w  u tw o rz v ć  n o w ą  o rg a n iza -  

ą — L ig ę  M o rs k ą .

W c z o ra j w  W a rs za w ie  
za k o ń c z y ł się  d w u d n io w y  N a d  
z w y c z a jn y  t Z ja z d  S to w a rz y ­
szenia In ż y n ie ró w  i  T e c h n i-  
k ó w -M e c h a n ik ó w  P o ls k ic h . 
Z ia z d  u s ta n o w ił k ie r u n k i  dz la  
ła n ia  S IM P  n a n a jb liżs ze  la ta .

( j )

Wypowiedź
Czesława Miłosza

(Dokończenie ze str. 1)

udało się uzyskać krótką wypo­
wiedź poety, udzieloną specjalnie 
Polskiej Agencji Interpress.

Cze słów Miłosz zapytany, czy 
wie, że jego poezja jest recyto­
wana w Polsce, że wydawnictwa 
nosze zapowiadają publikacje je­
go wierszy, odpowiedział:'

—■ Wiem, że posiadam duże 
greno odbiorców w Polsce, 
zwłaszcza w młodszym pokole­
niu. Jestem z tego powodu dum­
ny.

Mój przyjazd do Polski? Jest 
obecnie niemożliwy z uwagi na 
zajęcia profesorskie i sesję egza­
minacyjną, co nie wyklucza oczy­
wiście wizyty w dalszej przy­
szłości.

(Wypowiedź uzyskała Ewa Bo­
niecka, korespondentka PA Inter­
press w Nowym Jorku).

Sprostowanie
D O  zam ies zczo n e j w c z w a rte k  

in fo rm a c ji  o p o w s ta n iu  K r a lo w e l  
S e k c ji  Ż e g lu g i i G o s p o d a rk i M o r ­
s k ie j N S Z Z  ..S o lid a rn o ś ć ”  w k ra d ł  
sie b łą d . O d n o w ie d n l f ra g m e n t  
te k s tu  p o w in ie n  b rzm ie ć  ja k  n as tę ­
p u ję :  ..P rz e w o d n ic z ą c y m  « -o s o b o ­
w e g o  p re z v d ju m  s e k c ji k r a to w e j  
w y b ra n o  W o jc ie c h a  B a rz y k o w s k ie -  
go. b y łe g o  p ra c o w n ik a  ..fo a łm o ru ”  
i  d z ia łac za  n ie  is tn ie ją c e g o  ju ż  
Z w ią z k u  Z a w o d o w e g o  M a ry n a rz y  
1 R Y B A K Ó W  M O R S K IC H »»  (a  n ie  
P O R T O W C Ó W , ja k  m y ln ie  w y d r u ­
k o w a n o ). T y tu łe m  w y ja ś n ie n ia  do­
d a ć  n a le ż y , iż  z w ią z e k  ta k i  is tn ia ł  
w  la ta c h  1956— 59. P rze p ra s za m y .

stawiciele M KR stwierdzili po­
nadto, że równoczesne istnienie 
„Solidarności” i branżowych 
związków zawodowych wymaga 
zrównania uprawnień obu or­
ganizacji.

W dalszym ciągu swego wystą 
pienia zapoznali om posłów z o- 
pinią członków NSZZ „Solidar­
ność” o pracy Sejmu. Podkreślili 
potrzebę organizowania wspól­
nych spotkań na terenie zakła­
dów pracy i w  trakcie posie­
dzeń plenarnych MKR. Człon­
kowie zespołu poinformowali w 
odpowiedzi o swej pracy parla­
mentarnej, oraz wyrazili goto­
wość nawiązania bliższych kon­
taktów, a poseł Zygmanowski 
mówił-o przygotowywanej usta­
wie o cenzurze.

Podczas drugiej części posie­
dzenia wicewojewoda Teresa 
Pacuła poinformowała posłów 
Ziemi Szczecińskiej o przebiegu 
przygotowań do opracowania 
planu społeczno-gospodarczego 
województwa na rok 1981, pod­
kreślając że dokument ten nie 
jest jeszcze gotowy, gdyż jego 
założenia ulegają stałym zmia­
nom. Szczególną uwagę zwró­
ciła ona na najważniejsze pro­
blemy naszego regionu: budow­
nictwo mieszkaniowe i szeroko 
zrozumiane budownictwo towa­
rzyszące.

N A  W S T Ę P IE  T . P a c u ła  p o d k re ­
ś liła , że te g o ro c zn y  p la n  b u d o w n i­
c tw a  m ie s zk a n io w e g o  n ie  będ z ie  
w y k o n a n y  w  ż a d n e j z trze c h  p rz y ­
ję ty c h  i  s k o ry g o w a n y c h  w e rs ji.  
Ł ą c zn ie  w  o kre s ie  la t  1976—1980 z a ­
leg łośc i w  t e j  d z ie d z in ie  ró w n e  b ę­
d ą ro c zn y m  z a d a n io m . S y tu a c ję  p o ­
g ars za  f a k t ,  że  n a  ro k  b ie żą c y  w y ­
d ano  ju ż  p rz y d z ia ły  n a  m ie s zk a n ia  
w  o p a rc iu  o za ło ż e n ia  p ie rw s ze j 
w e rs j i  N P S G . O zn a cza  to , że oko ło  
1800 osób w p ro w a d z i się do  p rz y ­
d z ie lo n y c h  im  lo k a li  d o p ie ro  o ro k  
p ó źn ie j.

Z a ło ż e n ia  p la n o w e  w o je w ó d z ­
t w a  n a  ro k  1981 p rz e w id u ją  w y b u ­
d o w a n ie  m ie s zk a ń  o łą c z n e j po ­
w ie rz c h n i 330 tys . m  k w . N ie  je s t  
to  ilość w y s ta rc z a ją c a , g d y ż  w  
spó łdzie lczośc i m ie s z k a n io w e j ocze­
k u je  n a  p rz y d z ia ł o k o ło  60 tys . r o ­
d z in , p o s ia d a ją c y c h  p e łn y  w k ła d  
c z ło n k o w s k i. A b y , zg o d n ie  z  d u ­
ch e m  p o ro zu m ie ń  g d a ń s k ic h  i szcze 
c iń s k ic h , ro zw ią za ć  p ro b le m  lo k a ­
lo w y  w  c iąg u  5 la t .  n a le ż a ło b y  bu ­
d o w a ć  t r z y k r o tn ie  w ię c e j.

T y m c za s e m  — z k o n s u lta c ji p rze ­
p ro w a d zo n y c h  w  P a ń s tw o w e j K o ­
m is ji P la n o w a n ia  G ospodarczego  
w y n ik a , że p rze d s ię b io rs tw a  b u d o ­
w la n e  zg ła sza ją  m o żliw o ść  o d d a n ia  
do  u ż y tk u  w  ty m  o k re s ie  'e d y n ie  
280 tv s . m  k w . p o w ie rz c h n i u ż y t ­
k o w e j. Po o d lic ze n iu  1800 m ie szk ań  
p rzy d z ie lo n y c h  w  u b ie g ły m  ro k u ,  
do p o d z ia łu  p o zo sta je  je d y n ie  3400 
lo k a li .  N ie  m o ż n a  sie z ty m  pogo­
d z ić  w  ż a d n y m  w y p a d k u .

P o d o b n ie  — s tw ie rd z iła  T . P a c u ­
ła  —  p rz e d s ta w ia ją  się p ro b le m y  
b u d o w n ic tw a  to w arzy szą ce g o . B ie ­
ż ą c y  p la n  zo s ta ł w  c ią g u  11 m iesię  
cy  w y k o n a n y  je d y n ie  w  50 p ro c . 
N a jw ię k s z e  za leg ło ś c i n o tu je  się w  
w y k o n a w s tw ie  in w e s ty c ji  d la  o św ia  
ty .  s łu żb y  z d ro w ia  i g o sp o d ark i ko  
m u n a ln e j. T e rm in  o d d a n ia  do  u -  
ż y tk u  40 o b ie k tó w  zo sta ł p rze s u n ię ­
t y  n a ro k  p rzy s z ły .

P la n  ro k u  1881 o p ra c o w a n o  sk ro m  
n y . z a k ła d a  się w  n im  re a liz a c ję  
52 za d a ń : m .in . z  d z ie d z in y  u zb ro ­
je n ia  te re n ó w  pod b u d o w n ic tw o  
m ie s zk a n io w e , w y b u d o w a n ie  3 
szk ó ł (n a  os. S ło n e c zn y m , A rk o ń -  
sk im  ł Z a w a d z k ie g o ), oczyszczaln i 
ś c ie k ó w  d la  s zp ita la  w  Z d u n o w ie ,  
p rz y c h o d n i p rz y  u l. M ic k ie w ic z a  
o ra z  ro zp o czę cie  I I  e ta p u  re a liz a c ji 
S z p ita la  w  Z d ro ja c h  (g łó w n ie  p a w i 
lo n ó w  d la  c h o ry c h , gd yż  ca łe  zap le  
cze te c h n ic z n e  ju ż  p o w sta ło ). 600 
m in  z ł n a  te  ce le  za g w a ra n to w a n o  
w  b u d że c ie , da lsze 300 m in  w in n y  
za p e w n ić  re s o r ty  ja k o  p o k ry c ie  
s w o je j części w  w y d a tk a c h  n a  b u ­
d o w n ic tw o  m ie s z k a n io w e  z a k ła d ó w  
p ra c y . N ie s te ty  c i o s ta tn i p a r tn e r z y  
w y c o fu ją  się z  z a w a r ty c h  p o ro zu ­
m ie ń , choć n p . re s o r t  c h e m ii w i­
n ie n  je s t w o je w ó d z tw u  z teg o  t y ­
t u łu  150 m in  z l.

W  w y s tą p ie n iu  do W o je w ó d z k ie ­
go Z es p o łu  P o s e ls k ieg o  po ru szo n a  
z o s ta ła  ta k ż e  s p ra w a  T ra s y  Z a m ­
k o w e j.  N a  te n  ce l w y d z ie lo n o  t y l ­
k o  250 m in  z ł ,  choć s tw o rz o n y  f ro n t  
ro b ó t u m o ż liw ia  p rz e ró b  rzę d u  400 
m in  z l. T a  b u d o w a  o zn a c ze n iu  o- 
g ó ln o k ra jo w y m , zo s ta ła  za lic zo n a  
d o ... re m o n tó w  k a p ita ln y c h , n ie  k o  
rz y s ta  "więc z  ż a d n y c h  p r io r y te ­
tó w  za o p a trz e n io w y c h  o n i te ż  w  
p rz y d z ia le  t z w .  m o c y  w y k o n a w ­
czych .

N A  zakończenie wicewojewo­
da T. Pacuła sformułowała sze­
reg wniosków z prośbą o pomoc

w ich realizacji. Zmierzają one 
przede wszystkim do skierowa­
nia części wolnego potencjału 
przedsiębiorstw budownictwa 
przemysłowego do realizacji in­
westycji mieszkaniowych. Gdy­
by tylko spełniona została o- 
bietnica (złożona na sesjj Sej­
mu) w sprawie skierowania do 
pomocy województwu Nadod- 
rzańskiego Przedsiębiorstwa Bu­
downictwa Przemysłowego, ilość 
oddanych w roku przyszłym 
mieszkań mogłaby zwiększyć się 
o 1000— 1200. Ponadto sformu­
łowano także wniosek o wzno­
wienie — zahamowanych nie 
tak dawno — robót przy bu­
dowie Fabryki Domów w Re- 
cławiu. W naszym wojewódz­
twie bowiem odczuwa się do­
kuczliwy brak prefabrykowa­
nych elementów budowlanych, 
a ich przywóz z innych regio­
nów byłby zbyt kosztowny

(ten)

Plenum WK ZSL

Wybory szczecińskich
władz stronnictwa
5 B M . o b ra d o w a ło  w  S zczec in ie  

P le n u m  W o je w ó d z k ie g o  K o m ite tu  
Z S L . D o k o n a ło  o n o  w y b o ru  no ­
w y c h  w ła d z  w o je w ó d z k ic h  s tro n ­
n ic tw a . P re ze s e m  W K  został R y ­
szard  S z u n k e , g łó w n y  s p e c ja lis ta  
W o je w ó d zk ie g o  Z a rz ą d u  In w e s ty c ji  
R o ln ic zy c h  w  S zc ze c in ie , prezes  
M K  Z S L . F u n k c ję  s e k re ta rz a  po­
w ie rzo n o  B o g u m iło w i K u b ik o w i,  
k tó r y  d o ty ch c zas  b y l k ie ro w n ik ie m  
W y d z ia łu  O rg a n iz a c y jn e g o  W K . 
W ic e p re ze s a m i w y b ra n o :  S te fa n a  
W a la s a  i  A d o lfa  G rz y w ę .

W  n a s tę p n y m  p u n k c ie  o b rad  o- 
m ó w io n o  p rz y g o to w a n ia  szczec iń ­
s k ie j o rg a n iz a c j i  Z S l.  do V I I I  
K o n g re s u  S tro m n ic tw a , k tó ry  odbę­
dz ie  się_ w  d n ia c h  13—15 bm . N asze  
w o je w ó d z tw o  re p re ze n to w a ć  bę­
dz ie  25-osobow a g ru p a  d e le g a tó w . 
Z  o k a z ji  K o n g re s u  w  K a m ie n iu  
P o m o rs k im  i P y rz y c a c h  n a s tą p i od ­
s ło n ię c ie  s z ta n d a ró w  m ie js k o -g m in ­
n y c h  in s ta n c ji Z S l . .  W  o b rad a ch  
p le n u m  u c z e s tn ic z y ł s e k re ta rz  N K  
J e rz y  G rz y b c z a k . ( t)

Posiedzenie
Biura Politycznego KG PZPR

(Dokończenie ze str. 1)

napięć w różnych częściach 
świata zagrażających bezpie­
czeństwu międzynarodowemu i 
pokojowi.

W tej sytuacji doniosłe zna­
czenie ma konstruktywne sta­
nowisko bratnich partii i 
państw-stron Układu Warszaw­
skiego w kontynuowaniu poli­
tyki odprężenia, dialogu i 
współpracy.

Biuro Polityczne podkreśla 
ważną rolę spotkania państw 
Konferencji Bezpieczeństwa i 
Współpracy w Europie w Ma­
drycie dla kontynuacji procesu 
odprężenia.

Biuro Polityczne zaleciło, by 
ta wspólna linia wszystkich 
stron Układu Warszawskiego 
znalazła wyraz w  praktycznej 
działalności polskiej polityki 
zagranicznej służącej interesom 
naszego kraju, w  umacnianiu 
jedności i współdziałania 
państw socjalistycznych oraz 
interesom pokoju i bezpieczeń­
stwa wszystkich państw euro­
pejskich.

Biuro Polityczne zaaprobowa­
ło działalność delegacji Polskiej 
Zjednoczonej Partii Robotniczej 
na spotkaniu w Moskwie i za­
prezentowaną przez nią, w o- 
parciu o uchwały V I I  Plenum 
KC PZPR, ocenę sytuacji w 
Polsce.

Biuro Polityczne podziela sta­
nowisko bratnich partii i kra­
jów, że sytuacja w Polsce ma 
doniosłe znaczenie dla siły i bez­
pieczeństwa wspólnoty państw 
socjalistycznych, dla procesów 
odprężenia i pokoju w Europie.

Biuro Polityczne przyjęło z 
uznaniem przekonanie wyrażo­
ne przez bratnie partie, że Pol­
ska Zjednoczona Partia Robot­
nicza, klasa robotnicza i wszys­
cy ludzie pracy w  Polsce po­
trafią pokonać powstałe trud- 
.ności, że zapewnią dalszy roz­
wój kraju na socjalistycznej 
drodze.

Biuro Polityczne stwierdza, że

decydujące znaczenie dla takie­
go rozwoju ma realizacja linii 
programowej V I  i V I I  Plenum 
KC PZPR, konsekwentne kon­
tynuowanie odnowy w dziele 
budownictwa socjalistycznego, 
stanowcza jej obrona przed 
przeciwnikami socjalizmu, któ­
rzy powodując anarchię i roz­
prężenie w życiu społeczno-go­
spodarczym stwarzają kontrre­
wolucyjne zagrożenie.

Biuro Polityczne wysoce ceni 
zrozumienie, solidarność i po­
parcie ze strony ZSRR i innych 
bratnich krajów socjalistycz­
nych, okazywaną naszemu kra­
jowi pomoc ekonomiczną i go­
towość dalszego jej niesienia.

Biuro Polityczne podkreśliło, 
że socjalistyczna Polska będzie 
nadał wnosić swój aktywny- 
wkład w dzieło umocnienia 
wspólnoty państw socjalistycz­
nych, wartości Układu War­
szawskiego i potencjału ekono­
micznego Rady Wzajemnej Po­
mocy Gospodarczej.

Wybory w NSZZ „Solidarność’

W PLO mają już swoje 
władze związkowe

W UB. P IĄ TEK  delegaci za­
kładowej organizacji związko­
wej „Solidarność;” w Polskich 
Liniach Oceanicznych w Szcze­
cinie dokonali wyboru swoich 
władz związkowych. Spośród 
pracowników Zakładu L in ii A- 
frykańskich, Zakładu Linii Eu­
ropejskich i delegatury Zakładu 
Zaopatrzenia PLO do „Solidar­
ności” należy 201 osób. Wcześ­
niej odbyły się wybory w gru­
pach związkowych, na piątko­
wym zebraniu natomiast 39 
przedstawicieli związkowego gre 
mium wybierało przewodniczą­
cego i wiceprzewodniczącego ko 
ła „Solidarności” oraz delega­
tów na walny zjazd, który od­
będzie się w Gdyni w pierwszej 
dekadzie stycznia.

D O  l is ty  w y b o rc z e j, p rz e d s ta w io ­
n e j p rz e z  g ru p y  z w ią z k o w e , n a k tó  
re j z n a jd o w a ło  się d z ie s ię ć  osób, 
z e b ra n i zg ło s ili jeszcze je d n ą  k a n ­
d y d a tu rę  z s a li. P ię ć  osób z re z y g ­
n o w a ło  je d n a k  zaw cza su  z u b ie g a ­
n ia  się o m a n d a t p rze w o d n ic zą c e ­
go. P ro w a d z ą c y  z e b ra n ie  K rz y s z ­
to f  J a g ie ls k i, p ra c o w n ik  P L O  a 
za ra z e m  c z ło n e k  P re z y d iu m  M K R  
p rz y p o m n ia ł, że p rze w o d n ic zą c y  
k o ła  n ie  m o że  p e łn ić  ró w n o c ze ś n ie  
f u n k c j i  k ie ro w n ic z e j w  z a k ła d z ie , 
n ie  m o że  b y ć  c z ło n k ie m  E g z e k u ty ­
w y  P Z P R  a n i Z a rz ą d u  Z S M P . W  
ra z ie  w y b o r u  na to  s ta n o w is k o  
k to ś  p e łn ią c y  Jedną *  w y m ie n io ­
n y c h  f u n k c j i  m u si z  n ie j  z re zy g n o ­
w a ć  n a czas k a d e n c ji w z w ią z k u .

N a s tę p n ie  k a ż d y  z k a n d y d a tó w  
za p o z n a w a ł z e b ra n y c h  z e  s w o im  z a -

w  od o w y m  ży c io ry s e m  i  za ry s e m  
p ro g ra m u  w y b orcze go . M o w a  b y ła  
o re p re z e n to w a n iu  in te re s ó w  p ra ­
c o w n ic zy c h  ja k o  o g łó w n y m  za d a ­
n iu  z w ią z k tf j o  k o n t r o li  sp o łeczne j 
p o czy n ań  z a k ła d o w e j a d m in is tra ­
c j i  i w ła d z  w y żs zy c h  szczeb li, o 
u d z ia le  z w ią z k u  w  u le p s za n iu  sy­
s te m ó w  o rg a n iz a c y jn y c h  p rzed s ię ­
b io rs tw a  i  p o p ra w ie  e fe k tó w  ekono  
m ie rn y c h . K a n d y d a c i m u s ie li od

Z e b ra n i, zg o d nie  ze  z w ią z k o w ą  
o rd y n a c ją  w y b o rc zą , w y b ie ra li  k o ­
le jn o  p rzew o dn iczą ce go , w ic e p rz e ­
w o d n ic ząc eg o  i p ó ź n ie j trze c h  d e­
le g a tó w  n a z ja zd . P o n ie w a ż  w  ty m  
o s ta tn im  w y p a d k u  n ie  w s zyscy  
d e leg ac i u z y s k a li od ra zu  w y m a ­
g an ą b ezw zg lę d n ą  w ię ks zo ść  g ło ­
sów , w y b o r y  trz e b a  b y ło  p o w ta rz a ć  
d w u k ro tn ie .

PRZEW ODNICZĄCYM  koła 
NSZZ „Solidarność” przy Pol­
skich Liniach Oceanicznych w 
Szczecinie został na przeciąg 
najbliższych dwu lat Tadeusz 
Gryka, a wiceprzewodniczącym 
Szczepan Waszczuk. Chociaż 
wśród wyborców przytłaczającą 
większość stanowiły kobiety, 
wszystkie funkcje związkowe 
powierzono mężczyznom.

W Y B O R Y  z w ią z k o w e  o d b y w a ją  
się ró w n ie ż  n a  s ta tk a c h  P L O . 
K a żd a  za ło ga s ta tk u  s ta n o w i k o ło  
„S o lid a rn o ś c i’*. D e le g a c i w s zys tk ic h  
k ó ł s p o tk a ją  się n a  w a ln y m  
z je ź d z ie  w  G d y n i ,  g d z ie  d o k o n a ją  
w y b o r ó w  O g ó ln o z a k ła d o w e j K o m i­
s j i  Z w ią z k o w e j d la  ca łe g o  P L O .

(ts k i)

31 bm. CRZZ 
zakończy 

działalność
WARSZAWA PAP. 5 bm. odbyło 

się w Warszawie XVII posiedzenie 
plenarne CRZZ. W związku z wy­
stąpieniem ze zrzeszenia związ­
ków zawodowych jego dotychcza­
sowych członków — związków 
branżowych, plenum postanowiło 
zakończyć dziołalność CRZZ i wo­
jewódzkich rad związków zawo­
dowych z dniem 31 grudnia br. 
Powołano komisję, która uregulu­
je sprawy formalne związane 2 za 
przestaniem przez CRZZ jej dzia­
łalności.

Pokaz filmu 
„R obotnicy 8 0 "

W ARSZAW A PAP. Zjednoczę 
nie Rozpowszechniania Filmów  
informuje, że pokaz publiczny 
filmu „Robotnicy 80” odbył się 
w Gdańsku 7 grudnia, a w War 
szawie odbędzie się w dniu dzi­
siejszym zgodnie z wcześniejszą 
zapowiedzią.

Dalsze wyświetlanie filmu od 
będzie się w terminach później­
szych.

„Samorząd w służbie

mieszkańców"

Nagrody i odznaki
K O L E J N A  ru n d a  c o ro c zn yc h  k o n ­

k u rs ó w , o g ła s za n y c h  p rzez  O K  F J N  
pod h a s łe m  „ S a m o rzą d  w  s łu żb ie  
m ie s z k a ń c ó w ” , za k o ń c zy ła  s ię  w  
u>b. sobo tę  u ro c z y s ty m  w rę c z e n ie m  
n a g ró d  i o d zn a k  „Z a s łu żo n eg o  D z la  
ła cza  F J N ” .

W  n as zym  w o je w ó d z tw ie  do k o n ­
k u rs u  p rz y s tą p iło  30 k o m ite tó w  
o s ied lo w y ch . P o  z e b ra n iu  o p in ii  te ­
re n o w y c h  k o m ite tó w  F J N  i d o ko ­
n a n iu  lu s tra c ja  p rzez  c z ło n k ó w  ko ­
m is ji  k o n k u rs o w e j za p a d ły  n a s tę ­
p u ją c e  d e c y z je : w  g ru p ie  m ia s t po­
w y ż e j 20 tys . m ie s zk a ń c ó w  d w ie  
ró w n o rzę d n e  p ie rw s ze  n a g ro d y  
p rz y p a d ły  K o m ite to w i O s ie d lo w e m u  
n r  4 w  S ta rg a rd z ie  k tó r y  b r a ł  
u d z ia ł w  k o n k u rs ie  łą c z n ie  ze S ip ó ł-  
d z ie ln ią  M ie s z k a n io w ą , C ec h em  R ze  
m io s ł R ó żn y c h  w  S ta rg a rd z ie  o ra z  
S a m o rzą d e m  R o b o tn ic z y m  S ta r ­
g a rd zk ie g o  P rz e d s ię b io rs tw a  B u ­
d o w n ic tw a  O g ó ln e go  i  K o m ite to w i  
O s ie d lo w e m u  n r  9 w  S zc zec in ie  
w ra z  z O d d z ia łe m  W S S  „S p o łe m ” l  
S p ó łd z ie ln ią  P ra c y  ..U n iw e n s u m ” .

W  g ru p ie  m ia s t do 20 tys . ___
k a ń c ó w  p ie rw s ze  m ie js c e  p rz y z n a ­
no K o m ite to w i O s ie d lo w e m u  n r  4 
w  G o le n io w ie  (ze  S p ó łd z ie ln ią  M ie ­
s zk a n io w ą . C ec h em  R zem ios ł R ó ż­
n y c h  1 R e jo n o w y m  P rz e d s ię b io r­
s tw e m  G o s p o d a rk i K o m u n a ln e j ł  
M ie s z k a n io w e j w  G o le n io w ie ).

P o za ty m  szereg  k o m ite tó w  w y ­
ró żn io n o  d a ls z y m i n a g ro d a m i. P o ­
n a d to  40 osobom  n rz y z n a n e  z o s ta ły  
o d z n a k i „Z as łu żo n eg o  DaAałac-za 
F J N ” . ( j f )
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Z Krajowej Konferencji do spraw Żywności

Podpisano porozumienie
W BYDGOSZCZY zakończyła 

się zorganizowana przez miej­
scowy M K Z NSZZ „Solidar­
ność” Krajowa Konferencja do 
spraw Żywności. Aktem wień­
czącym czterodniowe obrady 
było podpisanie porozumienia 
z przedstawicielami Minister­
stwa Handlu Wewnętrznego i 
Usług oraz CZSS „Społem”.

Po trzydniowych debatach po­
święcanych wypracowaniu koń­
cowych wniosków i opinii kon­
ferencji, przedłożono je i  
przedyskutowano całość tema­
tyki z delegacją ministerialną, 
której przewodniczył dyrektor 
departamentu w M HW iU Ja­
nusz Osuchowski.

Uczestnicy konferencji uznali 
zaproponowany przez rząd pro­
jekt podziału mięsa, jego prze­
tworów i tłuszczów za wysoce 

* niedoskonały. Jednakże, biorąc 
pod uwagę bieżące uwarunko­
wania i oczekiwania społeczeń­
stwa, a także treść umowy spo­
łecznej, stwierdzono konieczność 
wprowadzenia systemu kartko­
wego z dniem 1 stycznia 1981 
roku, po przeanalizowaniu zgło­
szonych przez konferencje opi­
nii popartych stanowiskiem na­
ukowców.

A oto główne elementy opi­
nii, w całości podzielane — jak 
wynika z końcowego porozumie 
nia — przez przedstawicieli 
M H W iU  oraz uznane za niezbęd 
ne do uwzględnienia przez 
kompetentny organ rządowy:

♦  Z U W A G I na określone w 
wydawnictwach PZWL bioto-* 
giczne minimalne normy spo­
życia mięsa i tłuszczów uznaje 
się zaproponowane wielkości 
miesięcznych przydziałów za 
niewystarczające.

♦  WPROW ADZENIE kartek 
może zostać dokonane tylko na 
okres przejściowy, nie dłuższy 
niż trzy lata. Czas ten powinien 
wystarczyć na przywrócenie 
równowagi rynkowej.

♦  PROPONUJE się wprowa­
dzenie kartek ilościowo-asorty- 
mentowych według dwóch na­
kładających się podziałów: na 
mięso i wędliny wraz z konser­
wami oraz na dwie grupy ja ­
kościowe.

♦  OSOBY korzystające *  ży­
wienia zbiorowego powinny od­
dawać 1/4 swego miesięcznego 
przydziału, przekazując kartki z 
niższej grupy jakościowej. Uzys 
kanę tą drogą nadwyżki należy 
wykorzystać dla lepszego zao­
patrzenia ludności w  okresach 
świątecznych.

Z pozostałych spraw objętych 
porozumieniem warto wymie­
nić:

1. U ZN A N IE  konieczności re­
aktywowania zasady, mówiącej, 
że ranga zadania wyżywienia 
narodu jest wyższa od jakiego­
kolwiek innego problemu spo­
łeczno-politycznego czy gospo­
darczego i wobec tego należny 
jest jej bezwględny priorytet.

2. ZASADY rozdziału artyku­
łów żywnościowych nie obję­
tych systemem dystrybucji kart 
kowej muszą sprowadzać się do 
uznania liczby ludności w  da­
nym regionie kraju za kryte­
rium naczelne. Dotychczasowe 
nieprawidłowości w tej mierze 
prowadziły do wzrostu napięć 
społecznych.

3. STWIERDZONE w toku 
konferencji liczne uchybienia i 
nieprawidłowości w gospodarce 
żywnościowej na szczeblu cen­
tralnym i wewnątrz poszczegól­
nych województw wymagają 
rozpatrzenia i przeciwdziałania 
takim zjawiskom w przyszłości.

(jr)

Przegląd
wydarzeń
O  DZIŚ przybył do Ind« z 

oficjalną, przyjacielską wizy­
tą, no zaproszenie prezyden­
ta, premiera i rządu tego kra­
ju, przywódco radziecki Leo­
nid Breżniew. Na lotnisku w 
Dethi gościa radzieckiego o- 
raz toworzyszoce mu osobi­
stości powitati m. in. prezy­
dent Scaj-wa Reddy i premier 
Indłro Gandhi.

O  Antonio Romafho Eanes 
został ponownie wybrany pre 
zydentem Portugalii. Dziś ra­
no ogłoszono w Lizbonie pra­
wie całkowite wyniki niedziel 
nych wybo-row prezydenckich 
W 4 03Ó spośród 4 042 okrę­
gów wyborczych dotychczcso 
wy prezydent Romalbo Eanes 
zdobył 56,1 proc. głosów, a 
jego główny przeciwnik —- 
kandydat centro-prowicowej 
koalicji rządowej Antonio 
Soares Carneiro — 40,30 
prac. Frekwencja była wyso­
ka — w wyborach uczestni­
czyła 84,20 uprawnianych do 
głosowania.

O  Trwa wojna irańsko-irac 
ka. Z ostatnich doniesień a- 
gencji PARS wynika, że siły 
irańskie zadały poważne stra­
ty wojskom irackim na fron­
tach zachodnich w rejonach 
Koni Sacbł i Szur Szirin. Wal­
ki w tych rejonach trwały od 
soboty. Działania zbrojne to­
czą się także na froncie sa­
mar skim

Wyrok w procesie 

oskarżonych o mord 

na „Lodogryfie”

Kara śmierci

W  „Wiskordzie J ?

I I
(Dokończenie ze str. 1)'

n ie n ie , że p ie rw s za  c y s te rn a  d w u ­
s ia rc zk u , k tó re g o  p ro d u k c ja  ru szy  
po u su n ię c iu  a w a r i i ,  t r a f i  do nas. 
T ra n s p o rt  j e j  t r w a  le d n a k  o ko ło  
ty g o d n ia , ty m c za s e m  nasz zapas  
d w u s ia rc z k u  s ta rc z y  n a jw y ż e j n a  
15 d n i.

S y tu a c ja  je s t w ię c  t ru d n a . C hce­
m y , b yście  z ro z u m ie li, że p o m im o  
w ie lk ie g o  za a n g a żo w a n ia  i w y s iłk u ,  
je s te ś m y  b ezs iln i. T y lk o  w z a je m n e  
z ro z u m ie n ie  lu d z i p ra c y , w spólne  
d z ia ła n ie  i  p e łn a  k o n s o lid a c ja  po­
zw o lą  n a  p rze zw y c ię że n ie  t ru d n o ­
ści.

P rze z  32 la ta  is tn ie n ia  za k ła d u  
p ra c o w a liś m y  u c z c iw ie  n ie  d o m a ­
g a liś m y  się p ie n ię d z y  na in w e s ty ­
c je . W  o s ta tn ic h  10 la ta c h  w a rto ś ć  
nas ze j p ro d u k c ji się p o d w o iła . M a ­
m y  p ra w o  w y s tą p ić  do In n y c h  za ­
łó g  o to , b y  p ra c o w a ły  t a k  ja k  
m y . Je ś li w szyscy pó jd ą  w  nasze 
ś lad y  n ie  b ęd z ie  k ło p o tó w  1 m ożna  
będ z ie  re a liz o w a ć  p o ro zu m ie n ia  za­
w a r te  w  G d a ń s k u  S zc zec in ie  i  J a ­
strzę b iu .

do w ła d z  p o lity c z n o -a d m in is tra c y j­
n y c h  w o je w ó d z tw a  i k r a ju ,  o  zde­
cy d o w a n e  u s u w a n ie  w s ze lk ic h  p rze ­
szkód. k tó re  u t ru d n ia ją  nasze d z ia . 
ła n ie .

4. Z w ró c e n ie  się z ta k im  a p e le m  
do za łó g  z a k ła d ó w  p ra c y  u p o w a ż ­
n ia  nas 3 2 -le tiiia  p rac a  za łog i Z W C h  
„ C h e m ite x -W is k o rd ”  w  k tó ry m  to  
o kre s ie  z a d a n ia  s p o le c zn o -p ro d u k -  
c y ja e  b y ły  p o m y ś ln ie  re a lizo w a n e .

O b e cn ie  po raz p ie rw s zy  g ro z i 
n a m  n ie w y k o n a n ie  zadań  z pow odu  
n ie p e łn y c h  dostaw  ene rg etyc zn yc h  
i  s u ro w co w y ch .

T w ó rz m y  f ro n t  ro zsądku  1 odpo­
w ie d z ia ln o ś c i o ra z  k l im a t  s p rz y ja ­
ją c y  u trw a le n iu  ła d u  i  p o rzą d k u  
ja k o  je d y n ą  szansę w y jś c ia  z obec­
nego k ry z y s u  s p o łe c zn o -p o lity c zn e ­
go i  gospodarczego.

ZPO „O dra “
i 25 lat więzienia

5 BM. przed Sądem Woje­
wódzkim w Szczecinie zapadł 
wyrok w procesie dwóch mło­
dych mężczyzn, oskarżonych o 
bestialskie zamordowanie i o- 
grabienle 60-letniego Józefa 
Gniewkowskiego. Zbrodnia ta, 
popełniona 29 listopada 1979 r. 
na terenie kortów tenisowych 
w pobliżu „Lodogryfu", z uwa­
gi na wyjątkowo bestialski cha­
rakter, zbulwersowała przed 
rokiem opinię publiczną nasze­
go miasta.

Oskarżony Jan Dudek, łat 26, 
bez zawodu, nie pracujący, w ie­
lokrotnie karany, skazany zo­
stał na karę śmierci 1 pozba­
wienie praw publicznych na 
zawsze. Drugi oskarżony, 20- 
letni Bogdan Rzepnicki, również 
bez zawodu, nie pracujący i 
karany otrzymał karę 25 lat 
pozbawienia wolności i utratę 
praw publicznych na 10 lat.

Wyrok nie jest prawomocny.
O R Z E K A Ł  zespół S ądu  w o je w ó d z  

k ie g o  w  S zc zec in ie  pod p rze w o d ­
n ic tw e m  S S W  E d w a rd a  N o w ie k ie -' 
go, w  s k ła d z ie  d w ó ch  s ę d z ió w  za ­
w o d o w y c h  i trze c h  ła w n ik ó w . O -  
« k a rź a ła  w ic e p ro k u ra to r  P r o k u r a ­
t u r y  R e jo n o w e j w  S zc zec in ie  I r e ­
n a  M a re c k a . O s k a rżo n y c h  b ro n iły :  
ad w . A . R a k o w s k a  i ad w . I ) .  G o l-  
ezew ska .

DO sprawy tej, w  aspekcie 
społecznym, jeszcze powrócimy 
na łamach naszej gazety (e d )

Z  kolęd  głos z a b ra ł T s e k re ta rz  
K Z  P Z P R  S ta n is ła w  K ro g u le c . k tó ­
r y  p rz e d s ta w ił treś ć ap e lu  do  k tó ­
rego za ło ga w n io s ła  sw o je  u w a g i. 
W  p e łn i p o p ie ra ją c  o d n ow ę w  ż y ­
c iu  p o lity c z n y m , sp o łe czn y m  i  go­
s p o d a rczy m  z a p o c zą tk o w a n ą  n a V . 
V I  i  V I I  P le n u m  K C  P Z P R . d o m a ­
gano się je j  ko n s e k w e n tn e g o  re ­
a liz o w a n ia . Z w ra c a n o  też  u w a gę  na  
to . iż  ap e l p o w in ie n  b y ć  s t e r o w a ­
n y  n ie  t y lk o  do za łóg , a le  też do  
w ła d z  p o lity c z n y c h  i a d m in is tra ­
c y jn y c h  o ra z  do je d n o s tk i ń a d rz ę d .  
n e j, n ie  w s zys tk o  b o w ie m  za le ży  od  
w y s iłk u  lu d z i p ra c y .

A  o to  treść re z o lu c ji:

Z a ło g a  Z a k ła d ó w  W łó k ie n  C he­
m ic zn y c h  „ C h e m ite x -W is k o rd ”  u -  
czestn icząca w  m asów ce w  d n iu  
5.12.1980 r . ,  d o c e n ia ją c  zn ac zen ie  
p rz y w ró c e n ia  n o rm a ln e g o  ry tm u  
p ra c y  o ra z  za c h o w a n ia  ła d u  i po­
rz ą d k u  w e  w s zys tk ic h  p rzed s ię b io r­
s tw a ch  w  Polsce u c h w a ła  co n a ­
s tę p u je :

1. W p e łn i p o p ie ra  od n ow ę w  
ż y c iu  p o lity c z n y m , sp o łe czn y m  i go­
s p o d a rczy m  za p o c zą tk o w a n a  n a V ,  
V I  i  V I I  P le n u m  K o m ite tu  C en ­
tra ln e g o  P Z P R  i k o n s e k w e n tn e  je j  
re a liz o w a n ie .

2. S to i n a  s ta n o w is k u  k o n ie c z n o ­
ści p e łne go  i te rm in o w e g o  z re a li­
z o w a n ia  p o ro zu m ie ń  z a w a rty c h  
p rzez  K o m is ję  R zą d o w ą  z  m ię d z y ­
z a k ła d o w y m i k o m ite ta m i s t r a jk o ­
w y m i w  S zc zec in ie , G d a ń s k u  i J a ­
strzę b iu .

3. C iągnące się n ap ię c ia  społeczne  
n ie  s p rz y ja ją  d o b re j i w y d a jn e j  
p ra c y , od k tó r e j p rze c ie ż  za le ży  
nasz b y t  I  p om yś lność . A p e lu je m y  
•’ o p ra c o w n ik ó w  w szvst.kich  z a k ła ­
d ó w  p ra c y  o zes po len ie  sw o ich  w y ­
s iłk ó w  i s k ie ro w a n ie  c a łe j e n e rg ii 
n a sp o k o jn ą  i w y d a jn ą  p ra c ę , o raz

T E G O  sam ego d n ia  ró w n ie ż  w  
Z a k ła d a c h  P rze m y s łu  O dzie żo w eg o  
„ O d ra ”  o d b y ło  się podobne spo t­
k a n ie . W  Je dnej z h a l p ro d u k c y j­
n yc h  zespół 230 „ A ” w  Im ie n iu  ca­
łe j  za ło g i u c h w a lił re z o lu c ję  s k ie ­
ro w a n ą  do w s zys tk ic h  lu d z i p ra c y :

„ M y  k o b ie ty , m a tk i,  żo n y  — 
c z ło n k in ie  N S Z Z  „S o lid a rn o ś ć ” , 
p a r ty jn e  | b e z p a r ty jn e  — a k ty w n ie  
w łą c z a ją c  się w n u rt  o d n o w y  ż y c ia  
społeczno -gospodarczego , a p e lu je m y  
do  w s zys tk ic h  Po lek i P o la kó w , 
k tó r y m  n a sercu  le ż y  d o b ro  O j ­
czy zn y  i pom yślność naszych  ro ­
d z in , o zespo len ie  w s zys tk ic h  sił, 
b y  d z ie ło  o d n ow y m og ło  ro z w ija ć  
się w  d u c h u  z a w a rty c h  p o ro zu ­
m ie ń  w  G d a ń s k u . S zc zec in ie  i J a ­
s trzę b iu  o ra z  u ch w a ł V *  i V I I  P le ­
n u m  K C  P Z P R .

Z a d a n ie m  nas w s zys tk ic h  je s t  
w y p ro w a d z e n ie  k r a ju  *  k ry zy s u . 
T y lk o  w s p ó ln ą , w y d a jn ą  1 rz e te ln ą  
prac ą  w s zys tk ic h  P o la k ó w  d a m y  
d ow ód  naszego p a tr io ty z m u , p rz y ­
w ią z a n ia  i szacunku  d la  nas ze j O j ­
czy zn y .

Z a ło g a  Z P O  „ O d ra ”  d a w a ła  tem u  
n ie je d n o k ro tn ie  dow otl, czego p rzy  
k ła d e m  o sta tn ic h  trzec h  m ie sięc y  
je s t p e łn a  re a liz a c ja  za d a ń  p ro d u k  
e y jn y c h . Z ro b im y  w s zys tk o , ab y  
w zm o żo n y  w y s iłe k  p rzy n ió s ł je sz ­
cze lepsze re z u lta ty  w  postaci peł 
nego za s p o k o je n ia  p o trze b  społe­
cze ń stw a  w  nasze w y ro b y .

B ra k  s ta b iliz a c ji i n o rm a liz a c ji  
ż y e ia  społecznego n a p a w a  nas g łę ­
b o ką tro sk ą  o losy p rzyszłości n a ­
szych d z ie c i, d la te g o  te ż  p ra g n ę ły ­
b yś m y ab y  nasze s łow a ap e lu  do ­
ta r ły  do św iadom ości w s zys tk ic h  
m a te k  i o jc ó w , że los P o ls k i z a le ­
ż y  od n as ze j ro zw a g i, z ro z u m ie n ia  
s y tu a c j i, zaa n g a żo w a n ia  o ra *  w spół 
n ego  w y s iłk u  c a łe j k la s y  ro b o tn i­
c ze j d la  ro zw o ju  s o c ja lis ty c zn e j 
O jc z y z n y ” .

Ockerzy o sprawach 
kraju i zakładu

(Dokończenie ze str. A )

spraw, które winny być przed­
miotem obrad IX  Zjazdu PZPR.

Ponadto K Z  PZPR wyraził peł 
ne poparcie dla kierunków po­
litycznego i gospodarczego dzia­
łania zmierzających do demo­
kratyzacji życia, przezwycięże­
nia przeżywanego kryzysu, nor­
malizacji sytuacji i stworzenia 
podstaw dla dalszego rozwoju 
naszej socjalistycznej Ojczyzny. 
Za konieczne uważa się powo­
łanie komisji sejmowej,- która 
dokonałaby pełnej, obiektywnej 
oceny mijającego 10-lecia PRL. 
Takiej oceny należy dokonać 
również w Zespole Portowym a 
na jej bazie opracować nowy 
model funkcjonowania służb i 
przedsiębiorstw w zespole.

U C H W A Ł A  K o m ite tu  Z a k ła d o w e ­
go  w y ra ż a  p e łn e  p o p a rc ie  d la  
w n io s k ó w  i u c h w a ł P O P  i  O O P  do ­
m a g a ją c y c h  się  m .in . p rze p ro w a ­
d zen ia  w y b o ró w  w e  w s zys tk ic h  
o g n iw a c h  1 in s ta n c ja c h  p a r t y j ­
n y c h , w y b o ru  C e n tra ln e j K o m is ji  
K o n tr o li  P a r t y jn e j  p rzez  z ja z d ,  
o g ra n ic ze n ia  do  d w ó ch  k a d e n c ji  
p ia s to w a n ia  f u n k c j i  p a r ty jn y c h ,  
n ie lą c ze n ia  f u n k c j i  w e  w ła d za c h  
p a r ty jn y c h  i  a d m in is tra c y jn y c h ,  
z a g w a ra n to w a n ia  cz ło n k o m  p a r t i i  
sta tu to w e g o  v o tu m  n ie u fn o śc i do  
p ra c y  in s ta n c ji  p a r ty jn y c h  w s zys t­
k ic h  szczeb li, d o k o n a n ia  n a  I X  
Z je ź d z ie  P Z P R  p e łn e j o ce n y  ź ró d e ł 
i  p rz y c z y n  k ry z y s u , u s ta le n ie  oso­
b is te j, p o lity c z n e j i  p ra w n e j odpo­
w ie d z ia ln o ś c i c z ło n k ó w  c e n tra ln y c h  
w ła d z  p a r ty jn y c h  i  rz ą d o w y c h  za 
d o p ro w a d ze n ie  k r a ju  do  g łę b o k ie ­
go k ry z y s u  p o lityc zn o -g o sp o d a rcze ­
go, o ra z  o k re ś le n ia  p rze z  K C  i  K W  
sposobu, t ry b u  i te rm in u  o d p ow ie ­
d z i n a  w n io s k i 1 p y ta n ia  k ie ro w a ­
n e pod ic h  adresem  p rze z  o rg a n i­
za c je  p a r ty jn e .

K o m ite t  Z a k ła d o w y  z w ró c ił się 
Jednocześnie w  s w e j u c h w a le  do  
w s zys tk ic h  cz ło n k ó w  p a r t i i  i  bez­
p a r ty jn y c h  p ra c o w n ik ó w  Zespołu  
P o rto w e g o  o a k ty w n e  w łą c ze n ie  
się w  o d n ow ę ż y c ia  p o lity c zn e g o  i  
gospodarczego p rzez  s u m ien n ą  i 
w y d a jn ą  p ra c ę  n a  k a ż d y m  s ta n o ­
w is k u , w zo ro w ą  o rg a n iza c ję  p ra c y , 
d y s c y p lin ę , la d  i  p o rzą d e k , szczerą  
i  tw ó rc z ą  k r y t y k ę  w s zys tk ie go  co 
przes zka d za  w  s zy b k im  w y ch o d ze­
n iu  z  k ry z y s u  p o lity c zn o -g o s p o d a r­
czego o ra z  o w y b ie ra n ie  do  w ła d z  
p a r ty jn y c h  i z w ią z k o w y c h  lu d z i 
u c zc iw y c h , su m ie n n y c h , m a ją c y c h  
n a  ce lu  p rac ę  d la  d o b ra  sw ych  ze ­
społów  p ra c o w n ic zy c h , p rzed s ię b io r  
s tw a  i  s o c ja lis ty c zn e j O jc zy zn y .

W  p ro g ra m ie  d z ia ła n ia  p o r to w e j  
o rg a n iz a c ji p a r ty jn e j z a w a r to  t r e ­
ści m a ją c e  k ie ru n k o w a ć  p ra c ę  do  
I X  Z ja z d u  P Z P R . M ó w i się ta m  
m .in . o k o n s o lid a c ji sze re gó w  p a r-  
ły jn y c h  p rze z  rz e te ln e  i  szczere in ­
fo rm o w a n ie  o p rzy c zy n a c h  k ry z y s u  
p o lity c zn e g o  1 gospodarczego o raz  
s tw a rz a n iu  w a ru n k ó w  d la  p ro w a ­
d zen ia  d o g łę b n e j l w o ln e j od n ac i­
sk ó w  d y s k u s ji o sposobach p o ko ­
n a n ia  tru d n o ś c i i d ro g ac h  o d n ow y  
ż y c ia  p a r ty jn e g o , p o d n ies ien iu  
w y m a g a ń  w  za k re s ie  p o staw  id e ­
o lo g ic zny ch  1 p o lity c z n y c h  k a n d y ­
d a tó w  i c z ło n k ó w  p a r t i i  o ra z  d z ia ­
ła n iu  n a rzecz sa m o o k re ś le n ia  się  
w o b ec zac h o d ząc yc h  w  p a r t i i  i  
p a ń s tw ie  p rze m ia n .

W ła ś c iw y  i zg o d ny z d u c h e m  od­
n o w y  p rze b ie g  w y b o ró w  d o  O O P , 
P O P  i K Z  osiągnąć n a le ż y  w  w y n i­
k u  n a le ży te g o  p rz y g o to w a n ia  m a ­
te r ia łó w  s p ra w o zd aw czy ch , w y s u n ię  
ciu  na k a n d y d a tó w  d o  w ła d z  p a r ­
ty jn y c h  lu d z i w s zec h stro n n ie  sp ra w  
dzo n yc h  w  p ra c y  p a r t y jn e j  i  gospo  
d a rc z e j ja k  i p ro w a d ze n ie  szero ­
k ie j  t s w o bo d n e j k o n s u lta c ji w e  
w s zys tk ic h  o g n iw a c h  o rg a n iza c ji 
p a r ty jn e j co do  s k ła d u  p rzys z ły ch  
w ła d z . N a le ż y  ta k ż e  p rz y ją ć  zasa­
dę, że do  e g z e k u ty w  P O P  n ie  po ­
w in n i k a n d y d o w a ć  s e k re ta rz e  O O P , 
zaś d o  e g z e k u ty w y  K o m ite tu  z a k ła  
do w eg o  — s e k re ta rz e  P O P . T a k ie  
do e g z e k u ty w  O O P , P O P  i  K Z  n ie

p o w in n i k a n d y d o w a ć  k ie ro w n ic y  
je d n o s te k  o rg a n iz a c y jn y c h , w  za­
sięgu  k tó ry c h  d a n a  o rg a n iza c ja  
p a r ty jn a  d z ia ła .

W  p ro g ra m ie  d z ia ła n ia  w id z i się 
kon ie czn o ś ć  za p e w n ie n ia  s z y b k ie j I  
w s zec h stro n ne j, in fo rm a c ji  p o lity c z  
n e j , g o spodarczej 1 sp o łe czn e j. O -  
p ra c o w a n y  zo stan ie  system  p rze ­
p ły w u  in fo r m a c ji  do  g ru p  p a r t y j ­
n y c h , O O P  i P O P  a ta k ż e  u dosko ­
n a lo n e  p rz e k a z y w a n ie  p y ta ń , w n io ­
s k ó w  i  o p in ii do  w y ższy ch  in s ta n ­
c j i  p a r ty jn y c h .

D la  o d b u d o w a n ia  i u m o c n ie n ia  
k ie ro w n ic z e j ro li  p a r t i i  w e  w szyst­
k ic h  d z ie d z in a c h  d z ia ła ln o ś c i Zespo  
łu  P o rto w e g o  Szczec in—Ś w in o u j­
ście n a leży : p o p iera ć  d z ia ła lno ś ć  
N S Z Z  „ S o lid a rn o ś ć ”  i z w ią z k ó w  
b ra n żo w y c h  w e  w s zys tk ic h  k o n ­
s tru k ty w n y c h  d z ia ła n ia c h  n a  rzecz  
p o p ra w y  w a ru n k ó w  s o c ja ln o -b y to ­
w y c h  i  p o lep s zen ia  gospodarności, 
u znać p rac ę  k a n d y d a tó w  i człon­
k ó w  p a r t i i  będących  c z ło n k a m i 
z w ią z k ó w  zaw o d o w y c h  za  w a żn e  za  
d a n ie  p a r t y jn e j  a ta k ż e  zo b o w ią ­
zać k a n d y d a tó w  i c z ło nk ó w  p a r t i i  
będących  c z ło n k a m i z w ią z k ó w  za ­
w o d o w y c h  i in n y c h  o rg a n iza c ji 
d z ia ła ją c y c h  n a  te re n ie  Zes p o łu  P or  
to w eg o  do p rz e c iw s ta w ie n ia  się z  
ca łą  m o cą  e w e n tu a ln y m  p ró b o m  
d z ia ła ń  a n ty s o c ja lis ty c zn y c h  a ta k ­
że do  p rz e c iw s ta w ie n ia  się d y s k ry ­
m in a c ji  p ra c o w n ik ó w  ze w zg lę d u  
n a ic h  p rzyn a le żno ś ć  do  in n y c h  
o rg a n iz a c ji p o lity c zn y c h  czy spo­
łe czn y ch .

D u żą  w a g ę  p rz y w ią z u je  się do  
k o n t r o l i  o g n iw  a d m in is tra c y jn y c h  
i p ra c y  c z ło n k ó w , p a r t i i ,  w  szcze­
gólności n a s ta n o w is k a c h  k ie ro w ­
n ic zy c h . W p ro w a d zo n o  zasadę s k ła ­
d a n ia  p rzez  n ic h  n a  ze b ra n ia c h  i  
po sie d zen ia ch  e g z e k u ty w  w szyst­
k ic h  szc zeb li s p ra w o zd a ń  z w y k o n y  
w a n y c h  o b o w ią z k ó w . P rz e c iw d z ia ­
ła ć  się ta k ż e  b ęd z ie  w s z e lk im  p rze­
ja w o m  b ra k u  sk ro m n o śc i i  w y k o ­
rz y s ty w a n iu  s ta n o w is k  d ia  czerpa­
n ia  p rz y w ile jó w  a ta k ż e  n aru s za ­
n ia  d e m o k ra c ji.

P rze s trze g a  się  p rze d  dopuszcza­
n ie m  do  za s tę p o w a n ia  lu b  d y ry g o ­
w a n ia  p rze z  in s ta n c je  p a r ty jn e  
w s zy s tk ic h  szczeb li d z ia ła n ia m i ad­
m in is tra c ji .  w ła ś c iw a  je s t  n a to ­
m ia s t ic h  k o n tro la  i  e g ze k w o w a n ie  
p ra w id ło w e g o  fu n k c jo n o w a n ia . W  
I  p ó łro czu  1981 r .  w  Zespo le  P o r to ­
w y m  z a in ic jo w a n a  b ęd z ie  ocena  
k a d r y  k ie ro w n ic z e j.

P o r to w a  o rg a n iz a c ja  p a r t y jn a  b ę­
d z ie  d z ia ła ć  n a  rze cz  p ra w id ło w e ­
go s k ła d u  p rzy s z ły c h  o rg a n ó w  sa­
m o rzą d u  ro b o tn ic zeg o , k ie ru ją c  ta m

n ą u w a g ę  n a le ży  z w ra c a ć  n a p o d ­
n ie s ie n ie  d y s c y p lin y  p ro d u k c ji ,  e l i­
m in o w a n ie  m a rn o tra w s tw a  m a­
te r ia łó w , p ra w id ło w ą  e k s p lo a ta c ję  
m a szy n  l  u rzą d ze ń . T rz e b a  p rz e c iw  
d z ia ła ć  ty m  z ja w is k o m  w s p ó łp ra c u ­
ją c  i zap ra sza ją c  do  w s p ó łp ra c y  ,w  
te j  d z ie d z in ie  c z ło n k ó w  z w ią z k ó w  
z a w o d o w y c h  i  in n y c h  o rg a n iz a c ji 
sp o łecznych .

J e d n y m  z  n ac ze lny ch  d z ia ła ń  por­
to w e j o rg a n iz a c ji p a r ty jn e j jest 
ta k ż e  in s p iro w a n ie  i k o n tro lo w a ­
n ie  w s p ó ln ie  ze z w ią z k a m i zaw o do ­
w y m i p e łn e j re a liz a c ji  p o ro zu m ie ­
n ia  za w a rte g o  m ię d z y  K o m is ją  R o ­
b o tn ic zą  Z es p o łu  P o rto w e g o  i  K o ­
m is ją  M H Z iG M .

(w it)

Promocje
inżynierskie w AR

W  A K A D E M I I  R o ln ic ze j o d b y ła  
sie u ro c zy s ta  p ro m o c ja  in ż y n ie rs k a  
a b s o lw e n tó w  s tu d ió w  zao c zn yc h . 
O tw a rc ia  u ro czy sto śc i d o k o n a ł re k ­
to r  u c ze ln i p ro f. d r  h a b . Id z i  
D rz y c im s k i. N a s tę p n ie  238 abso l­
w e n tó w  w y d z ia łó w  Z o o te ch n ic zn e­
go. R y b a c k ie g o  i  R o ln eg o  z ło ży ło  
u ro czy ste  ś lu b o w a n ie . P o  w rę c ze ­
n iu  d y p lo m ó w  in ż y n ie rs k ic h  głos 
z a b ra ł Szczepan  Ja c h e w ic z . k tó r y  
p o d z ię k o w a ł n a u c zy c ie lo m  a k a d e ­
m ic k im  za t r u d  w ło ż o n y  w  p rz y ­
g o to w a n ie  s tu d e n tó w  do p e łn ie n ia  
o b o w ią zk ó w  za w o d o w y c h . U ro c z y ­
stość za k o ń c z y ł w y k ła d  o ko liczn o ­
śc io w y . (»«)

APEL
młodzieży ZSMP
„Transbudu”
C Z Ł O N K O W IE  Z S M P  z „ T ra n s -  

b u d u ”  b io rą c  pod u w a g ę  obecną  
s y tu a c ję  sp o łe czno -gospodarczą k r a ­
ju  z w ró c il i  s ię d o  m ło d z ie ży  p o l­
s k ie j z a tru d n io n e j w  p rze d s ię b io r­
s tw a ch  b u d o w la n o -m o n ta ż o w y c h  i 
t ra n s p o rto w o -s p rz ę to w y c h  z  a p e le m  
o c zy n n e  w łą c z e n ie  się d o  procesu  
p rz e m ia n  zachodzących  w  ż y c iu  k r a  
ju ,  re g io n u  i p rze d s ię b io rs tw .

—* W łą c z e n ie  się  m ło d z ie ż y  w 
proces zac h o d ząc yc h  z m ia n  —  c zy ­
t a m y  w  ap e lu  —  p o w in n o  cecho ­
w a ć  nasze p o c z y n a n ia  zw ię k s zo n ą  
w y d a jn o ś c ią  p ra c y  1 w ię k s z y m  z a ­

an g a żo w a n ie m  n a  n iw ie  d z ia ła ln o ­
ści s p o łe czn e j. B ędąc w spółgospo­
d a rze m  p rze d s ię b io rs tw a , z d a je m y  
sob ie  s p ra w ę , że t y lk o  w y d a jn ą  p ra  
eą i  o b y w a te ls k ą  po staw ą  m o żem y  
p rz y c z y n ić  się do  s ta b i l iz a c ji  ży c ia  
spo łeczno-gospodarczego w  naszym  
k r a ju ,  a  t y m  s a m y m  przysp ieszyć  
re a liz a c ję  p u n k tu  do ty czą ce g o  sk ro  
c e n ią  o c z e k iw a n ia  n a  p rz y d z ia ł 
m ie szk ań  z a w a rte g o  w  p o ro zu m ie ­
n ia c h  p o d p isanych  w  szc ze c in ie , 
G d a ń s k u  1 J a s trzę b iu .

W s p ó ln y m  w y s iłk ie m , gospodarno  
śc ia , u czc iw o ś cią  i rz e te ln ą  p ra c ą  
m o ż e m y  p rze zw y c ię ży ć  obeene, ro z ­
le g łe  i  d o tk liw e  t ru d n o ś c i. M u s im y  
z d o b y ć  się n a  m a k s im u m  w y s iłk u  
a b y  p rze z  lepszą c o d z ie n n ą  p ra c ę  
o raz lepszą i rz e te ln ą  o rg an iza c ję  
nąszych  p o czy n ań  —  s łu żyć za g w a ­
ra n to w a n iu  ła d u , p rz e z w y c ię ż e n ia  
t ru d n o ś c i, d y n a m ic zn e m u  ro z w o jo ­
w i  sp o łeczno -gospodarczem u k r a ju .

A p e l p o d p is a li c z ło n k o w ie  k o ła  
ZSM *P p rz y  o d d z ia le  n r  1 i  Z a rz ą ­
d u  P rze d s ię b io rs tw a  P T S B  „ T ra r ts -  
b u d ”  v r  S zc zec in ie ,

(w4#>
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Załoga bierze rzgdy
O CZYW IŚCIE trudno w tej chwili przesądzać jaki ostatecz­

nie będzie kształt zreformowanego systemu zarządzania i kie 
rowania gospodarką narodowy. Trw ają prace nad .założeniami 
reformy, ścierają się różne poglądy. K ilka spraw nie budzi 
chyba wątpliwości.

PO PIERWSZE — że refor­
ma musi być wprowadzona w 
życie stosunkowo szybko, je­
szcze w- pierwszej połowie przy 
szłego pięciolecia.

PO DRUG IE — że nie może 
się ona ograniczyć do „zabie­
gów kosmetycznych”, musi być 
reformą głęboką i komplekso­
wą.

PO TRZECIE — że w no­
wym, zreformowanym systemie 
zarządzania musi nastąpić za­
sadnicze umocnienie pozycji 
przedsiębiorstwa i że reforma 
musi zapewnić autentyczny 
współudział załóg w decydowa­
niu o wszystkich podstawo­
wych problemach przedsiębior­
stwa, od wpływu na obsadę ka 
drową po programowanie pro­
dukcji, gospodarowanie środka­
mi, struktury organizacyjne 
itp.

Osobiście uważam, że tylko 
na drodze zasadniczego umoc­
nienia roli samorządu pracow­
niczego w  zarządzaniu przedsię 
biorstwami, można uruchomić 
skuteczne mechanizmy pobu­
dzające do pracy bardziej e- 
fektywnej, racjonalnej, wydaj­
nej. Sądzę, że gdyby wcześniej 
mniej mówiono, a więcej robio
no, by załogi były rzeczywisty­
mi współgospodarzami swoich 
zakładów pracy, nie doszłoby
np. do takiej deformacji struk­
tur płacowych i systemów mo­
tywacyjnych, jakie obecnie ma

ją miejsce. Liczne sondaże po­
twierdzają, że załogi robotnicze 
należą do najbardziej zdecydo­
wanych rzeczników ścisłego 
wiązania płac z efektami pra­
cy, płacenia za robotę, a nie 
za obecność w zakładzie pracy.

N O R M Y  p ra c y , k tó re  p o w in n y  
b y ć  o b ie k ty w n a  m ia ra  w y d a jn o ś c i, 
s ta ły  sie n a rz ę d z ie m  d o p as o w yw a -  
n ia  za ro b k ó w  p ra c o w n ic zy c h  do

m o im  z d a n ie m , p rz y ję c ie  za ło żen ia  
— co n ie k ie d y  p ró b u je  sie  ro b ie  — 
że sam o t y lk o  ro zsze rze n ie  u p ra w ­
n ie ń  p rz e d s ię b io rs tw  do d e c y d o w a ­
n ia  o sw o ich  s p ra w a c h  i jednocześ­
n ie  w y p o s a ż e n ie  za łó g  w  oe łne  k o m  
p e te n c ie  do  za rzą dzą  n ia  p rzed s ię ­
b io rs tw a m i m o że  usunąć p rzes zko ­
d y  n a d ro d z e  ra c jo n a ln e g o  gospoda­
ro w a n ia  T o  ta k a  sam a H u z ia , ja k  
to . że m o żn a  za p e w n ić  p o p raw ę  
e fe k ty w n o ś c i g o sp o d aro w an ia  przez  
m n o że n ie  n a k a z ó w , zak azó w , ste ro ­
w a n ie  ..z c e n tr u m "  w s z y s tk im , co 
t y lk o  na o o ie c ie  gospodarow an ia  
sie  s k ła d a  U m o c n ie n ie  p o z y c ji  
p rze d s ię b io rs tw a  la k o  p o d m io tu  go­
sp o d a ro w a n ia  o ra z  sa m o rzą d u  p ra ­
co w n icze g o  ja k o  w ła d zy  n a d rzę d n e j 
nad  a d m in is tra c ja  z a k ła d o w a  ty lk o  
w te d y  m o że  s tać sie c z y n n ik ie m  
s p rz y ja ją c y m  rz e c z y w is te j p o p raw ie

Spotkania z gospodarką
a k tu a ln y c h  ro z m ia ró w  fu n d u s zu  
p łac i s y tu a c j i na r y n k u  p ra c y . 
J a k  zaw sze, g d y  m ie js c e  k r y t e r ió w  
o b ie k ty w n y c h  z a jm u ia  k r y t e r ia  su­
b ie k ty w n e . za c zy n a ła  sie D rzede  
w s zy s tk im  l ic z y ć  .u k ła d y ”  n a s tę ­
p u ję  z e rw a n ie  z w ią z k ó w  m ie d z y  in  
d y w id u a ln y m i w y n ik a m i p ra c y  a 
n a g ra d za n ie m  za p race. Z a n ik a ła  
bodźce do tego. b y p rac o w a ć  le p ie j ,  
b y  w  p o p ra w ie  w y n ik ó w  p ra c y  szu­
ka ć  m o żliw o śc i p o p ra w y  z a ro b k ó w , 
p o w s ta ła  n a to m ia s t bodźce do teg o . 
b v  p ra c e  po zo ro w ać , a sw o je  asp i­
ra c je  z a ro b k o w e , a w an s ow e itp . re ­
a liz o w a ć  p rzez  k o n e k s je  w y m u s ze ­
n ia . g ro źb y . I le  nas to  — ja k o  spo­
łe cze ń stw o  — ko s zto w ało , w ia d o m o  
dziś dość d o k ła d n ie :  np . te c h n ic zn e  
u z b ro je n ie  p ra c y  w  p rze m y ś le  w z ro ­
sło  od ro k u  1975 o ponad 45 p roc., 
n a to m ia s t w y d a jn o ś ć  p ra c y  ( lic z o ­
na w a rto ś c ią  p ro d u k c ji  ..c zy s te j” ) 
t y lk o  o 16 p roc. G d y  jeszcze w  ro­
k u  1975 n a  1 000 z ł w a rto ś c i ś rod ­
k ó w  t rw a ły c h  p rze m y s ł w y tw a rz a ł  
p ro d u k c je  tz w . n e tto  (po o d lic z e n iu  
ko s z tó w  m a te r ia ln y c h )  o w a rto ś c i 
441 z ł. to  w  ro k u  1979 — ju ż  ty lk o  
o w a rto ś c i 355 z ł.

N ie p o ro z u m ie n ie m  b y ło b y  je d n a k .

e fe k ty w n o ś c i g o sp o d aro w an ia , s k u ­
p ie n iu  a k ty w n o ś c i k ie ro w n ic tw  
p rze d s ię b io rs tw  i ic h  za łó g  na le p ­
szy m . b a rd z ie j ra c jo n a ln y m  w y k o ­
rz y s ta n iu  c z y n n ik ó w  p ro d u k c ji, ja ­
k im i ro zp o rzą d za ją , g d y  u s u n ię te  
zo stan a  p rz y c z y n y  p o w o d u ją c e  cze - 
•sto o b ec n ie  o rze c iw s ta w n o ś ć  in te re -

N A  O G Ó Ł  p ró b u je  się tu  d z ia ­
ła ć  p rzez  tw o rz e n ie  ró żn eg o  ro d za ­
ju  o g ra n ic ze ń  a d m in is tra c y jn y c h ,  
n p . p rze z  w y łą c z e n ie  z  u p ra w n ie ń  
p rze d s ię b io rs tw  p ra w a  do  sam o­
d z ie ln eg o  u s ta la n ia  cen o ra z  o g ra ­
n ic z e n ia  p ra w a  do  zm ia n  w  s t ru k ­
tu rz e  a s o rty m e n to w e j p ro d u k c ji. 
B y ć  m oże trze b a  b ę d z ie  i u nas 
z tego  ro d z a ju  ro z w ią z a ń  s k o rz y ­
stać. B y ło b y  je d n a k  d o b rze , g d y ­
b yś m y w  te j  d z ie d z in ie  w y p ra c o ­
w a li w zo rc e  w ła s n e , w  k a ż d y m  r a ­
z ie  p róbę ta k ą  w a r to  p o d ją ć . B o  
im  częście j w  o b ro n ie  in te re s u  o- 
gólnospo łecznego  trze b a  się u c ie ­
k a ć  do  m e to d  a d m in is tra c y jn y c h ,  
ty m  czę śc ie j m u si do ch o d z ić  do  
p rz e jm o w a n ia  o p e ra ty w n y c h  fu n k ­
c j i  z a rzą d za n ia  p rze z  je d n o s tk i  
n a d rzę d n e  nad  p rz e d s ię b io rs tw a m i, 
co u t ru d n ia , a n ie k ie d y  u n ie m o ż li­
w ia  p e łn e  z re a liz o w a n ie  zasady: za ­
ło g a  — g ospodarzem  z a k ła d u  p ra ­
cy. T e j  zasady, k tó ra  p o w in n a  stać 
s ię  fu n d a m e n te m  n o w y c h  ro z w ią ­
za ń  e k o n o m ic zn y c h  1 k tó ra  je s t  
w a ru n k ie m  ro zb u d ze n ia  a u te n ty c z ­
n e j a k ty w n o ś c i załóg na rzecz po­
p ra w y  e fe k tó w  g o sp o d aro w an ia , w y  

k a ją c e j z n a tu ra ln e j p o trz e b y , a 
n ie  „od g órne g o  n a k a z u ” .

Krzysztof KRAUSS

POWRÓT Z POŁOWU...

(C.4F — S. Moroz)

T RW AJĄ dorocz-ne Drv Ho­
norowego Krwiodawstwa, 
poświęcone popularyzacji 

tej szlachetnej- idei w naszym 
społeczeństwie. O rozmowę na 
temat krwiodawstwa, działalno­
ści tzw. służby krwi oraz po­
trzeb współczesnej medycyny w 
tym zakresie poprosiliśmy dra 
med. Henryka Rzechułę — dy­
rektora Wojewódzkiej Stacji 
Krwiodawstwa w  Szczecinie.

— WOJEWÓDZTWO szcze­
cińskie należy do przodujących 
w dziedzinie honorowego krwio 
dawstwa. Aż 94 proc. krwi prze 
kazywanej lecznictwu pochodzi 
od honorowych dawców, a sta­
nowi to ponad 19 tys. litrów  
rocznie. To ilość ogromna i na 
potrzeby szczecińskie powinna 
w pełni wystarczyć. W tym ro­
ku przekroczymy 20 tys. litrów  
Połowę tej ilości pobiera s ę w 
naszej stacji, resztę uzyskują 
punkty krwiodawstwa przy 
szpitalach. W coraz szerszym 
zakresie lecznictwo korzysta z 
krw i ludzkiej, przede wszyst­
kim stosuje się na coraz więk­
szą skalę preparaty krwiopo­
chodne — wyizolowane labora­
toryjnie poszczególne składniki 
krwi ludzkiej.

W szczecińskiej stacji wytwa­
rzamy masę erytrocytarną

sukcesy i kłopoty
M ów i dr m ed. H enryk  R zechu ła

(czerwone krwinki), plazmę su­
chą i mrożoną, preparaty anty- 
hemofilowe (krioprecypitat), ma 
sę płytkową oraz leukocytarną 
(białe krwinki). Wyspecjalizo­
waliśmy się niejako w produk­
cji leku antyhemofilowego — 
krioprecypitatu. W ub. roku zro 
biliśmy 2206 opakowań (każde 
z litra krwi), z czego połowę 
przekazaliśmy Instytutowi He­
matologii w Warszawie, gdzie 
znajduje się ośrodek operacyj­
nego leczenia hemofilii.

— P O Z O S T A J E  je d n a k  fa k te m , że 
w c ią ż  jeszcze tego  ro d z a ju  p rep a  
ra ty ,  s ta no w iąc e  n ie zas tą p io n e  le k i 
w  w ie lu  s c h o rzen ia ch , im p o r tu je ­
m y ...

• — T O  P R A W D A . S p ro w a d z a m y  z 
Z a c h o du  p rzede w s zy s tk im  p re p a ­
ra ty  b ia łk o w e  — a lb u m in y , g am - 
m a g lo b u lin ę , f ib r y  no gen  — n ie za ­
stą p io ne  le k i. stosow ane m . in . 
p rz y  z a k łó c e n ia c h  w  k rz e p n ię c iu  
kr*wi, p rzy  tzw . k o n f l ik c ie  sero lo ­
g ic zn y m  i w  in n y c h  ch o i Obach. 
S u ro w c em  w y jś c io w y m  je s t nu 
p la zm a z k r w i  ludsokiej. B ra k  nam

N A  T E R E N IE  L u b e ls k ieg o  Z a g łę b ia  W ęg lo w e g o  p ro w a d z i się ro b o ty  
w k i lk u  m ie js co w o ś c ia ch . O c zyw iśc ie  n a jb a rd z ie j zaa w a n so w a n e  n  
prac e  p rzy  b u d ow ie  k o p a ln i p ilo tu ją c e j w  B o gdance (w o j. lu b e l­
s k ie ). N ie d a w n o  ta k ż e  rozp o czę to  p rac e  p rz y  b u d ow ie  k o p a ln i w  S te ­
fa n o w ie  (w o j. c h e łm s k ie ) —  po w sta ną  tu  d w a  szy b y .

N A  Z D J Ę C IU :  p rac e  p rz y  b u d ow ie  p rzy s z łe j k o p a ln i w  S te fa n o w ie .
(C A F  — Z . J a ś k ie w ic z )

J a k ie  s k u tk i pociaga za sobą n ie ­
d o c e n ia n ie  t e j  s p ra w y , dosk o na le  
p a m ię ta m y  z o k re s u  tz w . e k s p e ry ­
m e n tó w  W O G -o w s k ic h . W  W ie lk ic h  
O rg a n iz a c ja c h  G os po d a rczy ch , tw o ­
rzo n y c h  w  la ta c h  1973— 1974, o b o w ią  
zy w a ła  zasada że cześć p rzyros tu  
tz w . p ro d u k c ji  d o d a n e j (p ro d u k c ji  
..c z y s te j” ) p o w ię k s z a ła  fu nd u s z  
p łac T o  zas a d a  słuszna, do  k tó re j  
p o w ra c a  sie o b e c n ie , tw o rz y ła  ona  
b o w ie m  p r z e j r z y s ty  m e c h a n izm  w ią ­
z a n ia  z a r o b k ó w  p ra c o w n ic zy c h  z 
p o p ra w a  w y n ik ó w  e k o n o m ic zn y c h  
p rz e d s ię b io rs tw a . A le  je d no c ześ n ie  
p rze k a za n o  o rg a n iz a c lo m  gospodar­
c zy m  i  ic h  z w ią z k o m  b ra n żo w y m  
(z je d n o c ze n io m ) u p ra w n ie n ia  do sa­
m o d zie ln eg o  u s ta la n ia  cen  na duża  
cześć p ro d u k o w a n y c h  p rze z  n ich  
w y ro b ó w  zw łaszcza tz w . now ości. 
R e z u lta t  b y ł t a k i.  że zam ias t szu­
k a ć  p o p ra w y  w y n ik ó w  ek o n o m ic z ­
n y c h  w  o b n iż a n iu  je d n o s tk o w y c h  
ko s z tó w  p ro d u k c ji ,  co b y ło b y  d z ia ­
ła n ie m  z g o d n y m  z in te re s e m  spo­
łe c z n y m  n ie m a l ca ła  in w e n c ję  k ie ­
ro w a ły  o n e  na w y n a jd y w a n ie  p re ­
te k s tó w  do p o d w yżs zan ia  cen. Z n i­
k a ły  w y ro b y  ..s ta re ” , p o s zu k iw a n e  
p rze z  n a b y w c ó w , na to  m ie js ce  po­
ja w ia ły  sie w y ro b y  ..n o w e ” , ró ż n ią ­
ce sie p rzed e  w s z y s tk im  w yższa  
ce n ą . Im  k to  s k u te c z n ie j n ap ę d za ł 
„ s p ira lę  in f la c y jn ą ” , ty m  w ię k s za  —  
w  postaci o d p is ó w  na fu n d u s z  płac 

o t rz y m y w a ł nag ro d ę . K to  w zb ra  
n ia ł sie  p rzed  ta k im  d z ia ła n ie m , do 
z o s ta ia c y m  w  ja w n e l sprzeczności 
z in te re s e m  sp o łe czn y m , p ła c ił k a ­
rę  w  postac i zm n ie jszo n e g o  fu n d u ­
szu p łac.

N ie  w o ln o  dopuszczać do  p o w tó ­
rz e n ia  sie te i  s y tu a c j i o b ec n ie . J e ­
ż e l i ro zsze rzo n e u p ra w n ie n ia  p rzed ­
s ię b io rs tw  i  ic h  s a m o rzą d ó w  m ia ­
ły b y  sie n a k ła d a ć  na ro zw ią za n ia  
e k o n o m ic zn e , sy s te m o w e, p o w odu­
ją c e  ro z m ija n ie  sie in te re s ó w  b ra n ­
ż o w y c h  z a k ła d o w y c h  z n ad rze d  
n y m  in te re s e m  spo łe czn y m , w e  
w s p ó ln y m  f ro n c ie  p rz e c iw  in te re ­
som  o g ó ln o sp o łe czn ym  z n a jd a  sie 
n ie  t y lk o  k ie ro w n ic tw a  p rzed s ię ­
b io rs tw  a le  ta k ż e  ic h  za ło g i. N ie ­
t ru d n o  p rze w id z ie ć , c z y i in te re s  
w z ią łb y  w ów c zas g órę. Z a p e w n ie ­
n ie  zgodności In te re s ó w  załóg  z in -  

; te re s a m i o g ó ln o sp o łe czn ym i ie s t za- 
I d a n ie m  bardzo  tru d n y m , n ie  ro z -

Horoskop inżynierskiego sumienia
W RAZ z nadejściem ramy 

problem zaopatrzenia 
gospodarki i ludności w 

niezbędną ilość węgla nabrał 
znów szczególnej ostrości. Moż­
liwości zaspokojenia tegorocz­
nych potrzeb zostały omówione 
w poprzedniej publikacji. Zna­
cznie bardziej złożone zadania, 
w porównaniu z tegorocznymi, 
wypadnie rozwiązywać resorto­
wi górnictwa w nadchodzącym 
roku. Przygotowania do realiza­
cji wspomnianych zadań już się 
rozpoczęły. Jaki będzie ich w y­
nik, trudno dziś przesądzić.

ZG ODNIE z wieściami po­
chodzącymi z organów planowa 
nia, dokonano już bilansu przy­
szłorocznego zapotrzebowania 
na węgiel. Z podsumowania w y­
nika, że gospodarka narodowa 
oczekuje dostaw węgla w ilości 
195 000 000 ton. Taki jest bilans, 
podobno niezbędnych potrzeb. 
Cytowaną liczbę godzi się po­
równać z szacunkowym wydo­
byciem w bieżącym roku. W y­
nika z tego, że ilości są prawie 
identyczne. Tymczasem tegoro­

czne wydobycie uzyskano po­
przez kontynuowanie pracy w 
wolne soboty, niedziele, ruchem 
czterobrygadowym, sys jenem  
osławionych „rolek”, „esek” itp. 
W.pomniany system „technj- 
sra tycznej organizacji pracy”, 
przestał funkcjonować począv.v 
Si.y od października bieżącego 
roku i nie zostanie reaktywo­
wany. Co do tego nie może być 
wątpliwości. Jest to pierwsza ? 
przesłanek nakazująca przyjmo

n ie go  w ie lk o ś ć  w y d o b y c ia  znac z­
n ie  s k ro m n ie js za  od o c z e k iw a ń , bo 
w a h a ją c a  się  n a p o z io m ie  185 m in  
to n . A  w ię c  o 10 m in  to n  m n ie j  
od za p o trze b o w a n ia  zgłoszonego  
przez  w s zy s tk ie  d z ie d z in y  g ospodar­
k i  n a ro d o w e j. P y ta n ie , c zy  ró w n ie ż  
ta ilość ie s t  p rz y  o b ec n yc h  u w a ­
ru n k o w a n ia c h  te c h n ic zn o -s o c ja l-  
n yc h  re a ln a ?  P y ta n ie  1est n a cza­
sie ja k o  że w  o p in ii szeregu  te o re ­
ty k ó w . a jeszcze b a rd z ie  i p ra k ty ­
k ó w  g ó rn ic tw a , m o żliw o śc i zad e­
k la ro w a n e  w s tę p n ie  p rze z  re so rt  
o cen ia  sie la k o  n a zb y t o o tv m :s tv -  
czne . S c e p ty c y z m  w o b ec s za cu n k ó w  
M in is te rs tw a  G ó rn ic tw a  b ie rz e  sie

Report w sprawie węgla **

Cnotliwa Szwajcarka
P R A S A  s zw a jc a rs k a  p rzy zn a ła  

ty t u ł  n a jc n o tl iw s z e j k o b ie ty  k r a ju  
p e w n e j p a n i z L o z a n n y , k tó ra  po 
17 la ta c h  m a łże ń s tw a  pozostała  
d z ie w ic ą . K o c h a ła  ona swego m ęża  
a le  n ie  m o g ła  się zd ec yd o w a ć  na 
w s p ó łży c ie  se ksualne . W  końcu  
je d n a k  m ąż s tra c ił c ie rp liw o ś ć  i 
w n ió s ł do  sądu sp ra w ę  o ro zw ó d .

wanie ze sceptycyzmem postu­
latu w sprawie wydobycia 195 
min ton. Druga wynika z pro­
zaicznego faktu wprowadzenia 
z dniem 1 stycznia 1981 roku 
wolnych sobót.

T A K  w ię c  ilość d n i roboczych  
z m n ie js zy  się  w  g ó rn ic tw ie  ( i n ie  
ty lk o )  do 254. I  d o p ra w d y  n ie  t rz e ­
ba b y ć  m a te m a ty k ie m , a b y  w y l i ­
czy ć  ro z m ia ry  sp adku  p ro d u k c ji, 
p rz y jm u ją c . że w y d o b y c ie  d z ie n n e  
k s z ta łtu je  się na p o z io m ie  oko ło  
600 tys . ton  z o d c h y le n ia m i w  dó ł 
lu b  w  g órę. S ą to  re a lia , k tó ry c h  
n ie  sposób n ie  d o strzegać. I g w o li 
s p ra w ie d liw o ś c i w y p a d a  s tw ie rd z ić , 
że p o zo sta ła  one w  po lu  w id ze n ia  
za ró w n o  k ie ro w n ic tw a  re s o rtu , ja k  
ró w n ie ż  ty c h , k tó rz y  w ę g ie l na co  
d z ie ń  w y d o b y w a ją .

W  z w ią z k u  z ty m  b ila n s o w i po­
t rz e b  re so rt p rz e c iw s ta w ia  in n y . 
m ia n o w ic ie  b ila n s  w y n ik a ją c y  z 
m o ż liw o ś c i: o rg a n iz a c y jn y c h , tec h ­
n ic zn y c h , k a d ro w y c h . W y n ik a  z

z re a ln e j o ce n y  s ta n u  i po z io m u  
o rg a n iz a c ji p ra c y , m a szy n  i u rz ą ­
dzeń  te c h n ic zn y c h , ja k  i m o ra le  
za łóg . W s p o m n ia n e  zas trze że n ia  zda  
ją  s ię  z n a jd o w a ć  p o tw ie rd z e n ie  w  
w y n ik a c h  a n k ie ty  ro z p is a n e j ” 
S to w a rzy s ze n ie  In ż y n ie ró w  i  T e c h ­
n ik ó w  G ó rn ic tw a . Z e  w s te o n e i ic h  
oceny w y ła n ia  sie n ie w e s o ły  o b ra z  
k o p a lń , za ró w n o  w  s fe rze  o rg a n i­
z a c ji p ra c y , ja k  i s ta n u  u rząd ze ń  
te c h n ic z n y c h . Z  s za c u n k ó w  c y to ­
w a n e j a n k ie ty  w y n ik a  b o w ie m , że 
re a ln e  m o żliw o śc i k o p a lń  o sc y lu ją  
a k tu a ln ie  wo-kół 162 m il io n ó w  
m  i rocznego w y d o b y c ia . J a k o  że  
a n k ie tę  sporządzono  p o d łu g  ..in ż y ­
n ie rs k ie g o  s u m ie n ia ” , t ru d n e  b y ­
ło b y  d o s zu k iw a n ie  się  w  n ie )  p rz y ­
s ło w io w e j d z iu ry . O k re ś liła  ona pe­
w ie n  s ta n  fa k ty c z n y , k t ó r y  m u s i 
być w z ię ty  pod u w a gę  ia k o  pod­
s ta w a  d z ia ła ń  p o d e jm o w a n y c h  w  
ró żn y c h  s fe ra c h , a  m a ją c y c h  n a  
ce lu  zw ię k s ze n ie  ro z m ia ró w  w y ­
d o b y c ia . W  ty m  m ie js c u  n as u w a  
sie u w a g a , c z y  w  n a jb liż s z y m  czą - 
sie w  ogó le  m o ż liw e  je s t ja k ie k o l­
w ie k  ró w n a n ie  z  góry?

N a  za d a n e  to  p y ta n ie . 1ak sa­
dze, m o żn a  o d p o w ie d z ie ć  tw ie rd z ą ­
co. Is tn ie ją  m o ż liw o ś c i z m n ie js ze ­
n ia  d ys ta n su  m ię d z y  162 m in  to n  a 
185 m in  to n . a ty m  s a m y m  ry s ­
ce go się d e f ic y tu . M o że  to  rn  f 
p ić  a le  po s p e łn ie n iu  o k re ś lo n y c h  
w a ru n k ó w ’. J a k ic h ?  W  o ce n ie  z a ­
łó g  g ó rn ic zy c h  re z e rw y  t k w ią  w  
o rg a n iz a c ji p ra c y . u s p ra w n ia n iu  
te c h n ik i w  sensie p rz e d łu ż e n ia  ż y ­
w o tn o ś c i m a szy n  i u rzą d ze ń . 1ak 
ró w n ie ż  zw ię k s ze n iu - n ie za w o d n o ­
ści ic h  d z ia ła n ia . P o n a d to  po d n ie ­
s ie n ia  t a k  m o ra le , ja k  i k u l tu r y  
te c h n ic z n e j za łó g  d o ło w y c h . S p e ł­
n ie n ie  szczegó łow ych  w a ru n k ó w  
p o p ra w y  w e  w s zy s tk ic h  tv c h  d z ie ­
d z in a c h  m o że  p rzy n ie ś ć  w  e fe k c ie  
zn ac zn e z w ię k s ze n ie  w y d o b y c ia . 
N a to m ia s t  n a  p y ta n ie , do  ja k ic h  roz  
m ia ró w  m oże ono w zro s n ąć , n ik t  
n ie  je s t dziś w  s ta n ie  o d p o w ie ­
dzieć. O o s ta te c zn y m  ks z ta łc ie  p rz y ­
sz ło rocznego , ju ż  n ie  s ta le  o d górne  
go w y d o b y c ia , a  o d d olnego  p ro g ra ­
m u , z a d e c y d u ją  b o w ie m  sam e z a ­
ło g i g ó rn ic ze  na sesjach  sa m o rzą ­
d ó w . W s p o m n ia n e  zaś g re m ia  n ie  
z a a k c e p tu ją  p o b ożn y ch  życ zeń , a 
w y łą c z n ie  zad a n ia  re a ln e  do w y ­
k o n a n ia  w  is tn ie ją c y c h  u w a ru n k o ­
w a n ia c h  te c h n ic z n o -o rg a n iz a c y j­
n y c h .

CO do tego nie można żywić 
iluzji. Przeciwnie — trzeba 
mieć świadomość faktu, że wiel 
kość wydobycia węgła zostanie 
określona w nadchodzącym ro­
ku przede wszystkim, co godzi 
się jeszcze raz podkreślić, pro­
gramowym działaniem oddol­
nym górniczych załóg. Do tego 
sprowadza się sens przemian, 
jakie już dokonały się w pol­
skim górnictwie węglowym.

Paweł BARTECZKO  

(Interpress)

w y d a jn e j,  now o cze sn e j a p a ra tu ry  
do p re p a ro w a n ia  k r w i ,  d la te g o  
n ie zbę d n e  ie it i, k tó re  m-o-żna by  
w y k o n a ć  w  k r a ju ,  m u s im y  spro ­
w a d za ć . U rz ą d z e n ia , k tó re  tu  m a ­
m y  w  s ta c ji , są bard zo  „fo to -gen i- 
czn e”  a le  ju ż  p rze s ta rza łe . W  w ię  
kszości k r a jó w  E u ro p y  s to su je  się 
dziś a p a ra tu rę  w ie lo k ro tn ie  w y d a j­
n ie jszą . A  c h o d z i tu  p rzec ie ż  o 
m a k s y m a ln e  w y k o rz y s ta n ie  n ie ­
z m ie rn ie  cennego  s u ro w ca  — k r w i  
o f ia ro w a n e j p rzez  c z ło w ie k a .

— K IL K A  la t  te m u  d u ża  m ó w iło  
się o no w o cze sn e j m e to d z ie  od­
d a w a n ia  k r w i  — pob o ra n iu  od 
k r w io d a w c y  sam ego osocza. C zy ż ­
b y  za n ie c h a n o  tego ...

— C H O D Z I o tz w . p la zm a fe re zę . 
T o  rze c zy w iś c ie  m e to d a  u m o ż li­
w ia ją c a  u z y s k a n ie  w ię k s z e j ilości 
p la z m y **— s k ła d n ik a  k r w i .  k tó re g o  
w spółczesne le c zn ic tw o  p o trz e b u je  
dziś n a jb a rd z ie j.  W y m ie n io n e  
w c ześ n ie j im p o rto w a n e  le k i  p ro d u ­
k u je  się w ła ś n ie  z p la zm y . S tosu­
je m y  m e to d ę  p la z m a fe re z y , a le  w  
o g ra n ic z o n y m  zak re s ie . M a m y  p rze ­
s ta rz a łe  u rz ą d z e n ia , w ię c  zab ieg  
je s t c za so c h ło n n y , w  sto su n k u  do 
t r a d y c y jn e j m e to d y  p o b ie ra n ia  
k r w i p e łn e j t r w a  d w a  ra z y  d łu ż e j.

N ow o cze sn e  s e p a ra to ry  do izo lo ­
w a n ia  p la z m y  z  k r w i  lu d z k ie j — 
w ła ś n ie  do  p la z m a fe re z y  —  są do ­
p ie ro  od n ie d a w n a  w  In s ty tu c ie  
H e m a to lo g ii w  s to lic y , n as tę p n yc h  
sześć o tr z y m a ją  w k ró tc e  (po je d ­
n y m ) s ta c je  k rw io d a w s tw a  w  W a r ­
sza w ie , P o z n a n iu , L o d z i, K a to w i­
cach , R zes zo w ie 1 K ie lc a c h . Do  
Szczec ina m a  d o trzeć  ta k i  a p a ra t  
..p o  1980 ro k u ” ... A b y  m óc ro z ­
w in ą ć  p ro d u k c ję  p la z m y  na m ia rę  
p o trze b , p rz y d a ło b y  się 10 ta k ic h  
u rzą d ze ń  w  w o je w ó d z tw ie  szcze­
c iń s k im .

— W  C IĄ G U  n ie sp e łn a  20 la t, 
d z ię k i n ie s tru d z o n e j a k c j i  p ro p a ­
g a n d o w e j P C K , ro z w in ą ! się w  
P olsce c a ły  w ie lk i ru c h  społeczny, 
s z lac h etn a  a k c ja  o fia rn o ś c i z d ro ­
w y ch . J a k  to  w y g lą d a  w in n y c h  
k ra ja c h ?

— Z A S T R Z E G A M  się. że n ie  
zn a m  s y tu a c ji w  w iększośc i k r a ­
jó w  W ie m  je d n a k , że o rg a n iz a to ­
rz y  h o n orow eg o  k rw io d a w s tw a  w  
N R D  u w a ż a ją  nasz m o d e l za w zó r  
( ta m  na ra z ie  o k o ło  40 p roc. k r w i  
pochodzi od h o n o ro w y c h  d aw có w ), 
w  C z e c h o s ło w a c ji o d p o w ie d n io  50 
p roc. W e  F r a n c ji  t ra d y c y jn ie  ju ż  
w ie lk ie  a k c je  k rw io d a w s tw a  o d b y­
w a ją  się pod p a tro n a te m  C ze rw o ­
nego K rz y ż a . K o ś c io ła , o rg a n iz a ­
c j i  s p o łe c z n o -re lig ijn y c h  i  m a ją

C h a ra k te r  powszechny*. B e z in te re s o ­
w n e  k rw io d a w s tw o  t ra k to w a n e ' jest 
ja k o  m o ra ln y  o b o w ią z e k  zd ro w y c h  
i  s i ln y c h  w obec c h o ry c h  i sła- 
byoh . W  D a n ii  o b o w ią ze k  h o n oro ­
w e g o  o d d a w a n ia  k r w i  p rzez  w s zy . 
s lk ic h  zd ro w y c h  o b y w a te li o kreśla  
u staw a  p a r la m e n tu .

d a w c ó w  s ta w ia ją  nas w e u ro p e j­
s k ie j czo łów ce , p o w ie d zm y  sobie 
szczerze —  je s t w ie le  ś ro d o w is k  spo 
łe c zn o -za w o d o w y c h , do k tó ry c h  nie 
d o c ie ra ją  ap e le  P C K ...

— S P O T Y K A  się nad a l g łę bo k o  
za k o rz e n io n e  o p o ry . W y n ik a ją  one 
zre sztą  z n ie zn a jo m o ś c i rzeczy  
W s za k  n ie  k a ż d y  m oże b y ć  k r w io ­
d aw cą . W a ru n k ie m  n ie zb ę d n y m  
je s t  d o b re  z d ro w ie . Z a n im  k re w  
zo s ta n ie  p o b ra n a , k a n d y d a t  na 
k r w io d a w c ę  p rze c h o d z i se rię  do­
k ła d n y c h  b ad a ń  le k a rs k ic h , a n a łi2 
la b o r a to ry jn y c h . Jest to  ró w n ie ż  w 
s k a l i  sp o łe czn e j w a żn e  o g n iw o  p ro ­
f i la k t y k i .  W  ub. ro k u  spośród 70 
ty s ię c y  p rz e b a d a n y c h  t a k  osób — 
k a n d y d a tó w  n a k rw io d a w c ó w  r -  u 
300 s tw ie rd z il iś m y  w iru s a  żó łta c z k i 
z a k a ź n e j, u  11 — obecność z a ra z ­
k ó w  k i ły .  K o n s e k w e n tn ie  p rze s trze ­
g a m y  zasady , że n ie  m oże u c ie r ­
p ieć a n i d aw ca , a n i też b io rca  
k r w i.

—  O B O K  b e z in te re s o w n y c h , h o n o ­
ro w y c h , k o rz y s ta c ie  ró w n ie ż  z pe 
w n e j g ru p y  d a w c ó w  p ła tn y c h ,

— T O  a b s o lu tn ie  k o n ie c zn e . To  
nasz ż y w y  b a n k  k r w i ,  n ie zbę d n y  
do t ra n s fu z ji  r z a d k ie j g ru p y  k r w i  
spo rzą d zen ia  s p e c ja lis ty c zn y c h  p re­
p a ra tó w . s u ro w ic y  d ia gn o s ty czn e !  
Itp .

N a  k a ż d e  w e z w a n ie  s ta c ji z g ła ­
sza ją  się ta k ż e  lic z n ie  d a w c y  ho­
n o ro w i. z a z w y c z a j c z ło n k o w ie  k lu ­
b ów  d z ia ła ją c y c h  p rz y  za k ła d a c h  
p rac y .

Z  o k a z ji obchodów  D n i H o n o ro ­
w e g o  K rw io d a w s tw a  c h c ia łb y m  w  
im ie n iu  le c z n ic tw a  o ra z  s łu żby  
k r w i  p o d z ię k o w a ć  t e j  w ie lk ie j rze ­
szy b e z im ie n n y c h  często , o f ia rn y c h  
lu d z i, d a ro w u ją c y c h  sw ą k re w  
b liź n im  w  p o trze b ie . N a le ż y  im  się 
d o p ra w d y  w ie lk i szacunek społecz­
n y  za te n  d a r  życ ia .

— DO ŁĄCZAMY się do tych 
podziękowań i składamy hono­
rowym krwiodawcom najlepsze 
życzenia w imieniu Czytelni­
ków Dziękujemy za rozmowę.

Rozmawiał: J. ŁAW RYNOW ICZ

Hamburgery
W  Ś R Ó D  m ro żo n e k , po k tó re  o stat 

n io  s ięg a m y co ra z  czę śc ie j, sa h am  
b u rg e ry . M o żna  je  p odaw a ć na k i l ­
ka  sposobów . N a  p o czą te k  przep is  
p o d s ta w o w y  c z y li 1ak sm aży ć  h a m ­
b u rg e ry .

H A M B U R G E R Y  S M A Ż O N E
S K Ł A D N IK I :  4 h a m b u rg e ry . 3—4 

m a łe  c e b u le , só l. p ie p rz , t łu szc z  do  
sm aże n ia .

C e b u le  p o k ro ić  w  k r ą ż k i ,  z ru m ie -  
n ić  na tłu szc zu  na z ło ty  k o lo r ,  do­
dać só l i p ie p rz . Z d la ć  c e b u le  na  
ta le rz  i  na ty m  s a m y m  tłu szc zu  
usm a żyć  h a m b u rg e ry . G d v  sm aża  
sie  po  d ru g ie j s tro n ie , na k a ż d y  na  
ło ży ć  usm ażona c e b u le , d o d ać  ły ż ­
k ę  w o d y  i  p a te ln ie  p rz y k ry ć , ab y  
c e b u la  w  te i  p a rze  zag rza ła  sie. P o ­
d a w a ć  z z ie m n ia k a m i i  s u ró w k ą .

(Dokończenie ze sir. 1)

że zgłosili się do niej przedstawi­
ciele 28 województw. W wielu 
przypadkach byli to tylko przed­
stawiciele ze znikomą liczbą człon 
ków, a i samych województw ma­
my nieco więcej... Rozumiem, da­
ne te z pewnością uległy zmianie 
na waszą korzyść, a e nie można 
pozwolić sobie na traktowanie 
ZNP jako związku nie Istniejące­
go. Poza tym łączy was idea...

J. T Y S Z K A :  -  T a k , w y ła n ia  się 
t u  m o żliw o ść m oże n ie  w s p ó łp rac y , 
a zb ieżności d z ia ła n ia . M u szę  Jesz­
cze  dodać, że w ie le  in ic ja ty w , k tó ­
re  w y ch o d zą  ob ec n ie  od nas, z ro ­
d z iło  się w c ześ n ie j w  ło n ie  Z N P ,  
co je s t p ra w d ą  o czy w is tą , ty lk o  to  

.■wszystko z ró żn y c h  p o w o d ó w  le ­
ża ło  sp isane w  sza fach , szu fla d ac h  
i  n ie  m o g ło  d o cze ka ć  się re a liz a c ji. 
B y ły  ta k ie  m o ż liw o ś c i, ja k ie  b y ły .. .

— A  W IE  C w  G d a ń s k u  o p ie ra ­
liś c ie  się ta k ż e  w  zn a c zn e j m ie rze  
n a  m a te r ia ła c h  ju ż  o p ra c o w a n y c h .

F . Ł U C Z K O : — O c zyw iśc ie , n a ­
szy m  ce lem  b y ło  d o p ro w a d ze n ie  do  
ja k  n a jszybszego  i zd ec yd o w a n eg o  
w c ie le n ia  w  ż y c ie  w s zys tk ic h  słusz­
n ych  z a m ie rze ń , k tó re  w s k a za ła  
n am  p ra k ty k a  i d o św iad c zen ie  za­
w o d o w e .

—  P R Z E J D Ź M Y  za te m  do  spraw  
m e ry to ry c z n y c h . J a k ie  k o rzy ś c i 
p rzyn o s zą  ośw iac ie  i  środ o w isk u  
g d a ń s k ie  u sta len ia ?

F. Ł U C Z K O :  — P rz e d e  w s zy s tk im  
d o in w e s to w a n ie  o ś w ia ty . B ę d z ie  
ono w y n o s iło  6 p ro c . doch o d u  na-

„ T a k ie  bę<la R zeczypospolite éé
ro d o w eg o . D ru g a  sp ra w a , to  z m n ie j  
sze n ie  w y m ia ru  g odzin  d la  n a u c zy ­
c ie li :  w  p rzed s zko la ch  z 30 do  26, 
w  s zk o ła ch  p o d staw o w yc h  z 26 do 
22 i  w  szk o ła ch  ś red n ic h  z 22 d o  
20. W  dalsze j p e rs p e k ty w ie  lic zb a  
ta  m a  w y n o s ić  18 g odzin  d la  szkó ł 
p o d s ta w o w y c h  i  ś red n ic h . Jest to  
b a rd zo  w a żn a  rzecz, p o n ie w a ż  n a ­
u c z y c ie l m u s i m ie ć  w ię c e j czasu  
n a  d o k s z ta łc a n ie , c z y ta n ie  l i t e r a t u ­
r y  fa c h o w e j itp . L e k c je  m uszą  
b y ć  p rzec ie ż  p ro w a d zo n e  w  sposób 
a t r a k c y jn y , ta k , że b y  u czeń  w y ­
n ió s ł z n ic h  m a k s im u m  te m a ty c z ­
n yc h  a k tu a ln o ś c i.

— D O S T A L IŚ C IE  ta k ż e  p o d w y żk ę  
o 850 z ł. C z y  to  w as s a ty s fa k c jo n u ­
je?  ,

F . Ł U C Z K O :  — W a lc z y liś m y  o 
w ię c e j, a le  o b ie  s t r o n y  m u s ia ły  
p ó jś ć , n a k o m p ro m is , ro z u m ie ją c  o- 
b ec n ą  s y tu a c ję  gospodarczą. P o d ­
w y ż k i  te  będą w y p ła c a n e  w  n a ­
szy m  w o je w ó d z tw ie  w  ty m  m ie ­
s iącu , z w y ró w n a n ie m  od 1 paź­
d z ie rn ik a .

F . M IK Ł A S Z E W IC Z :  — Je d en  z 
p u n k tó w  p o ro z u m ie n ia  d o ty c z y ł 
p rz e d m io tó w : h is to r ii , h is to r ii l i t e ­
r a tu r y  i  p ro p e d e u ty k i n a u k i o spo­
łe c ze ń s tw ie . T u  w y s tę p o w a ło  do ­
ty c h c za s  d użo  n ie d o m ó w ie ń , a n a­
w e t  te n d e n c y jn e g o  p rz e d s ta w ia n ia  
in fo rm a c ji .  T a  s y tu a c ja  u le g n ie  o -  
b e c n le  ra d y k a ln e j z m ia n ie , będą

z w e ry f ik o w a n e  p o d rę c z n ik i, a ty m  
s a m y m  p ro g ra m y . P rz y w ró c o n a  
zo sta ła  ta k ż e  do  n a u c za n ia  w  za­
s a d n ic zy c h  szk o ła ch  h is to r ia .

— M A M  tu  p e w n e  o b a w y : je ś li 
z m n ie js z a m y  lic zb ę  g o d z in  w  szk o ­
ła c h  zaw o d o w y c h  i w ra m a c h  te j  
zm n ie js z o n e j lic z b y  d o d a je m y  je ­
d e n  p rz e d m io t, co b ęd z ie  z n a u c za ­
n ie m  zaw odu?  C zy n ie  o d b ęd z ie  się 
to  ko s zte m  p rz e d m io tó w  s p e c ja li­
s ty czn yc h ?

J. T Y S Z K A :  — U czę w  te c h n i­
k u m  w ie c z o ro w y m . D a w n ie j m ie ­
l iś m y  z a ję c ia  c z te ry  ra z y  w  ty g o d ­
n iu  po sześć godzin . D w a  la ta  te ­
m u  z a ję c ia  te zo s ta ły  z re d u k o w a n e  
do  trze c h  ra z y  w  ty g o d n iu  po sześć 
g o d zin . O d b y ło  się  to  p rze d e  
w s zy s tk im  ko sztem  p rz e d m io tó w  
h u m a n is ty c z n y c h  1 sk re ś le n ia  z 
p ro g ra m u  h is to r i i ,  A  w ię c  p rz y w ró ­
c e n ie  teg o  p rz e d m io tu  n ie  o d b ije  
się n a go d zin ac h  p rz y g o to w a n ia  do  
za w o d u . P rze c ie ż  h is to r ii n ie  m o ż­
n a u czy ć  się z te le w iz j i . . .

— P R Z E Z  k i lk a  la t  d y s k u to w a n o  
w  śro d o w isk u  n a u c zy c ie li o re fo r ­
m ie  s zk o ln ic tw a , w p ro w a d z e n iu  
s zk o ły  d z ie s ię c io le tn ie j, g m in n y c h  
szk o ła ch  z b io rc zy c h  itp . B y ły  ju ż  
k o n k re tn e  d z ia ła n ia , tym c zas em  r e ­
fo r m a  zo sta ła  o d w o ła na ...

F . Ł U C Z K O :  — ... i bard zo  d o brze. 
M ie l iś m y  do  w y b o ru  w a r ia n ty , n a ­
to m ia s t n ie  b y ło  m o ż liw o ś c i c a łk o ­

w ite g o  sp rze c iw u . R e fo rm a  p o w in ­
n a być , ale  n ie  ko sztem  p o łąc zen ia  
S zko ły  p o d s ta w o w e j ze  szk o łą  ś red ­
n ią . S w ego  czasu b y ło  naszym  w ie l 
k im  sukcesem , k ie d y  z l ik w id o w a ­
liś m y  je d e n a s to la tk ę . T e ra z  b y łb y  
to  p o w ró t p r z y k r y ty  fra z e s a m i, że

rżą c  d u że  k o m p le k s y , n ie  będące  
d o sta tec zn ie  p rzy g o to w a n e  do fu n k ­
c jo n o w a n ia . Sam  b y łe m  ś w ia d k ie m , 
k ie d y  d y re k to r  szk o ły  z k ie ro w c ą  
z a k ła d a li t łu m ik , czy  zm ie n ia li o - 
p o n y  w  sa m ochodzie  d o w o żąc ym  
d zie c i. S zk o ła  zb io rc za  w y m a g a  d u -
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m a m y  coś n o w ego . T y m c za s e m  cho  
d zi o p rze b u d o w ę  s t r u k tu r y  p ro ­
g ra m ó w  w  s zk o ła ch  is tn ie ją c y c h . 
T o  je s t — zd a n ie m  w iększośc i — 
w ła ś c iw e  ro zw ią za n ie . D o tychczas  
n aszych  uw a g  po p ro s tu  n ie  s łu ­
chano .

F . M IK Ł A S Z E W IC Z :  — O b e cn ie  
sa m o  m in is te rs tw o  p rzy zn a ło , że 
w y b ra n o  n a jd ro żs zy  w a r ia n t  re fo r ­
m y , k t ó r y  w y m a g a ł o dp isu  z b u d ­
ż e tu  p a ń s tw a  8 p ro c ., podczas g d y  
do  te j p o ry  n a o św ia tę  p rze zn a ­
czano  w  g ra n ic a c h  3 p roc. N p . 
s p ra w a  g m in n y c h  szk ó ł zb io rc zyc h ;  
z lik w id o w a liś m y  s zk o ły  m a łe  two-

żego n a k ła d u  ś ro d k ó w  i w ię ks zeg o  
z a tru d n ie n ia  n iż  tra d y c y jn e , p rzy  
czy m  zaw sze, ch o ć b y z u w a g i na 
w a r u n k i  a tm o s fe ry c zn e , będ ą  w y ­
s tę po w ać  ja k ie ś  za k łó c e n ia  w je j  
p ra w id ło w y m  d z ia ła n iu .

—  K O R E K T A  p ro g ra m ó w  m usi n a  
stą p ić  ta k ż e  z p o w odu  p la n o w a n e ­
go w p ro w a d z e n ia  w o ln y c h  sobót 
d la  m ło d z ie ż y  i n a u c zy c ie li...

F .  M IK Ł A S Z E W IC Z :  — T a k , d e­
c y d u ją  o ty m  w s zy s tk ie  c z y n n ik i,  
o k tó ry c h  ju ż  m ó w iliś m y  i  o c zy w i­
ście te n  o s ta tn i...

—  . . . ty lk o  że n au c zy c ie le  i  ro d z i­
ce p o w ta rz a li d o ty ch c zas zgodnie ,

że u c zn io w ie  są p rze c ią że n i n a u k ą . 
Je ś li jeszcze od p ad n ie  je d e n  d z ie ń  
z a ję ć , co b ęd z ie  w ted y ?

F . Ł U C Z K O :  — P ro b le m  p rz e c ią ­
żen ia  n a u k ą  polega p rzed e  w szyst­
k im  na z b y tn im  ro zb u d o w a n iu  po­
szczegó lnych  p rze d m io tó w . O b e cn ie  
je s t  w ła ś c iw a  atm o s fe ra  do d y s k u ­
s j i  n a u c zy c ie li, a ic h  w n io s k i d y k ­
tu je  w ie lo le tn ia  p ra k ty k a . Sądzę, 
że uda n a m  się  ro zw ią za ć  to  za d a ­
n ie  z k o rzy ś c ią  d la  w s zy s tk ic h . P ra  
ce  nad  t y m i za g a d n ie n ia m i ju ż  się 
ro zp o czę ły .- P o w o ła n a  zosta ła  ta k że  
w  m in is te rs tw ie  s p e c ja ln a  k o m is ja  
do o p ra c o w a n ia  n o w e j K a r t y  P ra w  
i  O b o w ią z k ó w  N a u c zy c ie la . M a  ona  
w e jś ć  w  ż y c ie  od 1 w rze ś n ia  p rz y ­
szłego ro k u . P ro je k t  p rze d s ta w io n y  
zo stan ie  do  z a o p in io w a n ia  w e  
w s zy s tk ic h  ś rod o w isk ac h  n a u c zy ­
c ie li .

— J A K IE  ce le  m a c ie  do z re a liz o ­
w a n ia  n a te re n ie  naszego m ia s ta  i 
w o je w ó d z tw a ?

F . Ł U C Z K O : — Je d e n  ze szcze­
c iń s k ic h  p o s tu la tó w  d o ty c z y  c a łe ­
go k r a ju ;  za p ro p o n o w a liś m y  p rz y ­
w ró c e n ie  d la  d z ie c i i m ło d z ie ży  
s zk o ln e j zn iże k  na au to b u sy  i  t ra m  
w a je . O b e c n ie  je s t on  ro z p a try w a ­
n y  p rzez  M in is te rs tw o  A d m in is tra ­
c j i ,  G o s p o d a rk i T e re n o w e j i O c h ro  
n y  Ś ro d o w is k a  i p ra w d o p o d o b n ie  
w e jd z ie  w  życ ie  od p rzys z łe g o  ro ­
k u  szko lnego .

F . M IK Ł A S Z E W IC Z :  — J e d n y m  z 
n a jw ię k s z y c h  p ro b le m ó w  do ro z w ią  
z a n ia  je s t  s p ra w a  p rze d s zk o li. O - 
b e c n le  w  n ie k tó ry c h  p la c ó w k a c h  
teg o  ty p u  są g ru p y  lic zą c e  ponad  
60 d z ie c i. W e d łu g  in fo r m a c ji  in s pe k  
to ra  o ś w ia ty  i  w y c h o w a n ia  ponad  
2000 p o d a ń  o p rz y ję c ie  do  p rze d ­
s zk o li m u si b y ć  z a ła tw io n y c h  od ­
m o w n ie . D ość p o w ie d z ieć , że ju ż  w  
te j  c h w ili  p rz y ję ty c h  zosta ło  3 
tys . d z ie c i ponad  o b o w ią zu ją c e  
n o rm y  i m o ż liw o śc i. D la  z l ik w id o ­
w a n ia  te j s y tu a c ji o p ra c o w a n y  zo­
s ta ł p ro g ra m  in w e s ty c y jn y . N ie s te ­
ty. z je g o  re a liz a c ją  są d u że  k ło ­
p o ty , p o n ie w a ż  n ik t  n ie  chce p rz y ­
ją ć  ty c h  zad a ń  do p o r t fe la  zleceń. 
P o za ty m  trze b a  z a s ta n o w ić  się 
nad  ce low ością  s ta w ia n ia  p rz e d ­
s zk o li d re w n o p o c h o d n y c h  tz w . ty­
pu  f iń s k ie g o . K o s z tu ją  ona 15 m in  
zł. a o k re s  ic h  trw a ło ś c i w y n os i 
10 la t .  A  m y  n ie  m o że m y  p o zw a­
la ć  sobie n a p ro w iz o rk ę . N a  do ­
m ia r  z łe g o  p rze d s zk o la  te  są og rze ­
w a n e  e n e rg ią  e le k try c z n ą . N a  te j  
s a m e j zasadzie  f u n k c jo n u ją  u rząd zę  
n ia  ku c h e n n e . N ie tru d n o  w y o b r a ­
z ić  sob ie , ja k ie  to  s tw a rz a  p ro b le ­
m y , b io rą c  pod u w a g ę  w y łą c z e n ia  
p rą d u . M u s im y  zd e c y d o w a n ie  p rze ­
s ta w ić  się  n a b u d o w a n ie  ty c h  o- 
b ie k tó w  sy s te m em  t ra d y c y jn y m .

— OCZYWIŚCIE, z uwagi na 
brak miejsca wielu istotnych

spraw szkolnictwa nie będziemy 
mogli poruszyć w naszej rozmo­
wie. Stawiam więc ostatnie pyta­
nie. Jak widzicie waszą codzien­
ność jutra?

F. MIKŁASZEWICZ? — Doi ist­
nienia naszej komisji są już poi- 
czone, bowiem wchodzimy w okres 
wyborczy. 12 bm. organizujemy w 
Liceum Ogólnokształcącym nr 2 
zebranie przedstawicieli kom $j: 
założycielskich działających na te­
renie szkół. Celem konferencji 
jest zapoznanie z instrukcją wy­
borczą. Ostatecznych wyborów 
chcemy dokonać jeszcze przed 
świętami, zaś komisja miejska u- 
kształtuje się w styczniu przyszłe­
go roku. Napawa nas optymiz­
mem sposób pracy ministerstwa 
naszych władz miejscowych. Pro­
wadzimy stałe konsultacje, jesteś­
my na bieżąco informowani o try­
bie realizacji naszych ustaleń, wy­
mieniamy uwagi, co jest dokład­
nie notowone i uwzględnione. Ta­
ki styl pracy powinien być pre­
zentowany wcześniej, nie byłoby 
wszystkich tych wypaczeń, tak w 
oświacie, jak i we wszystkich in­
nych dziedzinach gospodarki.

Rozmawiał: Wotr CYWIŃSKI

H A M B U R G E R Y  Z A P IE K A N E

S K Ł A D N I K I :  4 h a m b u rg e ry , 1 kg  
z ie m n ia k ó w . 2 ła ja ,  25 d k g  m ro żo ­
n y c h  p o m id o ró w  lu b  ły ż k a  p rzec ie ­
ru  p o m id o ro w e go , sól. p ie p rz , k o ­
p e re k  ( je ż e li k toś sobie zas u szy ł) 
tłu szc z  do w y s m a ro w a n ia  fo rm y  
b u łk a  ta r ta .

Z ie m n ia k i u m y ć  u g o to w a ć  w  łu ­
p in a c h . o b ra ć , o s tudzić , przepuścić  
przez  m a s zy n k ę  do m ięsa lu b  przez  
w y c is k a c z  do  p u ree . P o m id o ry  spa­
rzy ć . z d ia ć  s k ó rk ę , dodać tro ch ę  
w ó d y  i ro zg o to w a ć  n a  m a rm o la d ę , 
p rz e trz e ć  p rzez  sito . D o  z ie m n ia ­
k ó w  dodać ż ó łtk a  p o m id o ry , só l 1 
p ie p rz , d o k ła d n ie  w ym ie sza ć  na 1ed 
n o lita  m asę H a m b u rg e ry  podsm a­
ż y ć  z obu s tron .

N a c z y n ie  o g n io trw a łe  w y s m a ro ­
w a ć  tłu szc zem  i  w y s y p a ć  ta r ta  b u ł­
ka . U b ić  s z ty w n ą  pia.nę z b ia łe k  
w y m ie s za ć  z z ie m n ia k a m i. P o ło w ę  
z ie m n ia k ó w  w >  ło ży ć  do n a c zy n ia  
o g n io trw a łe g o , na n ich  um ie śc ić  
h a m b u rg e ry  p rz y k ry ć  z ie m n ia k a ­
m i. w y ró w n a ć , zap iec P o d a w a ć  z 
s u ró w k a .

H A M B U R G E R Y  PO  N E L S O Ń S K Ł )

S K Ł A D N IK I :  4—6 h a m b u rg e ró w  
75 d k g  z ie m n ia k ó w . 1 duża ce bu la  
2 d k g  g rz y b ó w  suszonych. 1 p łaska  
ły ż k a  m a k i. l czubata  ły ż k a  t łu s z ­
czu . 1/8 1 ś m ie ta n y , sć l p ieprz.

Z ie m n ia k i o b ra ć  poK ro ić na p la ­
s try , rzu c ić  na w rzą cą  osoloną w o ­
dę. g o to w a ć  • 5 m in u t, odćedzić  
G rz y b y  n am o c zyć  ug o to w a ć , po­
k r a ja ć  w  p as k i. H a m b u rg e ry  obsma 
ży ć  z o b u  s tro n  zd lać z p a te ln i i 
na ty m  s a m y m  tłuszczu  z ru m ie n ić  
e e b u ie  p o k ro jo n a  w  k r ą ż k i.  Z ie m ­
n ia k i le k k o  oprószyć sola i  p ie ­
p rze m . P o ło w ę  z ie m n ia k ó w  p o łożyć  
n a dno ro n d la , n a  n ic h  u m ie śc ić  
h a m b u rg e ry , c e b u le , g rz y b y  i p rz y ­
k r y ć  p o zo s ta ły m i z ie m n ia k a m i. 
Ś m ie ta n ę  w y m ie s za ć  z m a k a . dodać  
w o d ę w  k t ó r e l  g o to w a ły  sie g rz y ­
b y  i z a la ć  ty m  z ie m n ia k i. R o n d e l 
p rz y k ry ć  i w s ta w ić  do gorącego Die 
k a r n ik a  na 20 m ir iu t. T a k a  za p ie ­
k a n k ę  m ożna też  p rzy g o to w a ć  z 
k ie łb a s y , a  n ie  ty lk o  z h a m b u rg e ­
ró w .

J. D. Gilman i John Clive

Przełożył Andrzej Pakuła

*  3 D. G ilm a n  and  John  C liv e  1977.
E rs tm a lig  v e rö f fe n tlic h t  von  S o u v e n ir  Press L td . L o n d o n  1877
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— Skąd pan...
— Słyszałem o nim  — przerwał mu Croasdell. — 

Był dowódcą dywizjonu we Fliegerkorps U  Loerzera 
w 1940. Podobno kiedyś strącił w ciągu jednego dnia 
trzy Hurricany. Często o nim rozmawialiśmy.

— W grudniu 1941 przeszedł na front wschodni — 
uzupełnił dyrektor. — A potem znikł. Jego nazwiska 
nie było na żadnej liście poległych. Nie był też od­
znaczony. Aż tu nagle pojawia się to Mersza, pilotu­
jąc Latającą Fortecę w amerykańskim mundurze. Na­
wiasem mówiąc, panie pułkowniku, Warnow wycho­
wał się w Chicago. Jego ojciec był Niemcem i jako 
handlowiec przebywał często w Stanach Zjednoczo­
nych i Kanadzie. Major Warnow mówi najczystszą 
angielszczyzną.

— Tak, ale skąd... — zaczął Vandamme.
— Skąd ja to wszystko wiem  — dopowiedział za 

niego dyrektor. — Wie pan równie dobrze jak ja, że 
nie mogę tego panu powiedzieć. W każdym razie mam 
absolutną pewność, że to on był pilotem tego B-17, 
że jest oficerem KG 200 i że jest teraz w Londynie. 
Znam nawet adres, pod którym. się zatrzymał.

— .4 więc?
— Pozostawiam go na wolności, bo chcę, żeby nam 

dopomógł.
Uśmiechnął się nieznacznie, bo Vandamme otworzył 

usta, żeby coś powiedzieć.
— Oczywiście człowiek taki jak on nie pomoze'nam 

świadomie. Mam jednak nadzieję, że zaprowadzi nas...
— Dokąd? — spytał Croasdell.
Vandamme spojrzał na niego. Twarz Croasdella 

miała ten niezgłębiony dla Amerykanina charaktery­
styczny angielski wyraz starannie wypracowanej obo­
jętności, zdolnej zamaskować niemal każde uczucie. 
Vandamme wyczuł jednak z pewnym zakłopotaniem, 
że John więcej od niego wywnioskował ze słów dy­
rektora. Jak to mawiał kaznodzieja z bielonego ma­
łego kościółka przy King’s Highway, niedaleko jego 
domu? „Przepaść przepaści przyzywa”?

— Do swojej sekcji KG 200 odparł dyrektor. —

----------------- --  84 --------------------
Do Stavanger i — mam nadzieję — nie tylko Stavan­
ger.

— To tam, gdzie zrobiono te zdjęcia —. zauważył 
Vandamme. — Czy możemy zobaczyć nowe zdjęcia? 
Czy jest na nich coś ciekawego?

— Nie ma nowych zdjęć — powiedział dyrektor. — 
Mosquito, który zrobił poprzednie zdjęcia, wyleciał 
ponownie wczoraj i nie wrócił do bazy. Pilot i nawi­
gator zginęli bez śladu.

Wzruszył ramionami.
— Pewnie, że ktoś mógł ich zestrzelić przyptiko- 

wo, albo dlatego, że zorientował się, czym się zaj­
mują. Niewykluczone również, że samolot miał defekt 
silnika i spadł do morza. To długa trasa. Ale mel­
dunku radiowego nie było.

— A więc nie wiemy, czy Niemcy mają tam inne 
Fortece — spytał Croasdell

— Podejrzewam, że mają — odparł dyrektor. — 
Od pewnego czasu regularnie napływają do nds mel­
dunki od europejskich organizacji podziemnych i ru­
chu oporu o'akcjach ratowania przez Niemców rozbi­
tych samolotów alianckich na skalę nieporównanie 
większą, niż gdyby chodziło o analizę techniczną.

— To by wyjaśniało, skąd mają dwadzieścia na­
szych B-17, jeżeli rzeczywiście mają ich aż tyle — 
powiedział wolno Vandamme

— Cała trudność w tym, że agenci i ludzie z Ruchu 
Oporu, choćby najdzielniejsi i na wszystko gotowi, 
rzadko kiedy są na tyle biegli w technice, żeby zo­
rientować się w tym, co widzą — ciągnął dyrektor. — 
Meldują tylko, że alianckie samoloty po rozbiciu albo 
przymusowym lądowaniu są zabierane przez jednostki 
remontowe. Często nie potrafią podać nazwy samolo^  
tu, nie mówiąc już o ocenie jego stanu technicznego. 
Nie mają jednak wątpliwości, że akcja ta przybrała 
rozmiary co najmniej niezwykłe.

Spojrzał badawczo na siedzących przed nim ofice­
rów.

— Z pewnością zdają sobie panowie sprawą z za­
grożenia, jakie stworzyłaby znaczna ilość alianckich 
maszyn w rękach Niemców. Przypuszczam, że oni sa­
mi dziwią się sukcesom KG 200.
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St. Walasiewiczówna 
nie żyje

W  C L E V E L A N D  w  S tan a ch  
Z je d n o c zo n y c h  w  nocy z 4 na  
5 g ru d n ia  z m a r ła  tra g ic z n ą  
ś m ie rc ią  s ły n n a  n ie gd y ś  p o l­
sk a  sp o rts m e n k a  S te lla  W a la ­
s ie w ic zó w n a . Z o s ta ła  ona za­
s trz e lo n a  w  czasie p ró b y  w ła ­
m a n ia  ra b u n k o w e g o  do Jej 
m ie s zk a n ia .

0  mało nie ukamienowano piłkarzy

P r z e r w a n y  m e e z
W a  m  B  m g  g  N a  szczęście n ik t  z o o ls k ie i e k i-

%  f f  _ -r—ti B j —-» » Ł t Ł  n ie  d o zn a ł s zw a n k u . N a  ib a rd z ie j

%  W  I  I  B u c ie rp ia ł sed2ia boczny G la v ln a .

B o n  w  V b ^ i  I  '  ^  o f ic ja ln y  o b s e rw a to r F IF A  S z w a j
c a r  Josef G u id e  b y ł zas zo ko w a n y  

G D Y  o g o d z in ie  14.30 n a s ta d io n ie  G z ira  w  L a  V a le tta  ro z p o c z y n a ł p rze b ie g ie m  w y p a d k ó w . W  ro zm o -  
sie m ecz M a lta  —  P o ls ka  n ik t  n ie  m ó g ł p rzyp u s zcza ć  ja k i  b ęd z ie  ie -  w ie  z d z ie n n ik a rz e m  P A P  D ow ie - 
go f in a ł .  W  77 .m in .  a r b i te r  g łó w n y  Ju g o s ło w ia n in  D usan  M a k s im o - d z ia ł:  „ W  m o im  sp ra w o zd a n iu  zn a j 
v ie  p rz e r w a ł s p o tk a n ie  n a  s k u te k  sk an d a lic zn eg o  z a c h o w a n ia  w  i-  “ 3 w s zys tk ie  o ko lic zn o ś c i, KtO- 
d o w n i. W  ty m  m o m e n c ie  P o la c y  p ro w a d z ili 2:0 (0:0). T e n  w y n ik  zo - ry c h  b y łe m  ś w ia d k ie m . M ecz zao d --  

s ta ł za p is a n y  w  s ę d z io w s k im  p ro to k o le , a le  o o s ta te c zn y m  re z u lta c ie  h ie  z p ro to k o łe m  za k o ń c z y ł się  w  
z a d e c y d u je  k o m is ja  d y s c y p lin a rn a  F IF A .  W szys tko  w s k a z u ie  n a  to . że 32 m in .  d ru g ie j D o łow y w y n ik ie m  
m ecz zo s tan ie  z w e r y f ik o w a n y  la k o  w a lk o w e r  3:0 d la  P o ls k i. 2:® d la  P o ls k i. N ie  le s te m  u p o w a ż ­

n io n y  do w y d a w a n ia  d e c y z ji. N a le -  
B r a m k l s t r z e li l i :  w  57 m iń . S m o  ° na do  k o m is li  d y s c v D lin a rn e l 

ła re k  i  w  75 m in . L ip k a . S k ła d y  F IF A .  k tó ra  ro zs trzy g n ie  la k i  e p i-  
d ru ż y n :  _ lo g  b ed z ie  m ia ł te n  m e cz”
P o ls ka

30-lecie PZMoł.

Wyróżnienia
dla związku i działaczy
Z A M E K  K s ią żą t P o m o rs k ic h  b v ł 

m ie js c e m  sp o tk a ń  d z ia ła c zy  SD ortu  
m o to ro w e g o . W  p ią te k  b o w ie m  
P Z M o t. o b c h o d z ił w  S zc zec in ie  30- 
le c ie  s w e j d z ia ła ln o ś c i. Z  t e j  o k a z ii  
n a jb a rd z ie j za s łu że n i d z ia ła c ze  sp o r­
tu  m o to ro w e g o : sam ochodow ego  
m o to c y k lo w e g o . k a rt in g o w e g o . a 
ta k ż e  d z ia łac ze  z a jm u ją c y  sie  sp ra ­
w a m i szk o le n ia  k ie ro w c ó w  i  bez­
p ie c ze ń s tw e m  ru c h u  d ro g o w eg o  o- 
t r z y m a l i  o d zn a c ze n ia  i  w y ró ż n ie ­
n ia . Z ło ty m  K rz y ż e m  Z a s łu g i u d e­
k o ro w a n o  H a lin ę  M ic k o ś . P o n a d to  
w rę c zo n o  w ie le  o d z n a k  i m e d a li, w  
ty m  ta k ż e  m e d a le  X X X - le c ia  P Z M o t.  
M ilo  n a m  p o in fo rm o w a ć , że m e d a l 
x x x - l e c i a  P Z M o t. o trz y m a ła  ta k że  
nasza re d a k c ja .

W  d ru g ie j części s p o tk a n ia  w y ­
s tą p i ły  zes p o ły  a r ty s ty c z n e .

Rozpoczął się sezon narciarski

Na W arsiK W f« tuch 
jak  na Gubałówce
Zim a  p rzys z ła  s zy b c ie j n iż  sie  s itk o w y c h  śc iś le p rz y le g a ją c y c h  do  

sp o d zie w a no . S p o ry  m ró z  nóg b u ta c h  — p o d chodzić  pod f ló r -  
( ja k  n a  w a r u n k i szczec iń - k ą . P o  p ró b ie  u io le tt  je d n a k  stać  
sicie) ł  śnieg  s p ra w iły , że w  k o le jc e . W y c ią g ie m  s zy b ko  pod-  

m le s zk a ń c y  naszego g ro d u  w y c ią g -  je żd ża lo  s ię , a le  jeszcze szy b c ie j 
n ą l i ze sc h o w kó w  sp rzę t d o  u p rą -  szusow ało  się w  d ó ł. K a ż d y  z n a r-  
w ia n la  ap o rtó w  z im o w y c h . P ie rw -  c ia rz y  w y k o n a ł p r z y n a jm n ie j k i lk a -  
sze u c z y n iły  to  d z ie c i. S a n e c z k a rz y  naście z ja zd ó w . B y l i  ta k ż e  ta c y , 
i  ły ż w ia rz y  p e łn o  b y ło  n a g ó rk a c h  k tó rz y  w c z o ra j, n a  n ieco  m n ie j-  
i . . .  drogach . W c z o ra j n a to m ia s t m a -  szych w zg órzach  u c z y li  s ię  s z tu k i 
sow o  n a  w zg ó rza  ru s z y li n a rc ia rze , je żd że n ia  n a n a rta c h . J e d n y m  slo - 
O c zy w iś c ie  n a jw ię k s z y m  p o w a d ze - w e m  w  S zc zec in ie  ro zp o c zą ł się se- 
n le m  c ies zy ła  się szczec ińska „ G u -  zon  n a rc ia rs k i  i  bąd z ie  t r w a ł  ta k  
b a ló w k a ” . O d w czesnych  g o d z in  ra n  d łu g o  d o p ó k i b ąd z ie  śnieg, 
n y c h  w  k ie ru n k u  W a rs ze w a  p o d ąża - *  *  *
ł y  sam ochody z n a rc ia rz a m i. N a  p r z y  o k a z ji n as zej u A zy ty  

G u b a łó w c e ”  ru c h  ja k  w  Z a k o p a -  n a  „ G u b a łó w c e ”  „ B a c ó w k a "  ju ż  
n e m . T ru d n o  b y ło  zn a leźć  m tejsce  s to łj ate  jeszcze n ie  w y k o ń c z o n a , 
n a za p a rk o w a n ie  sam ochodu. W  k o -  n ie m oże  w ię c  sp e łn ia ć  w y zn ac zo -  
le jc e  d o  w y c ią g u  b y ła  d łu g a  k o le j-  nego z a d a n ia . P o n a d to  są i  in n e  
k a . Co b a rd z ie j n te c ie rp litu t  p ró b o - k ło p o ty . P rze d s ię b io rs tw o  Z ie le n i  
w a li  w  z ja z d o w y m  s p rz e d e  — p la -  M ie js k ie j ,  k tó re  sp ra w o w a ło  fu n k -  

,  c je  g o spodarza , w y c o fu je  s ię  z tego  
p rze d s ię w z ię c ia . S zu k a  sie w ie c  no ­
w y c h  ro z w ią z a ń . M ó w i  się o po­
w o ła n iu  o g n isk a s ta tu to w e g o  T K K F .  
k tó re  w z ię ło b y  w  o p ie k ę  „ G u b a łó w ­
k ę " . N a  ten  te m a t p ro w a dzo n e  będą  
ro z m o w y  S ą d z im y , że  n ie ba w e m  
p o in fo rm u je m y  C z y te ln ik ó w  o ich  
w y n ik a c h . ( r )

Podział Ii-ligowych punktów

Nierówna gra
koszykarek Czarnych

K O L E J N Y M  p rz e c iw n ik ie m  k o ­
s z y k a re k  C z a rn y c h  w  ro zg ry w k a c h
0  m is trzo s tw o  I I  l ig i  b y ła  d ru ż y n a  
Z n ic za  P ru s z k ó w  S o b o tn io -n ie d z ie l­
n e  m ecze ro z g ry w a n e  n a p a rk ie ­
c ie  h a li W D S  za k o ń c z v łv  sie po­
d z ia łe m  p u n k tó w . P ie rw s ze  s p o tk a ­
n ie  w y g r a ły  g o spodyn ie  71:65 (33 29V 
N a to m ia s t w c z o ra j le p szy  o k a za ł 
sie zesnół Z n ic za  zw v c ie ż a ia c  69:56 
*37:23!

K o s z y k a rk i C z a rn y c h  w v s ta o iłv  
po ra z  p ie rw s zy  pod w o d za now ego  
t re n e ra  —■ M a k s y m ilia n a  D u n sta  
D o ty c h c za s o w y  s z k o le n io w ie c  d ru ­
ż y n y  — S ta n is ła w  P ie c e w ic z  z re zy g ­
n o w a ł t  D rac v  z  p ie rw s z y m  zespo­
łe m . S o b o tn i m ecz m ia ł b a rd zo  w y ­
ró w n a n y  p rzeb ieg . Ż a d e n  z zespo­
łó w  n ie  p o tr a f i ł  w y w a lc z y ć  w ię k ­
szej n iż  6—7 -p u n k to w e j p rze w a g i. O  
k o ń c o w y m  w v n ik u  za d e cy d o w ało  
o s ta tn ie  3 m in u t  g rv . w  czasie k tó ­
ry c h  C z a rn e  k o n s e k w e n tn ie  re a li­
z u ją c  za ło że n ia  w y w a lc z y ły  6 -p u n k -  
to w a  p rzew ag ę

O d m ie n n y  p rze b ie g  m ia ło  w c zo ­
ra js ze  s p o tk a n ie . C z a rn e  ja k b y  zm ę  
czone s o b o tn im  m e cze m  od począt­
k u  g ry  n ie  p o tr a f i ły  n a w ia za ć  w a lk :  
z  r y w a lk a m i J u ż  w  c z w a r te j m i­
n u c ie  Z n ic z  p ro w a d z ił 18:4. S zcze­
cin ian ie } z r y w a m i g o n iły  p rze c iw  
n ic z k i. J e d n a k  z b v t  s łab y  p oczą te k  
zap rze p aś c ił szanse zespołu  C z a r­
n y c h  na zw y c ię s tw o .

N a s tę p n y m  p rz e c iw n ik ie m  szcze­
c iń s k ie j d ru ż y n y  b ed z ie  łó d z k i W i­
d zew . M ec ze  ro zeg ra n e  zostana w  
S zc zec in ie

W  s o b o tn io -n ie d z ie ln y c h  m eczach  
p u n k ty  z d o b v łv  d la  C z a rn y c h  — 
G ło d e k  14 t 8. W o lsk a  17 i 12. K r a w ­
c zy ń sk a  ł ł  i  12 G ry s z k ie w ic z  15 1 1 
W e c k o w ic z  2 i  16. D eb o w s ka  8 1 4 
S ta rc z e w s k a  4 1 2 .  P a w ła s ze k  0 i  1 
D la  Z n ic za  P ru s z k ó w  — W ó jt  26
1 17. K o ło d z ie j 15 i  23 Ł u k o w la k
12 i  11. K o w a lc z y k  6 1 14. (e)

Puchar Davisa 
dia CSRS

W S P A N IA Ł Y  sukces odniosła te ­
n is ow a re p re z e n ta c ja  C zechos ło­
w a c ji ,  z w y c ię ż a ją c  W ło c h y  w  f in a ­
le  P u c h a ru  D av isa  1980 4:1. Jest to  
je d n o  z n a jc e n n ie js z y c h  osiągn ięć  
w  h is to r i i  s p o rtu  c ze ch o s ło w a ck ie ­
go.

P u c h a r  D a v is a  do  k a le n d a rz a  m ię ­
d zy n a ro d o w e g o  w p ro w a d zo n y  zo­
s ta ł w  1900 r. D o ty ch c zas  tv lk o  8 
k r a jó w  w p is a ło  sie na lis tę  z w y ­
c ię zc ó w : U S A . A u s tra lia  W . B r y ­
ta n ia . F ra n c ja . K P A . S z w e c ja . W ło ­
c h y  i C S R S . 20 -le tn l Iv a n  L e n d l — 
n o w a g w ia zd a  ten isa św ia to w e g o  i 
2 4 -le tn i T o m a s  S m id  b y l i  a u to ra m i  
z w y c ię s tw a

Espona 82
W  M E C Z U  d ru g ie j ru n d y  e l im i­

n a c ji p iłk a rs k ic h  m is trzo s tw  ś w ia ­
ta (s tre fa  a fry k a ń s k a )  N ig e r ia  z re ­
m is o w ała  w  Lagos z T a n z a n ią  1:1 
(1:0).

w  T ir a n ie  i

T A B E L A  G R U P Y  I

1. A u s tr ia 6:0 6 - 0
2. B u łg a ria 4:2 5—4
3. R F N 2:0 3—1
4. A lb a n ia 2.-6 3—«
5. F in la n d ia 0:6 0—6

•  • •
G re c ja  p rze g ra ła z W ło c h a m i 0:1

(0:1),
T A B E L A

1. W ło c h y 8:0 8 0
2. Ju g o s ław ia 4:2 7—3
3. D a n ia 2:6 5—5
4. G re c ja 2:2 1—2
5. L u k s e m b u rg 0:6 0— 11

M o w llk . M ile w s k i.  S k ro -  
b o w s k i. Ja n as . R u d y . D z iu b a  L ip ­
k a . C io łe k , Pa łasz. Iw a n . S m o la ­
re k .

M a lta  — B o n e llo  — E m a n u e l F a r -  
ru g ia . E d v in  F a rr u g la . H o lla n d .  
B u tt ig le g  F a b r i .  C u rm l (od 52 m in . 
L e o n id  F a r r u g ia ) . F e n e ch . C o n z i 
(od  73 m in . D e  G io rg io ). Jose X  
U e re b .

Ż ó łte  k a r t k i  — S m o la re k  1 D z iu ­
ba o ra z  G e n ec h  i  E d v in  F a rru g ia .

S ę d z io w a ł D u san  M a k s im o v ie  (J u ­
g o s ła w ia ). W id z ó w  10 tvs.

W  75 m in . m e czu  L ip k a  o trz y m a ł  
p o d an ie  od P a łasza i o s try m  s trz a ­
łe m  z k l ik u  m e tró w  z d o b y ł d ruga  
b ra m k ę  d ia  P o ls k i. K i lk a  se ku n d  
w c ze ś n ie j a r b i te r  l in io w y  podniósł 
n a m o m e n t c h o rą g ie w k ę  w  górę i 
n a ty c h m ia s t ją  o p u śc ił, gd yż  D z iu ­
b a . k tó r y  m ia ł b y ć  na s p a lo n ym  
n ie  b r a ł u d z ia łu  w  te j  a k c j i .  A r b i­
t e r  g łó w n y  po k r ó t k ie j  d y s k u s ji z 
sę d z ia  b o czn y m  u zn a ł b ra m k ę . I  
t a k  sie zac zęło . G w a łto w n ie  za p ro ­
te s to w a li m a lta ń s c y  p iłk a rz e  p ro w o ­
k u ją c  ag re s je  p u b lic zno ś c i. N as tą ­
p i ł  p ó łg o d z in n y  d ra m a t  na s ta d io ­
n ie  G z ir a . P o s y p a ły  sie k a m ie n ie . 
W p r a w d z ie  w y s o k i p ło t z d ru tu  
ko lcza s teg o  o d g rad za  t r y b u n y  od  
b o isk a , a le  n ie  s ta n o w ił on  przesz­
k o d y  d la  ..p o c is k ó w ” . N a  boisko  
p o s y p a ły  sie k a m ie n ie  i  o d ła m k i  
s k a ln e . S ę d z io w ie  i  p iłk a rz e  s k u p i­
l i  s ie  na ś ro d k u  bo isk a , g d z ie  b y ­
l i  poza p o lem  ra ż e n ia . O w z n o w ie ­
n iu  s p o tk a n ia  n ie  b y ło  m o w y . T a k ­
że  d roga do  sza tn i, k tó ra  zn a jd o ­
w a ła  sie za je d n a  z b ra m e k  b yła  
o d c ię ta . K ażd a  p róba p rzed o s ta n ia  
sie  po p rzez  te n  deszcz k a m ie n i g ro ­
z iła  n ie b e zp ie c ze ń s tw e m . K ib ic e  za ­
a ta k o w a li  p o lska ła w k ę  re z e rw o ­
w y c h . O lb rz y m ie  k a m ie n ie  doszczęt­
n ie  s t łu k ły  osłonę z p le ks ig las u , 
s łu żba p o rząd k o w ą re ag o w a ła  zd u ­
m ie w a ją c o  o p ieszale . P rze z  k i lk a ­
d z ie s ią t  m in u t  p iłk a rz e  i s ę d z io w ie  
s ta li  b e z ra d n ie  w  c e n tru m  boiska  
1 s y tu a c ja  w y d a w a ła  sie bez w y jś ­
c ia . W res zc ie  poszczegó ln i zaw o d ­
n ic y  p o je d y n c zo  p rz e m y k a li  się do  
s z a tn i la w ir u ją c  m ie d z y  le c ą c y m i 
z g ó ry  k a m ie n ia m i. B o isk o  opusto ­
sza ło . Z o s ta li t y lk o  s ę d z io w ie  D u -  
sza n  M a k s im o v ic  1 lego  boczni 
p a r tn e r z y , a le  i  im  w  ko ń c u  u d a­
ło  sie dostać do s za tn i gdzie  b y li  
ju ż  b ezp ie czn i. D o p ie ro  w ów czas  
k ib ic e  o p u ś c ili s ta d io n .

Lech nadal nie pokonany

Wilki Morskie
nie sprostały liderowi

P O  O S T A T N IC H  u d a n y c h  w y s tę p a c h  k o s z y k a rz y  P o g o n i w  p o je ­
d y n k a c h  z z ie lo n o g ó rs k im  Z a s ta łe m , ty m  ra ze m  W ilk o m  M o rs k im  
n ie  ud a ło  sie p o w tó rzy ć  sukcesu . W  sobotę 1 n ie d z ie le  b o w ie m  szcze­
c in ia n ie  zeszli z p a rk ie tu  p o k o n a n i p rzez  d ru ż y n ę  L e c h a  P o zn a ń  87:103 
(40:42) i 77:98 (43:44).

N A  te n  m e cz  o c ze k iw a n o  z d u - F ic e  0 1 4 .  M a jc h e re k  0 i 2. K r a w -  
ży m  za in te re s o w a n ie m  gdyż o rz e - c z y k  0 1 2: d ia  L e c h a : K iie w s k i 32 
c iw n ik  k o s z y k a rz y  P o g o n i to  b v ły  i 26, D u re jk o  27 i  8. K le łb a s ie w lc z  
I- l lg o w ie c . k t ó r y  w  te g o ro c zn y c h  18 i 14, M asa re k  5 1 15, J e c h o re k  13 
ro z g ry w k a c h  z a jm u je  p ie rw s ze  i 12. T y ra n o w s k l 6 1 5 .  K o s te n c k i 2 
m ie js ce , n ie  tra c a c  do te j  p o ry  1 7. T o rg o w s k i — ł  4. N o w a k  —  ł  
p u n k tu . S p o tk a n ia  szc zec in ia n  z 2.
L e c h e m  b v łv  1a kby te s te m  w a r to ­
ści W ilk ó w  M o rs k ic h  — d ru ż v n v  P o zo s ta łe  w y n ik i :  A Z S  W -w a  — 
z I - l ig o w y m i a s p ira c ja m i. P ró b a  ta S p ó jn ia  G d a ń s k  79:80 i 68:80. A s to ria  
je d n a k  w y p a d ła  n ie p o m y ś ln ie  d la  — A Z S  K o s za lin  105-98 i  90:72. S p ó j-  
po d op iee zny ch  t re n e ra  R y tk i .  Z a -  n ia  S ta rg a rd  — S ta l S ta lo w a  W ola  
ró w n o  w  p ie rw s zy m  la k  l  d ru g im  91:90 (48:52) i 95:83 (51:46) Z a s ta ł 
s p o tk a n iu  zespo łem  le p szy m  b y l i  Z .G . — G w a rd ia  S zc zy tn o  86:82 l  
p o zn a n ia c y . W  p o je d y n k a c h  ty c h  135:98. 
w y s z ły  n a ja w  g łó w n e  m a n k a m e n ­
t y  P o g o n i — ta k  zw a n a  k ró tk a ** *““ ---------- —  — — _— ------- —■
ła w k a  re z e rw o w y c h  o ra z  n ie z b y t  
d o b re  p rz y g o to w a n ie  k o n d y c y ln e  
za w o d n ik ó w . D o  m o m e n tu  k ie d y  
szc zec in ia n o m  s ta rc za ło  s ił b y l i  on i 
ró w n o rz ę d n y m  p rz e c iw n ik ie m  d la  
ru ty n o w a n e g o  zespołu  ja k im  jest 
pozn ań sk i L e c h . S w iad c za  o tv m  
ch o ć b y w y n ik i  u zys ka n e  do p rz e r ­
w y . W  d ru g ic h  ods ło n a ch , gdy za­
w o d n ik o m  p ie rw s ze j p ią tk i zaczęło  
b ra k o w a ć  św ieżości, a m ło d s i k o ­
s zy k a rze  n ie  b y l i w  sta n ie  ic h  za­
s tą p ić . doch o d z iło  do t ra g e d i i. G o ­
ście b o w ie m  od ra zu  w y k o rz y s ty ­
w a li  o k re s y  słabości ry w a la . W  
p rz e k ro ju  obu m e c zó w  najlep s ze  
w ra ż e n ie  w  zespole P o g o n i ro b ili 
K ras o ń  i S ze w c zy k . S łab szy  dzień  
m ia ł ty m  ra ze m  P . W a n io re k . W  
d ru ż y n ie  L ec h a  p o d ob a li się  K i -  
Jew ski i K ie łb a s ie w lc z  

A  oto zd o b y w c y  p u n k tó w  — d la  
P o g o n i: K ra s o ń  27 i 8. S e ra f in  16 
i  10. C aboń  6 i 4. W a n io re k  11 i 14. 
S ze w c zy k  9 i  16, W a rs za w s k i 18 i 8,

Piłka ręczna mężczyzn

Pogoń i Grunwald 
w półfinałach PP

P rze w a g a  k tó r a  u z y s k a li gospoda­
rze na p o c zą tk u  m e czu  p o zw o liła  
tre n e ro w i Z . J a k u b ik o w i n a w p ro ­
w a d ze n ie  n a b o isko  m ło d y c h  za ­
w o d n ik ó w . N ie  z a w ie d l i o n i ocze­
k iw a ń  i z  p o m o cą sw o ich  s ta r­
szych k o le g ó w  z a k o ń c z y li m e cz  w y ­
so k im  z w y c ię s tw e m . W  sobotę ro ­
zeg ra n o  m ecz G ru n w a ld  — U n ia .  
P o zn a ńs ka  d ru ż y n a  D oko n a ła  ry w a l i  
30:24 (19:11). D w ie  p o ra ż k i zespołu  
z T a rn o w a  z a d e c y d o w a ły  o w v e łi -  

T R Z Y  d ru ż y n y  w z ię ły  u d z ia ł w  m in o w a n iu  go z d a ls zy c h  p u c h a ro -
t u r n le lu  p iłk i  re c zn e l m ę żczy zn  o w y c h  zm agań . T v m  s a m y m  Pogoń
P u c h a r  P o ls k i, ro z g ry w a n y m  od i G ru n w a ld  ro z g ry w a ły  w c z o ra j-
o ia tk u  do n ie d z ie li w  S zc zec in ie . szv  m e cz  o o rzy s ło w io w a  „ m e tru s z -  
O p ró c z  g o spodarzy ro z g ry w e k  — k e ”  b o w ie m  o b ie  d ru ż y n y  m ia ły
P o g o n i o aw an s  do  p ó łf in a łó w  P P  1uż z a p e w n io n y  aw a n s  do  D ó lf in a -  
w a lc z v ły  ..s ió d e m k i"  G ru n w a ld u  łó w  P P . S y ć  m oże d la te g o  te ż  ze -. 
P o zn a ń  i  U n i i  T a rn ó w  W  r y w a l i -  so o łv  za g ra ły  p o n iż e j sw o ich  m o -  
z a c ji t e j  n ie  w z ię ła  u d z ia łu  u p rzed  ż liw o ś c i. P i łk a rz e  P o g o n i zbyt. cze - 
n io  za p o w ia d a n a  d ru ż y n a  W y b rz e -  sto g u b ili p i łk ę  i  n ie c e ln ie  s trz e -  
ża G d a ń s k . la l i .  R u ty n o w a n y  zespół G ru n w a l-

W  p ią te k  P o goń  s p o tk a ła  sie z  du  w y g ra ł s p o tk a n ie  40:34 (15:13). 
T l- llg o w a  U n ia . zd e c y d o w a n ie  o o - P ó łf in a ły  P u c h a ru  P o ls k i ro z e g ra -  
k o n u ją c  p rz e c iw n ik ó w  35:17 (15:10). n e  zostana za d w a  ty g o d n ie .

W telegraficznym skrócie
P A R Y Ż . A . G ru b b a  i L . K u c h a r -  n a rc ia rs k ic h  w y je c h a l i  po lscy n a r -  

s k i z a k w a lif ik o w a li  sie do p ó łf i-  d a r z e .  W  g ru p ie  n ie  m a  je d n a k  
n a łó w  m ię d z y n a ro d o w y c h  m i-  J. Ł u szczka .
s trzo s tw  F r a n c ji  w  te n is ie  s to ło - W A R S Z A W A . P re zes em  P Z K o s z  
w y m  gdzie  p rz e g ra li z F ra n c u z a -  zo sta ł M a r ia n  K o z ło w s k i a P Z K a i  
m i. —  M ie c zy s ła w  G o s tk o w s k i, n a to -

L A  V A L E T T A . P o lk i z d o b y ły  b ra - m ia s t na cze le  P Z B  p o n o w n ie  sta­
ż o w y  m e d a l na o d b v w a la c e i sie n a ł W ito ld  S ie n k ie w ic z , 
tu  o lim p ia d z ie  sza c h o w e l. Z w y c ie -  R Z Y M . M a r ie -T h e re s e  N a d ig  w y ­
ż y ły  za w o d n ic zk i Z S R R  przed  W e - g ra ła  w  L im o n e  P ie m o n te  s la lom  
g ie rk a m i. g ig an t z a lic z a n y  do PŚ .

B U E N O S  A IR E S . R e p re z e n ta c ja  P A R Y Ż . B ieg  z ja z d o w y  w  V a l de 
p iłk a rs k a  A rg e n tv n v  z re m is o w a ła  Is e re  w v g ra ł A u s tr ia k  U li  Soless.

'  p l n v *  U, r *  . K A T O W IC E . P iłk a rk »  A K S  C h o -P A R Y Z . W . K o z a k ie w ic z  zosta ł rz ó w  z d o b y ły  p u ch a r w  T u rn ie ju  
s k la s y fik o w a n y  na 2 m ie js c u  l is ty  B a rb ó rk o w y m , 
u s ta lo n e j o rzez  f ra n c u s k ic h  d z ie ń - — V, _  ,
n tk a r ż y  s u o rto w v c h . T O R O N T O . R . C a re y  IU S A 1 u z y -

Z U R IC H . K o m is ia  d y s c y p lin a rn a  sk a l n a ile o s z y  w y n ik  n a Sw lec ie  
n a ło ż y ła  k o le ln e  k a r y  na ż a w o d n l-  na Käsen*« S J -m eżro w y m  -  l.a9,87 
k ó w . O d s un ięc iem  od ie d n e a o  m e - w  k o n k u r e n d i  300 m  st. a rżb . 
czu  w  P u c h a rze  U E F A  (d w ie  ź .k .)  
u k a ra n y  zo sta ł m .ln . Z b . B o n ie k *

Zwycięstwa 
siatkarzy Stali

W  S O B O T E  i n ie d z ie le  na p a r ­
k ie c ie  W D S  ro ze g ra n o  k o le jn e  spo t­
k a n ia  o m is trzo s tw o  I I  l ig i  w  s ia t­
k ó w ce  m ę żc zy zn . G o spodarz p o je ­
d y n k ó w . zespó ł S ta l i S toczn ia , po­
d e jm o w a ł d ru ż y n ę  M azow sze Z e ­
grze. Z g o d n ie  r. p rz e w id y w a n ia m i  
l id e r  ta b e l i ,  s to c zn io w c y  n ie  d a li  
szans s w v m  ry w a lo m , k tó rz y  sa 
cze rw o n a  la ta rn ia  ta b e l i. Po d o p ie cz­
n i t re n e ra  T . C h o jn a c k ie g o  g ła d ­
k o  w y g ra li  d w a  sp o tk a n ia  do  3:0. 
w  sobotę 15:7. 15:6. 15:6 i w  n ie ­
d z ie le  15:10 15:3. 15:1. D z ię k i tv m
zw y c ię s tw o m  szc zec in ia n ie  w  d a l­
szym  c ią g u  z a im u ja  o ie rw sze  m ie j­
sce w  ta b e l i .  Z a  ty d z ie ń  s to c zn io w ­
c ó w  c z e k a ja  t ru d n e  o o ie d v n k l z 
L e c h ia  T o m as zó w . G ospodarzem  
tv c h  s p o tka ń  bed a  le c h ic i — b v l i  
I- l ig o w c y . P ie rw s z a  ru n d e  za k o ń ­
cza s ta lo w e v  w  S zc zec in ie  s p o tka ­
n ia m i z W ło c ła v ią  W ło c ła w e k . (Jk)

B o n iek '
(W id z e w ).

Z A K O P A N E . D o  D av o s na z a w o -  
v o P u c h a r  Ś w ia ta  w  b iegach

W ynik i i tabele
I I  liga koszykówki kobiet

C z a rn i — Zru ez 71:65 i 56:69
W id z e w  — ’ S ta r t  G d. 67:58 i 62:75
A Z s  Z  G . -  A Z S  T 70:64 i 86:69
P o lo n ia  — A Z S  W -w a 60:48 i 43:42
A Z S  G d  — O lim p ia 57 72 1 63:56

T a b e la
1. O lim p ia 27
2 P o lo m a 26
3 \ Z S  Gd 23
4. S ta r t 23
5 A Z S  W -w a 2a
6. Z n ic z 22
7. W id ze w 20
8 C z a rn i 17
9 A Z S  Z G 16

¡0. A Z S  T . 14
Mężczyźni

A Z S  W -w a  — S p ó jn ia  G d . 79:80 
i  68:80

A s to ria  — A Z S  K osz 105 98 i 90:72 
S P Ó J N IA  S. -  S ta l S t. W ola  91:90

i 95:83
P O G O Ń  -  Lec h  87:103 i 77:98
Z a s ta ł -  G w a rd ia  »6 82 i 135:9« 

T a b e la
1. Lech 32
2. A Z S  W -w a  29
3. S p ó jn ia  G d . 27
4. Z a s ta ł 23
5. P O G O Ń  22
6. S P Ó J N IA  S, 22
7 A s to r ia  21
8 A Z S  K . i«
9 G w a rd ia  * 18

10. S ta l S t  W ola  12

I I  liga siatkówki 
mężczyźni

W  ¡fa m a  — L e c h ia  3:2 i 3:2
C a łis ia  — B u d o w la n i 3:0 i 3:0
G w a rd ia  — P o s n an ia  3:0 i 0:3
W ło c ła v ia  — N a re w  2:3 i 3:0
S T O C Z N IA  — M azo w s ze  3:0 i 3:0 
M azo w s ze — L e c h ia  3:0 i 0:3

(za le g łe  m ecze ) 
L e c h ia  — N a re w  3:1 1 3:1

1

(za leg łe
T a b e la

S T A L  S T O C Z N IA  I I  .3

m e cze )

39— 1«
2. P o s n an ia 10:4 30—21
3. W ifa m a 10:4 32— 28
4. L ec h  *a 9:5 »3— aa
5 N a re w 9:5 32— 28
8. C a lis ia 6:8 23—26
7 W  to d a v ía 5 9 25—32
8 B u d o w la n i 5:9 2S—34
9. O w a rd  s 4:10 23— 30

10 M azo w s ze 1:1*1 i  1—39

TU T O T O !
Duży Lotek

I losowanie-
22, 23, 25, 37, 38, 40 

dod. 49
I I  losowanie:

4, 27, 28, 33, 35. 41
Końcówka banderoli: 1439.



KU RI E R +  OGŁOSZENIA ♦  POKRÓTCE ^  OGŁOSZENIA ♦  POKRÓTCE 4  OGŁOSZENIA ♦  POKRÓTCE ♦ STRONA 7

PO NIED ZIA ŁEK , 
8 G RUD NIA

DZIŚ:
M arii, Swiatoza-ra 

JUTRO:
Wiesława, Leokadii

POGODA
KONIEC okresu opadów 

śniegu. Temperatura maks. 
—3 si. C. Wiatry zachodnie, 
słabe.

D Z IŚ  ra n o  w  S zc zec in ie  ciś- 
n ie n ie  w y n o s iło  1020 h P a  (765 
m m  H g ). W  c iąg u  d n ia  spa­
d e k  c iś n ie n ia .

A P T E K I W T O R E K

20 . 21. 22.

P O G O T O W IE  T V  — 356-96

14 T T R  — c h e m ia . 15.20 N U R T

D E L F IN  (te l. 468-78) — ..P ró b a  o r ­
k ie s tr y ” R. 9. 11. 13.15, 15.45. 18. 20.15
—  w ł. .  1. 15 (o o n ie d z ia łe k  i  w to re k ):  
K O S M O S  ( te l. 380-03) — „ R o c k y  I I "
I. 15 g. 9, 11.15, 13.30, 16, 18.15,
20.30 (p o n ie d z ia łe k  i  w to re k );  B A Ł ­
T Y K  ( te ł. 733-35) -  ..C o la rg o l na 
D z ik im  Z a c h o d z ie ”  g. 15.30 —  no l.: 
„ N ie  m a d y m u  bez o g n ia ”  g . 17.15.
19.30 — £r .. 1. 18 (o o n ie d z ia łe k  i 
w to re k ):  C O L O S S E U M  ( te l. 458-18)
—  „ P o w ró t  M e c h a g o d z illi”  g. 9.
I I .  15. 13.30. 16. 18. 20 — 1ao.. 1. 12
(o o n ie d z ia łe k  i w to re k ):  P O L O N IA  
( te l .  221-834) — „ N a  tro p ie  S o k o ła ” 
g. 15 — N R D : „ S u o e re k s p re s  w  n ie ­
b e zp ie c ze ń s tw ie ”  g. 17. 19.15 — 1ap„ 
1. 15 (p o n ie d z ia łe k  i w to re k ):  P IO ­
N IE R  (te l. 475-02) — ..P rz e z  d z iu rę  
w  ś c ia n ie ” g. 10. 17 — p o i.; . .O rk ie ­
s tra  K lu b u  S a m o tn y c h  S e rc  s ierż . 
P e p p e ra ”  g. 11. 13. 15 — U S A  1. 12: 
. .H a llo  S z p lc b ró d k a ” g. 18. 20 — 
p o i.. 1. 15: „ L o t  n ad  k u k u łc z y m
g n ia zd e m ”  g. 21.45 —  U S A . 1. 18 
(p o n ie d z ia łe k  i  w to re k ):  D R U Ż B A
— „ B a r w y  o c h ro n n e ”  g. 15.30. 18
20.15 — p o i., 1. 15; K O R A B  — „ G o ­
d z in y  g ro zy ”  — ang . —  1. 15,
g. 17, 19.15, 21 (p o n ie d z ia łe k  i w to ­
re k ):  Z A M E K  —  „ Ś w ia t  D z ik ie g o  
Z a c h o d u "  g. 18 — U S A ; M A R S  — 
„ A fe r a  „C o n c o rd e "  g. 16. 18. 20 — 
W ł.. 1. 15: S Z M A R A G D O W E  (Z d r o ­
je )  — „ W y ro k  ś m ie rc i”  g. 15.30 — 
1ap.. 1. 18: M E W A  (Ż e le c h o w o ) — 
„ K s ią ż e  i ż e b ra k ”  g. 16.30. 18.30 — 
p a n a m ., 1 12: P R Z Y J A 2 N  (D ą b ie )
—  „ W c ią ż  o m iło ś c i”  g. 17.30 19.30
—  f r „  1. 15: H U T N IK  (S to łc z y n ) — 
„ O d ra ż a ia c y . b ru d n i, ź l i”  g. 17.30
—  w ł. .  1. 18: i m a j  (Ż y d ó w c e ) -
„39 s to p n i”  g. 17. 19 — an g .. 1. 12: 
B A J K A  (P o lic e ) — „ A le  k in o ”  g. 
17. 19 — U S A . I. 15: B IA Ł Y  Ż A ­
G IE L  (T rz e b ie ż )  — „ D z ie d z ic tw o ” 
g. 18 — an g .. 1. ,18: S Y R E N K A  (J a ­
s ie n ic a ) — „C y g a ń s k a  m iło ś ć ” g. 
17 — b u łg .. 1. 15: „ C h iń s k i s y n ­
d ro m ”  g. 19 _  U S A . 1. 15: Z A T O ­
K A  (N o w e  W a ro n o ) — .Id e a ln a  p a­
r a ”  g. 18 — U S A . 1. 15: G R Y F  (G r y ­
f in o )  — „R ó g  B rz e s k ie l i C a o r i”  — 
p o i.. 1. 15: W IS Ł A  (G o le n ió w ) — 
„ U k r y t y  w  s ło ńc u ”  — poi. 1 ’ 8:
„39 s to p n i”  —  a n g ., 1. 12; IN A  
(S ta rg a rd )  — „ R o c k y  I I ” —  U S A .  
1. 15.

S A L O N  M E L O M A N A  — p i. H o łd u  
P ru s k ie g o  8 — ry s u n k i J o la n ty  J a -  
k im a -Z e r e k  g. 13—19.

S Z P IT A L E

C H IR .  D Z IE C IĘ C A  — W o jc ie c h a  
C H IR . —  U n i i  L u b e ls k ie l +  Z d u ­
n o w o ; P O Ł O Ż N IC T W O  — P io tra  
S k a rg i:  W E W N . —  R e lo n o w y .

W IE L K A  17 (dod. o d tr u tk i i  t le n )  7.55 J. a n g ie ls k i. 9.25 K ro n ik a .
— te l. 372-75; A L . W O J S K A  P O L -  F i lm  C S R S  „ S ia d y  k r w i” . 11.35 
S K IE G O  17 — te l. 352-6!; A L . W O J . C z a rn y  k a n a ł . 11.55 T v  i  t w ó j o g ród . 
P O L S K IE G O  134 — te l. 749-00: 12.20 K o n fe re n c ja  p ras o w a . 12.50 W ia
S T O Ł C Z Y N  N /O d r a  — te l. 239-422: dom ośc i. 14.35 J . a n g ie ls k i. 15.05 J . 
P O D J U C H Y . p l. W o ln o ś c i 5 — t e l.  ro s y js k i. 15.30 P ro g ra m  z R o sto ck u . 
6127820. 16 S p o r t  1 za b a w a . 17 W ia d o m o ś c i.

g im n a s ty k a . 17.15 E x p re s s  T V .  17.45 
IN F O R M A C J E  P e d a g o d zy  pedagogom . 18.15 F ilm y

. ry s u n k o w e . 18.50 T V  d z iecięca .
S Ł U Ż B A  Z D R O W IA  — te l. 425-25 D z ie ń  n a Z a c h o d z ie . 19.25 P ro g n o -  
i  446-46 — g. 7—21: . za pog od y , k r o n ik a . 20 K o m e d ia  T V
K O L E J O W A  — te l. 935: „M ło d o ś ć  i ta  re s z ta ” . 20.40 O b ra z
U S Ł U G O W A  — t e l .  428-14. 473-15 —  przez  te le fo n . 21.30 K ro n ik a . 21.45 
g. 8— 19: M u z y c z n e  p o zd ro w ie n ia  z W ie tn a -
R U C H  S T A T K Ó W  —  te l. 918: m u . 22.25 W iad o m o śc i.
S T A N  D R Û G  —  te l. 980.

P O G O T O W IA

P O G O T O W IE  R A T U N K O W E  — te l.
999; S T R A Ż  P O Ż A R N A  -  998: P O ­
G O T O W IE  M O  — 997: P O G O T O ­
W IE  D R O G O W E  — 981: P O G O T O - P R O G R 4 M  I  
W IE  D Ź W IG O W E  —  982: P O G O ­
T O W IE  E L E K T R O W N I -  991: P O - W IA D O M O Ś C I-  
G O T O W IE  G A Z O W N I — 992: P O - n o:

W O D O C IA G Ô W  I  K A -  J4.00 S tu d io  „ G a m a ” . 14.20 S tu d io
994: nor ° S t 9 ,£ 9 .W IE  " K e la k s ” . 14.25 S tu d io  .G a m a ” . 15.05

V ? IE A S P Ó Ł D Z I F l l : Z E 6: P f2£.24T 16: £ .orjy i '50 n d en c ’a z z a g ra n ic y . 15.10 w i e  S P Ó Ł D Z IE L C Z E  —  22-24-16, s tu d io  „ G a m a ” . 16.00 M u z v k a  i A k -
(59-55 tu a ln o ś c i. 17.00 „ P o le m ik i” . 17.30 

R a d io k u r ie r .  18.00 A u d y c ja  p u b lic y ­
s ty czn a . 18 20 C h w ila  m u z y k i. 18.25 
N ie  t y lk o  d la  k ie ro w c ó w . 18.33 K o n ­
c e r t  ży c ze ń . 19.25 Z  te le w iz v ln e t  
p ię c io lin i i. 19.40 S k a n d y n a w s c y
s k rz y p k o w ie . 20 05 Ś la d e m  naszych
in te r w e n c j i .  20.10 P o p u la rn e  n a g ra ­
n ia  w y b itn y c h  w o k a lis tó w . 20.35 
G oście  n aszych  e s tra d . 21.05 K r o n i­
ka  s p o rto w a . 21,15 P rz e b o je  trz e c h  

. ,  ,_ e/, „  . . p o k o le ń . 22.20 T u  ra d io  k ie ro w c ó w
, cP£ ° ^ ran^  22-23 M a g a z y n  k u l tu r a ln y .  23.00 W i-

15.55 O b ie k ty w . 16.15 D z ie n n ik . 16 30 ta W as P o ls ka 23.59 K o n ie c  p ro g ra  
?S , e r K ,7 i lv .  16 h  w  k r e e u  i o a ?1y  m u  i  h y m n . 0.0« K a le n d a rz  k i l t .T r y  

™  h  L  ï " ? . :  1 n a u k i » » Is M e i «.11 N o c z m e lo -  
iu in Q lIm  TY tT : ..A rs e n  L u n tn  - d la  1 D iosenka z K o s za lin a ,18.10 P r .  p u b lic y s ty c z n y . 18.40 R o l­
n ic ze  ro z m o w y . 18.50 D o b ra n o c , p r o g r a m  I I  
19 E cha s ta d io n ó w . 19.30 D z ie n n ik .
20.10 T e a t r  T V  „ S m o k ” . 21.50 C z y  W IA D O M O Ś C I-  13 yn 1R k i y<i 
m o żem y się w y ż y w ić . 22.25 D z ie ń -  2330

S i f S . 4c , iH o r ïZ “ n t  -  w  10 la t  S”  l«:««' z e  w si i o w s i. 13.51 C h ó r  
a t y f ik a c j i .  P R iT V  — pod d y r . K u rc ze w s k ie g o

. .  14.10 W ię c e j. le n ie j. n o w o c z e ś n ie !
P R O G R A M  I I  14.25 M u z y k a  S c h u m a n n a . 15.20 P o ­
is  ns T n ie m i^ M  u; un T p o łu d n ie  d z ie w c z ą t i c h ło p c ó w . 16.00
Î I ’ I n ÎW i f t ?  L„ * Ł * Kl a s v e y  m u z y k i ro z ry w k o w e i -  17 S T U D IO  B IS . 17.05 W a ż n e  p rzed  M ic h e l L e g ra n d . 16.10 S z k ic  o m u -

u T  ,^ , 0. r„an 7  „.di a k iÎ Ï Ï S î 2 ï t  zyc e  i » 1" « « *  X I X  w ie k u . 16. «  „W  17.20 W  im ie n iu  pań p ro b le m y  z im o w e  w ie c z o ry ”  17 na 7  rtz ic ió w  
pań  k ie ro w c ó w . 17.35 T es t F ia ta . 17.55 la zzu  l o S t e l o  17 ^ N o ta tn ik *  k u E  
S p o rt  m o to ro w y . 18.25 T es t F ia ta , { „ “ ln v  i f 3» P o e t y c k ik o n c e r t  ż v -  
iQ in  p Kai e'id0S^ 0J> m o t° r y za c y jn y . czeń. 18.00 P o la c y  la u re a ta m i m ie -  
19{J.° 9fi 9fierp iT t  d z y n a ro d o w y c h  k o n k u rs ó w  ra u -
m k . _0.20 F ia t ,  P o lo n e z  i  co d a le j?  zv c zn v c h  ’ 8 ’ 5 P Ic h ls c v t S tu /U a  
21.25 2 . g o d z in y  21.35 W o jn a  sa m o - is i«  ^ a ” lw ‘f  Î o o .k a m a

on 19 00 le k s y k o n  s m y c zk o w c ó w . 19.40
f i  D ź w ię k o w y  p la k a t  re k la m o w y . 19.55
ga do M o n z y . 23.00 Ję z . n ie m ie c k i. P rz e z o rn y  zaw sze u b ezp ie czo n v .

20.00 S a ld o  p a n ie  d y re k to rz e !  20.20 
K o n tra p u n k ty . 21.40 M u z y k a  D o w -  
la n d a  i  P u rc e l la . 22.00 Z b liż e n ia
23.00 T a je m n ic e  p ro zy  — P io tra  
W o jc ie c h o w s k ie g o . 23.35 C o  s łyc h ać

Ję z . p o ls k i w  św iec ie . 23.40 Jazz na do b ran o c . 
9.55 P ro g ra m  24.00 K o n ie c  p ro g ra m u  i  h y m n . 

d la  n a jm ło d s zy c h  13.30 i  14 T T R .
15.50 P ro g ra m  d n ia . 15.55 O b ie k ty w . P R O G R A M  m  
16.15 D z ie n n ik . 16.30 T V  K lu b  S e­
n io ra . 16.55 M a łe  k in o  .O c e n a ” . 17 E K S P R E S E M  P R Z E Z  S W U T -  is  17 E lim in a c je  m is trz o s tw  ś w ia ta  w  1 9 3 0 2 2  s w i a i . 15. 17.
p iłc e  n o ż n e j N ta łta  — P o ls k a . 18.40 1:1.50 Z ie le  na k r a te rz e ”  u  on w l  
P o lska K r o n ik a  F ilm o w a . 18.50 D o - s trz o w le  b a tu ty . 15.05 Z ło te  la ta  

T O e.C' j  9 '3c P Zl,e ?,‘  sw in g u . 15.30 M u z y c z n e  op o w ie śc i 
2 f  «  /L îy lln l  iń  zesh ° łu  P ro c o ! H a ru m , 16.00 P o s łu -
21.35 L is ty  o gospodarce. 22.10 ch a ć w a r to  16 15 M u z v k o h ra n ie  
D z ie n n ik . 22.25 M a z u rk i H . W ie -  16.40 M u z y k a ’ 17.05 M u zy c zn a  pocz­

ta  U K F .  17.40 O d k u rz o n e  p rzeb o je . 
18.10 P o li ty k a  d la  w s zy s tk ic h . 18.25 
C zas re la k s u . 19.00 C o d z ie n n ie  po­
w ie ść  w  w y d a n iu  d ź w ię k o w y m  — 
„S ta d  do  w ie c zn o ś c i” . 19.35 O p e ra

10 F i lm  T V  ra d ź . „ S y b e r ia ”  — cz. ty g o d n ia  „R o m e o  i J u l ia ” . 19 50 
4. 11.25 S k a rb ie c . 11.50 M a z u rk i H  ..L o t nad  k u k u łc z y m  g n ia zd e m ". 
W ie n ia w s k ie g o . 12.15 P a s ie  J o a n n y  20.00 „60 m in u t  na g o d z in ę” . 21.00 
K u lm o w e i.  15.35 P ro g ra m  d n ia . 15.40 G a le r ia  s ta ry c h  m is tr z ó w . 22.08 
J . a n g ie ls k i. 16.10 J . n ie m ie c k i. 16.35 G w ia z d a  7 w ie c z o ró w  — E lis  R eg in a . 
K in o  T V N . 17.05 M ło d z ie ż o w y  m a - 22.15 T r z y  k w a d ra n s e  ja zzu . 23.00 
g azy n  te c h n ik i „ L id a r ” . 17.35 M e -  G ó rs k ie  k r a jo b r a z y . 23.05 M ie d z y  
lo d ra m a t  „ M in ą ł  d z ie ń ” . 19 P io s e n - d n ie m  a snem . 1.00 K o n ie c  o ro g ra -  
k i ty g o d n ia . 19.10 P ro g ra m  lo k a ln y , m u  i h y m n .
19.30 D z ie n n ik . 20 10 W to re k  m e lo ­
m a n a  —  m a g ic z n y  f le t  R en e  C le -  P R O G R A M  IV  
m e n c ic a . 21.10 „ T a k  c zy  in a c z e j”
21.40 24 g o d z in y . 21.50 F ra g m e n ty  13.50 T u  S tu d io  S tereo . 14.45 P ieśni 
s z tu k  renesansu  i b a ro k u . 22.50 B ez  i  ta ń c e  F r a n c j i .  15.00 W iad o m o śc i, 
re c e p t. 23.20 J . a n g ie ls k i. 15.05,. „ W  J e z io ra n a c h ” . 15.35 C h w i­

la  m u z y k i 15.40 K s ią ż k i , do k tó ry c h  
U W A G A :  T V  zas trzeg a  sobie z m ia -  w ra c a m y  .C h w a ła  c e s a rs tw a ” . 16.00 
n y  w  p ro g ra m ie . W ia d o m o ś c i. 16.05 W  tro s c e  o słowo

1 tre ś ć . 16.25 L e k c ja  ie z . n ie m ie c ­
k ie g o . 16.40 P A W . 16.50 C h w ila  ra u -  

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I z y k i.  16.55 N as ze  s p ra w y . 17.00 M u ­
zy c zn e  ro zm a ito ś c i s te reo . 17.30

14.35 J . a n g ie ls k i. 15.15 O m ó w ie n ie  S zc ze c iń s k ie  p o p o łu d n ie . 18.25 K a -  
p ro g ra m u . 17 W ia d o m o ś c i. 17.05 G lm  le jd o s k o p  n a u k i. 18.55 C h w ila  m u - 
n a s ty k a . 17.15 P rz e g lą d  tv g o d n ia . z y k i.  19.00 P o s ta w y  i w z o ry . 19.15 
17.45 P ro g ra m  d la  d z ie c i. 18 In f o r -  L e k c ja  1ez. ro s y ls k le g o . 19 30 Jam  
m a c ie  d la  k u p u ją c y c h . 18.50 T V  session. 20.15 O d tw o rz e n ie  k o n c e r -  
d zie c ie ea . 19 T y  i tw ó j o g ród . 19.25 tu  p u b lic zn e g o . 21.45 P a n o ra m a  
P ro g n o za  pogody , k r o n ik a . 20 F ilm  m u z y k i e k s p e ry m e n ta ln e j. 22.15 W er 
f r .  „ F a łs z y w e  o s k a rż e n ie ” . 21.40 s je  1 k o n tro w e rs je . 22.50 M u z v k a  
C z a rn y  k a n a ł. 22 K ro n ik a  22.15 22 55 W ia d o m o ś c i. 23.00 K o n ie c  o ro -  
S tu d io  D re z n o . 23 W ia d o m o ś c i. g ra m u  i h y m n .

W T O R E K  

P R O G R A M  I

i 6.30 T T R .  
„ J a n k o  M u z y k a n t” .

n ia w s k ie g o .

P R O G R A M  I I

ELEKTRYC ZNY PIEC DO SAUNY  
wym. 730X500X300 mm

OGRZEWA K A B IN Ę SAUNY

Korzystanie z sauny poprawia samopoczucie, regeneruje sity, 
hartuje ciało.

Do nabycia w sklepach ze sprzętem zmechanizowanym go­
spodarstwa domowego na terenie m. Szczecina 

i województwa.

Z A P R A S Z A M Y !

N A U K A

M G R  — m a te m a ty k a ,  
f iz y k a  — 465-41.
M G R  — m a te m a ty k a  
f iz y k a  — 708-07, 780-39. 
M A G IS T E R  — m a te m a ­
ty k a , f iz y k a  — 705-56.

P R A C A

P R Z Y J M Ę  u cze n n icę  do 
z a k ła d u  k ra w ie c k ie g o , 
te l. 36-976.
P R Z Y J M Ę  d z ie c k o  na  
noc sy lw e stro w ą ^ , te l.

R O Ż N E

T E L E P O G O T O W IE  —
Z b ig n ie w  K n o p  — 
351-06.
T E L E P O G O T O W IE  —
J a n  B a rc z y k  — 75-634. 
T E L E P O G O T O W IE  —
Z d z is ła w  U zn a ń s k l —
22- 85-97
T E L E P O G O T O W IE  —
R o m an  S zczęsny — te l.
23- 23-56.
C Y K L IN O W A N IE  „Spo­
łe m ”  — te l. 22-05-86. 
C Y K L IN O W A N IE  -  R o ­
m a n  G o c h  — 352-45. 
N A P R A W A  lo d ó w e k  
s p rę ż a rk o w y c h  — E d ­
w a rd  S k o cze k  — te l. 
233-501.
T A P E T O W A N IE ,  m a lo ­
w a n ie  — M a r ia n  F iu k  

te l. 231-765.
T A P E T O W A N IE ,  m a lo ­
w a n ie  — K a z im ie ra  R o­
g o z iń sk i, 82-04-46. 
T A P E T O W A N IE ,  m a lo ­
w a n ie  — te l. 719-71 — 
Jó ze f S e re k .

OBRONA PRAC DOKTORSKICH
W dniu 18 grudnia 1980 r. od godz. 

8.15 w gmachu Rektoratu PAM w Szcze­
cinie przy ul. Rybackiej 1 odbędzie się 
obrona prac doktorskich lek. lek.:

1. Marka Niedbała pt. „Ocena doświad­
czalna i kliniczna krajowych protez na­
czyniowych o wewnętrznej powierzchni 
welurowanej”. Promotor — doc. dr hab. 
med. Seweryn Wiechowski.

2. Haliny Jaroszewicz-Heigelmann pt. 
„Ocena przydatności testu ze znakowaną 
selenometioniną w rozpoznawaniu prze­
wlekłych stanów chorobowych trzustki”. 
Promotor — doc. dr hab. med. Krzysztof 
Mar licz.

3. M arii Lencznarowicz pt. „Rozwój fi­
zyczny, stan zdrowia i sprawność moto­
ry czna uczniów szkól ponadpodstawowych 
w świetle 3-letniej obserwacji w Liceum 
Morskim i Technikum Kolejowym w  
Szczecinie.” Promotor — doc. dr hab. med. 
Halina Pilawska.

4. Jerzego Stańczyka pt. „Przydatność 
wyników ilościowej metody Dunnilla i 
Whiteheada w zestawieniu z własną mor­
fologiczną oceną płuc płodów i noworod­
ków w aspekcie sądowo-lckarskim.” Pro­
motor — prof. dr hab. med. Tadeusz M ar­
cinkowski.

Wymienione prace wyłożone są do 
wglądu w Bibliotece Głównej PAM w 
Szczecinie przy ul. Rybackiej 1. 4075-K

S P R Z E D A Ż

F IA T A  125p 1500,
borsfcL b ry c z n ie  n o w ego . O fe r -
J E S Z C Z E  p rze d  ś w ię ta -  t y  26502 B iu ro  O głoszeń  
m i w y czy śc isz  i d o b a r -  Szczec in .

.............................Jb od z ież  F IA T A  125p 1300 (1972),
n o rm a ln ą  K ró lo w e j J a d w ig i 31/13. 

o p ła tą  w  p ra ln i s p e c ja -  P O L O N E Z A  po  w y p a d -

d z a ju  k o ż u c h y , fu tr a ,  ______

S Ł  “h s u r sssussyssssss SSfSffi. 3T3S2
Z E S P Ó Ł  m u z y c z n y  -  - g r - lo m a s z  M a i
te l. 388-29 S ta n is ła w  H e  
ro je w s k i.

S y lw e s tra  ^ w e s e l a  -  ^ m s z o w ą  ^

? S KrZymt01 Bed' .................................. -  .-
Z E S P Ó Ł  m u z v c z n v  -  l is tVczn e!  o d z ie ży  z a m - k u , G o le n ió w , u l. J e d -
o c ze k u ie  n r o n S  — szow ei  1 k o żu c h ó w  — ności N a ro d o w e j 33, te l.
£rfZe5£*J«i p ro p M y c J ł Z b ig n ie w  L ip o w s k i. B o - 20-92.

h a te r ó w  W a rs z a w y  7 K O M B A J N  V is tu la  ta -  
(b lis k o  M ic k ie w ic z a ) . C e  n io . W ieś  P rz y je z ie r z e

» * . .  » y r e n y  z g w . -  Z " “ 1" *  cS o r z e : Z a '  
a n c ją . Z a m ie js c o w y m  Z A M IF N IE  P o lo n e za  

na w y m ia n ę , lu b  w y -  F ia ta  l25 te l  42-940

szawVzom Sr^'ulWaH_ 29,1L za€inj»ł Pies włl‘i «  * 5 '  c zu r c z a rn y  w  re jo n ie  P Ł A S Z C Z E  sk ó rza n e
“ Ĉ r « ^ eW^ le L J l 76' ^  osted13 A rk o ń s k ie g o . d a m s k ie  c za rn e  i ru d e .

p °  8<XJ2- 18. O d p ro w a d z ić  za nagro- "  '

te l. 734-81. 
a k t u a l n i e  re g e n e ru ­
ję  w a ły  T ra b a n ta , W a r t  
b u rg a , S y re n y  z gwa- B ro d a c k i.

Z A M IE N IĘ  P o lo n e za  na K O Ż U C H  i . płaszcz.
A s n y k a  3/76Ł po godz.

36-37-86.
k u p n e m  lub" p rzyw łas z-  

1« f y m ’ cze n ie m . M a ła  Iz a  i u s zc ze ln ia n ie  o k ie n  —
230'-840 M a r ia n  K siąż- 
k ie w ic z .
P R Z E W Ó Z  m e b li, p rze ­
p ro w a d z k i, te l. 22-89-26,
H e n ry k  K il ia n .  
i n s t a l u j ę  k a rn is z e  
szw e d zk ie  -  te l. 175-304, u i^ R M e n b e rg ó -  
S ta n is ła w  K o w a lo w ie  “ 9s ®n.l?e r?.0

B u d z iszy ń sk a  26a / l0. 
dą. O s trze g am  p rze d  K A L K U L A T O R Y  ja p o ń -
k u p n e m  ’ ' ----------- * —
cze n ie m . ___
M a g d ą  o c ze k u ją  n a w ia  P O Ł K O -ta p c z a n  i  sza f- 
dom ość , te l. 756-60. k ę  k u c h e n n ą  80 cm  s to -
G rz y b o w a  14a.
16 L IS T O P A D A  z a g in ą ł n ośc low y . 
w ilc z u r  8 -m ie s ię c zn y , P U D E L K I

; ; f r E F ^ B f D  P ° got.? ' K ró lo w e j K o ro n y  P o l-  
wxe c.o . i  w o d .-k a n a li -  z a g in ą ł p ło w y  7-

m in ia tu r o w e ,  
c z a rn y  p o d p a la n y . O d - c za rn e , ro d o w o d o w e  
p ro w a d z ić  za n ag ro d ą , (s u c zk i), te l. C hoszczno

--------• - -----  64-24, po  16.
F E R M Ę  n u tr i i  na W a r -  
szew łe , te ł. 230-892. 
P I L N IE  sp rze d a m  ro że ń

t r a k  w  K a rp a c z u  z d z ia ła ł-  
c łe  le c ze n ia . O s trze g a  nością c a ło ro c zną . J. 
się p rzed  p rzy w ła s zc zę - D ę b n y , K a rp a c z  S a -

z a c y jn e , 
godz. 8—14, 
godz. 14—17.
P R O S T O W N IK I do ła -  n ie m , te ł. '701-86.
d o w a n ia  a k u m u la to ró w . Z A K Ł A D  p ry w a tn y
re g u la to ry  n ap ię c ia  do w y tw a rz a n ia  m a te r ia -  Z G U B IO N O  p ie c zą tk ę
te le w iz o ró w  — p o leca łó w  sk ó ro p o d o b n y c h  A n n a  B a rb a ra  Ja g ła
S k le p  M o to ry z a c y jn y  sp rze d am . S łu p s k , u l.  le k .
R zem ieś ln icze g o  D o m u  A rc is ze w s k ie g o  ~  ~
T o w a ro w e g o . S zczec in , te l. 28-89.
u l. K r ó lo w e j J a d w ig i 4. P A N  M a c ie k  po s ia d a- 
C Z Y S Z C Z E N IE  k r a w a -  ją c y  a k tó w k ę  z d o k u -

L O K A L E k o w ie  s p ó łd z ie ln i m ie -  Ś W ID N IK  k /L u b l in a  3- ,1V, 
s z k a n io w e j, p o s zu k u ją  p o k o je , n o w e  b u d o w n l-  n g

m e d . Szczec in , 
35/2. P o w s ta ń c ó w  W lk p . 54/4 

3346/L .
1.12.  zg u b io n o  p o r t fe l z

............ .  _____________  d o k u m e n ta m i na n a zw i
tó w  i  spódn ic  p lis o w a - m e n ta m i na n a zw is k o  s k o  P rz e m y s ła w  P e tru s .
n y c h . P r a ln ia  C h e m ic z - H e n ry k  

Ł o k ie tk a  23 (ró g  Szczec in , u l.
S zc ze p a n ia k , U c zc iw e g o  znalazc ę  p ro  
’  K lo n o w i-  szę o w ia d o m o ś ć  715-95

P R Z Y C H O D N IE

D Z IE C IĘ C A  — W o jc ie c h a  7 
18— 7: D O R O S Ł Y C H  — Je dnośc i N a ­
ro d o w e j 12 — g. 20—7: S T O M A T O ­
L O G IC Z N A  — Je d n o śc i N a ro d o ­
w e j 12 —  e. 20—7: N a d  O d ra  18 —  
fi. 8— 19: C H IR .  D Z IE C IĘ C A  — W o j­
c iec h a  7 — g . 8—20.

5 r S eI7«3S. mleszka~ d S L w leni zd lc i£ i prix,z°"* ~iest
k o jo w e , w ła sn o ś c io w e  Z A M IE N IĘ  w ła sn o ś c io - te l. 613-325. i r » / Kont aKt .
lu b  k w a te ru n k o w e  lu b  w e  m ie s zk a n ie  le d n o p o  „
5ef m 2 i t V . W iad o m o ść , k o jo w e , k u c h n ia , ła -  N IE R U C H O M O Ś Ć  dobarw Ta k o ż u c h y  o ra z  ’ M A T R Y M O N IA L N E
te l. 441-79, godz. 11—19. z ie n k a , c .o .. 35 m  k w . P ó r  ««111 non ™ w i  r f _ l_ r y la -. . ° 2uc!n y  o ra 7
W Y N A J M Ę

godz 1 1 -1 9 . Z ie nk a , c.o.. 35 m  k w . p O ł  w i l l i  (120 m  k w .)  zam sze O d n a w ia  o rźez
i . f Ä Ä  P M p lw n ic z o n e J . _ m o M l- n a lo ie ń ia  Ä  S S Î

no  c z a rn y  p o r t fe l m ę s k i 
z p a m ią tk o w y m i z d ję ­
c ia m i. Z w ro t :  te le fo n  
422-84.

A M O R E K  — k o ja r z y  Z G U B IO N O  w  a u to b u -
p o k ó j z ła z ie n k ą  sam  o t -  s c W o ś c i”  " ^ m o r s k i e  jJ. w cSć p r ^ a S z e n ia “ ^ -  ogn!sko. d o m o w e , S ie d l-  sie k o lo ro w e  zd ję c ia
n e m u  p a n u . te l. 78-055. O fe r ty  26483 B iu ro  O g ło  ła ln o ś c i u s łu fo w e j w  2 *  - ?kÓ r2a i?ą- P o ' ś lu b n e  (w  re k la m ó w c e ),ce 2. s k r . 35.

m e ,o - K 3 3 “
MoA s s x ftw S r “ S n -  o g ,° ŁCł* syjy ieża w s ze lk ie g o  r o -  s k r y tk a  148.

z a p e w n io n a , zw is k o  S ła w o m ir  K a b -  
P rz e m y ś l z iń s k L  Z w ro t  za n a g ro ­

d ą —  W ie rz b o w a  114.

'¿ A K C JA *: u ^ P ru sk ip g o  *8^ 7(L550 S z r z e c i r CZs k r  S p o ra tl e 70~952^5R e ^ iH u   ̂ R u c b ” . W Y D A W C A :  K o m b in a t  W y d a w n łc z o -K o lp o r ta ż o w y  w  S zc zec in ie  R E -
467-21, dz. m ie js k i 462-35; 'd z .^ K o n o m r-n u fr a f t^ ^ ik l-T J ^ d i^ ^ p ó r to w ^ "  S M -S ^ ^dz* taczrmł«»?*” T E L E F O N Y :  c e n tra la  430-21 s e k r e ta r ia t  red nac ze lne g o  457-41. s e k re ta rz  re d a k c ji 
O G Ł O S Z E N IA  p rz y jm u je  B iu ro  R e k la m  1 O e ło«zeó  70-550 S zc zec in  ’ n l H n M «  C z y te ln ik a m i 450-21 red  p o ra n n a  <od to d z . 6) 22-40-18 i 22-42-50. d a le k o p is y  22-40-18.
k r a ju ,  z a  treść i te rm in  d ru k u  o r e d a w S  n ie ^ o ? o .^ o d p o w ie d z ia ln o ś c i W P O r 5?a 3 M' 34 o r«  W O T t k f .  b iu ra  o g ło ,ze ń  P r a s a - K s ia ż k a -R t m b  n a te re n ie
i u rz ę d y  po czto w e. C ena p r e n u m e r a t  ro c zn e j M2 / ł  P renum eratę'^  ze r le r e n ie m ' A C J I w a ru n ^ a<’h  p re n u m e ra ty  n d z ie ia ja  o d d z ia ły  R S W  „ P r a s a - K s la ż k a — R u c h ”
00-958 W a rs za w a , ko n to  N B P  X V  O d d z ia ł w  W a ra z a w iJ  n T  U i l m n n  f S *  ,W  za g ra n lc ę  P ^ y jm u je  C e n tra la  K o lp o r ta ż u  P ra sy 1 W y d a w n ic tw  u l. T o w a ro w a  *8. 
d u a ln y c h  i o 100 p ro c  °d>a z le c a ją c y c b  l J t y T u ^ % T a k ła d 6 w  n r a ć j ! N r ' ,6S t d r° ŹSZa ° d k r a jo w e j  o 50 p roc. d ła  z le c e n io d a w c ó w  in d v w l-
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„Pociąg Przyjaźni“
do ZSRR

ZW  TPPR i PBP „Orbis” or­
ganizują w dniach od 9 do 20 
lutego 1981 r. wycieczkę „Po­
ciągiem Przyjaźni” do ZSRR na 
trasie: Mińsk — Moskwa — 
Leningrad — Wilno. Koszt wy­
cieczki wynosi 10 940 zł od 
osoby. Pisemną rezerwację 
miejsc przez zakłady pracy 
przyjmuje i wszelkich informa­
cji udziela ZW  TPPR, al. Woj­
ska Polskiego 66, tel. 423-61.

Dzięki życzliwemu kierowcy

Zguba się znalazła
C Z Ę S T O  n a rz e k a m y  n a us ług i 

ś w ia d c zo n e  p rze z  k ie ro w c ó w  
„ T a x i” .  A le  z d a rz a ją  się  ró w n ie ż  
p rz y p a d k i m ó w ią c e  o d u ż e j k u l tu ­
r z e  p rz e d s ta w ic ie li teg o  zaw o d u .

O to  je d n a  z  m ie s zk a n e k  naszego  
m ia s ta  p . Z o fia  C . w y b ie ra ła  się w  
p o d ró ż , z  ro z ta rg n ie n ia  zo s ta w iła  
je d n a k  w  ta k s ó w c e  s w ó j bagaż  
w ra z  z le g ity m a c ją  u b e zp ie cze n io ­
w ą . N a  d w o rc u  o g a rn ę ła  ją  c za rn a  
ro zp a c z . W ró c iła  d o  d o m u  z ła  i  
pog od zo n a  ze zg u b ą . P o  k i lk u  
d n ia c h  k to ś  za d z w o n ił do j e j  d rz w i.  
J a k ie ż  b y ło  j e j  z d z iw ie n ie  i  zasko­
cze n ie , g d y  o k a za ło  się, że  t o  k ie ­
ro w c a  p an  R y s za rd  W i lk  ( ta x i  n r  
1576) osobiście p rz y n ió s ł je j  nese­
s e r , p rz e p ra s z a ją c  je d n o c ześ n ie  za 
k i lk u d n io w ą  z w ło k ę  sp o w o d o w a n ą  
p iln y m  w y ja z d e m .

I  ja k  tu  n ie  w 
u czc iw o ś ć  i  życzliw ość?

Kronika wypadków
S O B O T A . J a d ąc  u l.  P y rz y c k ą , n a  

o d c in k u  od P ło n i d o  K o łb a c za , cię  
ża ro w e  „V o lv .o ”  N Z  5782 z  n acze­
p ą  n r  r e j .  N Z  5654 p ro w a d zo n e  
p rz e z  W o jte c h a  S. z C S R S , w p a d ło  
w  poślizg  i u d e rz y ło  w  w y p rz e d z a ­
n e g o  „ F ia ta ”  125p n r  r e j .  S IW  
3998. W s k u te k  k o l iz j i  oba p o ja z d y  
w p a d ły  d o  ro w u .

N A  K a n a le  Ś w ię te  u to n ą ł 26 -le tn i 
e le k tr y k  B a z y  O z n a k o w a n ia  N a w i­
g a c y jn e g o  J a n  K .,  pod k tó ry m  za­
ła m a ł  się ló d . Z w ło k i  w y d o b y to . 
J a n  K . w c ze ś n ie j w y k o n y w a ł p ra ­
ce  n a  l a t a m i  D ę b in a , a po  ic h  za­
k o ń c z e n iu  p ró b o w a ł iś ć  po lo dzie .

N IE D Z IE L A

N A  T R A S IE  E -14 w  o k o lic a c h  W o  
l in a , m i ja ją c  się z ja d ą c y m  z 
p rz e c iw k a  sam o ch o d e m  „ F ia t ”  125p 
n r  r e j .  S Z C  0093, p ro w a d z o n y  p rze z  
Z b ig n ie w a  O . n a je c h a ł n a  g ru p ę  
u c z n ió w  ze  S z k o ły  S p e c ja ln e j p rz y  
Z a k ła d z ie  W y c h o w a w c z y m  w  D a r -  
g o b ą d z iu . J e d e n  z u c zn ió w , 1 5 -le tn l 
M iro s ła w  O . p o n ió s ł ś m ie rć  na  
m ie js c u .

•  •  •
W  M IĘ D Z Y Z D R O J A C H , id ą c  u lic a  

Z w y c ię s tw a , d o zn a ł z a w a łu  se rc a  i 
z m a r ł,  p rz e b y w a ją c y  w  ty m  m ie śc ie  
k u ra c ju s z  6 2 -łe tn i L e o n  K .

W  S Z C Z E C IN IE  na a l. W o js k a  
P o ls k ie g o  ( w  s ą s ie d z tw ie  Szczec. 
Z a k ł .  G ra f . )  „P o lo n e z ”  n r  r e j .  W R E  
6996, p ro w a d z o n y  p rze z  W ło d z im ie ­
rz a  P . p o tr ą c i ł  d w ie  k o b ie ty :  J a d w l 
g ę T . 1 G e n o w e fę  J ., a  n a s tę p n ie  
z d e rz y ł s ię  z t ra m w a je m . O b ie  k o ­
b ie ty  d o z n a ły  o b ra że ń  l  zo s ta ły  
p rz e w ie z io n e  d o  s z p ita la .

W  O S W IN IE  k /C h o c iw la  p a l i ła  
s ię  s to d o ła  z  m a s z y n a m i ro ln ic z y ­
m i, s ia n e m  1 zb o żem , n a le żą c a  do  
B ro n is ła w a  K .  S t r a ty  —  280 tys . z ł.

<JS>

TR+lSA Zamkowa. Oto 
pierwsze zbrojenia pod słu­
py estakady po lewej stro­
nie miasta nie opodal Zam­
ku Książąt Pomorskich. 
Do tej pory zbrojenia i slu­
py pod nową trasę mogliś­
my widzieć jedynie po 
prawej stronie Odry.

Fot. Z Jodkowski

Reporterski rajd po sklepach z odzieżą

Kupujmy to co jest
W SKLEPACH i  odzieżą za 

interesują się ciepłymi kurtka 
czy ładnych, modnych, a jedno 
szczególnie biorą pod uwagę r 
których trzeba już kupować ro 
wiadomo że w młodzieńczym 
tempie dość szybkim. Wybraliś 
z konfekcją by bliżej przyjrzeć

Atrakcje 
w „Jubilatce*
P O  n ie d z ie ln e j im p re z ie  z u d z ia ­

łe m  M ik o ła ja  i  a k to r ó w  „ P le c iu -  
g i”  na ju t ro  (9 b m .)  k a w ia rn ia  ..J u ­
b i la tk a ” p rz y g o to w a ła  coś d la  do­
ro s ły c h . K ie r o w n ic tw o  k a w ia r n i za­
p ro s iło  b o w ie m  K ry s ty n ę  S ie n k ie ­
w ic z  i  B o h d a n a  Ł a z u k e  n a gościn­
n e w y s tę p y . A r ty ś c i d y s n o n o w a li 
t y lk o  je d n y m  w o ln y m  d n ie m , w  
z w ią z k u  z c zy m  ..P rz y  k a w ie  na 
w e s o ło ” — bo t a k i  1est p ro g ra m  
w y s tę p u  — s p o tk a ła  sie z p u b lic z ­
n o śc ią  o godz. 16. 18.30 i 20.30. P rze d  
s p rze d a ż  b ile tó w  —  w  ka s ie  k a w ia r ­
n i.

Niebawem znajdą się w sprzedaży

Wycinka choinek
O ZB LIŻAJĄ CYC H się świę­

tach myśli się w Okręgowym  
Zarządzie Lasów Państwowych 
już od dłuższego czasu. Bo też 
nie sposób wyobrazić sobie Bo­
żego Narodzenia bez tradycyj­
nej choinki przyozdobionej 
świecidełkami. Toteż nic dziw­
nego, że planowanie wycinki 
kilkudziesięciu tysięcy drze­
wek trzeba było zacząć wcześ­
niej. Obecnie zaczyna się już 
pierwsze wyręby.

OZLP przygotowuje na świę­
ta 77 tys. choinek. Z tej licz­
by 10 tys. przewidzianych jest 
dla województwa gorzowskiego, 
a reszta dla szczecińskiego (w 
tym dla samego Szczecina prze 
znaczono ponad 33 tys. drze­
wek). Ilość ta jest nieco więk­
sza niż w roku ub., kiedy to 
wycięto 73 tys. młodych świer-, 
czków.

D W IE  T R Z E C IE  c h o in e k  bed z ie  
poch o d z iło  ze s p e c ja ln y c h  p la n ta c ji ,  
pozostała cześć z te re n ó w  p rz e z n a ­
czonych  do w y c in k i w  I  k w a r ta le  
przys z łe g o  ro k u . Z a w s ze  w s za k  
o b o k  d u życ h  d rz e w  w  lesie z n a j­
d u je  się p ew na  lic z b a  m n ie js z y c h , 
m ło d y c h . T e . p rz y  n o rm a ln y m  w y ­
rę b ie . ja k o  n ie  n a d a ia c e  sie do  p rze  
ro b u  p rze m y s ło w e g o  trze b a  sp a lić . 
T o te ż  p o zy s k a n ie  z ty c h  te re n ó w  
ponad  20 tv§ . c h o in e k  je s t bard zo  
ce lo w e  — n ie  t rz e b a  n a d m ie rn ie  z u ­
b aża ć  p la n ta c ji ,  n is zczy ć  (sc a la ć )  
sp o re j lic z b y  m ło d y c h  d rz e w e k , a 
p rze c ie ż  o w e  le śn e  ś w ie rc z k l beda  
n ie  g o rz e j s łu żyć  s zc zec in ia n o m

p rz e z  c a łe  ś w ię ta  n iż  s p e c ja ln ie  ho ­
d o w a n e .

N a jw ię c e j c h o in e k  t r a f i  do nas z 
n a d le ś n ic tw :  n o w o g a rd zk ie g o , g ry -  
f ic k ie g o . ło b es k ieg o . ro k ic k ie g o  i  
re sk ieg o . B ed a  to  ś w ie rc z k i w  w ie ­
k u  od 7 do 15. a n a w e t do 18 la t. 
O k a z u je  sie b o w ie m . Iż  c h o in e k  n ie  
m o żn a  h o d ow ać  z b y t  szy b ko , c z y li 
..p o d g a n ia ć ”  w zro s tu  In te n s y w n y m  
n a w o że n ie m . W te d y  b o w ie m  d rz e w ­
k a  sa z b y t  s m u k łe , m a ja  rz a d k ie  i  
w io tk ie  g a łą z k i o raz  n ie z b y t geste  
ig liw ie .

PIERWSZE dostawy już bez­
pośrednio do punktów sprzeda­
ży spodziewane są 12 bm. Co 
dzień do 20 bm., a jeśli bę­
dzie trzeba do 22 będą przywo­
żone z lasu nowe partie świer- 
czków. Z obliczeń OZLP wyni­
ka, że nie powinno zabraknąć 
zielonego, świątecznego drzew­
ka dla żadnej ze szczecińskich 
rodzin. (su)

czął się większy ruch. Klienci 
mi i płaszczami, szukają rze- 
cześnic niedrogich. To ostatnie 
odzice dorastających dzieci, dla 
zmiary właściwie dorosłe, a 
wieku niszczy się wszystko w 
my się zatem do kilku sklepów 
się ofercie handlu.

„ODZIEŻOW IEC” stoisko 
z odzieżą męską. Ruch nieduży, 
wybór także, przeważają roz­
miary na panów niskich i gru­
bych. Mężczyźni typowi (170— 
176 cm), szczupli, muszą szu­
kać dalej. Na wieszakach wi­
szą udające pelisy płaszcze po 
4 650 zł, kurtki ortalionowe 
(cienkie) z kapturami w kolorze 
beżowo-brązowym, kilka zwy­
czajnych płaszczy z tkaniny 
welnopodobnej.

Na stoisku damskim kolą w 
oczy puste miejsca, gdzie kie­
dyś wisiała odzież. I tutaj wy­
bór jest wysoce niezadowalają­
cy. Można wybierać między 
kurtkami w kratę, gładkimi je ­
siennymi okryciami z tandetnej 
tkaniny, kurtkami z ceraty (850 
zł szt.) i płaszczami w cenach 
od 1600 do 2 400 zł. Są tu duże 
braki w rozmiarach, wiele 
okryć zostało przecenionych, a 
mimo to trudno znaleźć nabyw­
cę.

Dom Towarowy „Posejdon” — 
tłum mężczyzn okupuje stoisko 
z odzieżą dla panów. Przyszły 
ciekawe okrycia. Niebrzydkie 
kurtki na podpince typu battle- 
dress z elanobawełny, z futrza­
nymi kołnierzami, tradycyjne 
kurtki podbite misiem z kap­
turami i bez, uszyte z elanoba­
wełny i ortalionu. Są też ciep­
łe kurtki z imitacji skóry po 
bardzo przystępnej cenie (1250 
zł), a także płaszcze, pelisy, 
kurtki z prawdziwej skóry 
sprowadzone z Brazylii (z kap­
turami).

Panie także mogą wybrać so­
bie w „Posejdonie” jakiś 
płaszcz. Nie będzie to raczej 
ten wymarzony, w  określonym 
fasonie i kolorze, ale coś zaw­
sze dostaną.

„Barbara” przy ul. Krzywo­
ustego. Spore zamieszanie. 
Ekspedientki właśnie przyjęły

Dziwny rachunek
W  R O K U  u b ie g ły m  k i lk a k r o t n ie  

p is a liś m y  o ró żn y c h  o m y łk a c h  
k o m p u te ra  o b lic za ją c e g o  ra c h u n k i  
za p rą d  i  te le fo n y . O s ta tn io  do  n a ­
szej r e d a k c ji  p a n  J . S k o cze k  p rz y ­
n ió sł k o le jn e  k o m p u te ro w e  c u r io ­
sum . R a c h u n e k  o b lic zo n y  p rze z  
k o m p u te r  za zu ży c ie  o ra d u  w y ­
n ió s ł 8 710 z l. tym c zas em  w e d łu g  
s ta n u  lic z n ik a  k l ie n t  m a  n a d p ła tę  
o k . 345 z l. O c zy w iś c ie  k o m p u te r  z a ­
d łu ż e n ie  p o ro z b ija ł n a  r a ty . p ie r w ­
sza po n ad  5 tys . z ł. n a s tę p n e  po­
nad  3 ty s . T y m c za s e m  z  prostego  
p o ró w n a n ia  o d ję ty c h  sum  w id a ć , 
że m a s zy n a  d o p isa ła  je d n a  ie d y n -  
k e  i  s tad  n ie p o ro z u m ie n ie . N ie  
p ie rw s ze  z re s z tą ... (wvs>

Zabawki w... księgarni
O D  p ew ne g o  czasu k s ię g a rn ia  

. .Ś w ia t”  p r z y  a l .  W y z w o le n ia  p ro ­
w a d z i p rz y  s to is k u  z  l i t e r a t u r a  d la  
d z ie c i ró w n ie ż  sp rze d aż  g ie r  d la  
n a jm ło d s z y c h . M o ż n a  t u  n a b y ć  t a k ­
że  o b ra z k i do  k o lo r o w a n ia  p rze z  
m ilu s iń s k ic h . O b e c n ie , w  o k re s ie  
p rz e d ś w ią te c z n y m , je s t  to  b a rd zo  
d o b ra  in ic ja ty w a .  W s z a k  s k le p ó w  
z z a b a w k a m i je s t n ie w ie le  i k o le j ­
k i  w  n ic h  d u że . S zk o d a  tv lk o . że  
w y b ó r  k s ią ż e k  z b a jk a m i d la  d z ie ­
c i je s t  t a k  m a ły . (sul

Odpowiedź MPGM

Dlaczego do nas?
W  P O Ł O W IE  lis top a d a  za m ie ś c i­

l iś m y  a r ty k u ł  o k ło p o ta c h  i  t r u d ­
no śc iac h . na ja k ie  n a p o ty k a ła  sa­
m o rz ą d y  w  s p e łn ia n iu  s w y c h  s ta tu ­
to w y c h  zad a ń . J e d n y m  z p rz y k ła ­
d ó w  b y ła  in fo rm a c ja  o n ie lic z e n iu  
s ie  z u w a g a m i k o m ite tu  o s ie d lo w e ­
go p rzy  u s ta la n iu  k w a r ta ln y c h  p la ­
n ó w  re m o n tó w  b u d y n k ó w  m ie s zk a ł 
n y c h . W  s p ra w ie  t e j  o trz y m a liś m y  
z  M ie js k ie g o  P rz e d s ię b io rs tw a  G o ­
s p o d a rk i M ie s z k a n io w e j w y ja ś n ie ­
n ie . N im  p rz e jd z ie m y  do  m e r itu m ,  
c h c e m y  z w ró c ić  u w a g ę  n a  c h a ra k ­
te ry s ty c z n a  s p ra w ę , p o tw ie rd z a ją c a  
jeszcze ra z  z d a n ie  d z ia ła c z y  sam o­
rzą d u . iż  n ie  u w a ża  sie ic h  za p a rt  
n e ra  w  p o d e jm o w a n iu  d e c y z j i w  
o d n ie s ie n iu  do  s ta n u  o s ied li.

O tó ż  ..w y ja ś n ie n ie ”  o trz y m a ła  n a ­
sza re d a k c ja  i . . .  W y d z ia ł G o s po d a r­
k i  T e re n o w e j i  O c h ro n y  Ś ro d o w i­
ska U M . J a k  w id a ć  — o sam orząd  
„ w y ja ś n ie n ie ”  n ie  za h a c zy ło  n a w e t  
w  ty m  s to p n iu , b y  zn a le źć  sie no 
są s ied zk u , c z y li  w  W y d z ia le  S am o­
rzą d u  M ie s z k a ń c ó w  i  C z y n ó w  S p o ­
łe c zn y c h  U M .

A  te ra z  —  do  rze c zy . N a  s tro n ie  
3 p ism a zas tęp ca d y re k to ra  M P G M  
p isze: „ M o c  p rz e ro b o w a , ja k a  d y ­
s p o n u ją  is tn ie ją c e  w  nas zym  m ieś­
cie p rz e d s ię b io rs tw a  re m o n to w o -b u ­
d o w la n e . t j .  K P R B  1 i  2 iest d a le ­
ce n ie d o s ta te c zn a  w  s to su n k u  do  
is tn ie ia c y c b  p o trze b  re m o n to w y c h ” . 
N a  s tr . 2: „ O d n o ś n ie  p o d łąc zen ia  
b u d y n k ó w  do  m ie js k ie j s iec i c ie ­
p ło w n ic z e j M P G M  in fo rm u je , że n ie  
je s te ś m y  w  s ta n ie  podać k o n k re tn e ­
go te r m in u  p o d łąc zen ia  b u d y n k ó w  
re jo n u  N ie b u s z e w a ” . N a  s tro n ie  1: 
. .W  p la n a c h  Z a k ła d u  R e m o n to w o -  
B u d o w la n e g o  n ie  u jm u je  sie ro b ó t  
d e k a rs k ic h , p o n ie w a ż  re m o n ty  d a ­
c h ó w  w y k o n y w a n e  sa n a  p o d s ta w ie  
o d rę b n e g o  P la n u  ro czn e g o ” . Z n o ­
w u  n a s tro n ie  3: „ O p ra c o w a n y  p ro -

g ra m  re w a lo r y z a c ji  zespo łów  m ie sz­
k a n io w y c h  w y k a z u je , że b u d y n k i w  
re jo n ie  N ie b u s ze w a  sa w  le p szy m  
s ta n ie  te c h n ic z n y m , ja k  w  s a m y m  
Ś ró d m ie ś c iu ” . I  n a  z a k o ń c ze n ie :  
„ N ie p o ro z u m ie n ia  zam ies zczone w  
n o ta tc e  w y n ik a ła  g łó w n ie  z n ie d o ­
s ta te c zn e j in fo rm a c ji  K o m ite tó w  
O s ie d lo w y c h  p rze z  O A D M -4  n a te ­
m a t szczegółów  d o ty c zą c y c h  p ro w a ­
d zo n e j p o lity k i re m o n to w e j” .

O T Ó Ż  T O . W  te k ś c ie  chodziło  
w ła śn ie  o b ra k  ja k ie jk o lw ie k  in fo r ­
m a c ji d la  d z ia ła c z y  s a m o rzą du  w  
k w e s tia c h  m o ż liw o ś c i w y k o n y w a ­
n ia  żą d a n y c h  p rze z  n ic h  p ra c . To  
po p ie rw sze . C o zaś do  b ra k u  m a­
te r ia łó w . m o c y  p rz e ro b o w y c h , rz e ­
m ie ś ln ik ó w  —  to  i  na u m o c n ie n ie  
m o ż liw o ś c i re m o n to w y c h  p o w in ie n  
p rz y jś ć  czas.

Je d n o cze śn ie  z W y d z . G o s po d a r­
k i  T e re n o w e j n ade szło  u z u p e łn ie n ie  
p ism a M P G M  w  o d n ie s ie n iu  do  d ru  
giego  p o ru szonego  w  a r ty k u le  te ­
m a tu . d o ty czą ce g o  zag o s p od a ro w a­
n ia  p la c u  w  o b rę b ię  u lic  5 L ip c a  — 
M ic k ie w ic z a  —  B o i. Ś m ia łe g o . O tó ż  
p o n ie w a ż  o b o k  p rz e w id z ia n a  jest 
b u d ow a ż ło b k a  —  z te re n u  tego  
u s u n ie  się p o b ud o w a n e  tu  gara że , 
a s p ra w a  z a jm ie  sie W P E U K . k tó ­
r y  w  te r m in ie  do  30 kw ie tn ia ^  1981 
u rz ą d z i te n  te re n . W  ja k i  sposób —  
te g o  n ie s te ty  n a d a l n ie  w ie m y  
„ P o n a d to  — pisze zas tępca k ie r o w ­
n ik a  w y d z ia łu  —  in fo rm u je m y , że 
p rz e p ro w a d z o n a  w iz ja  lo k a ln a  n ie  
p o tw ie rd z i ła  za b e to n o w a n ia  te re n u ,  
o c z y m  m o w a  w  a r ty k u le , n a to ­
m ia s t s tw ie rd zo n o  f a k t  s k ła d o w a n ia  
n ie k tó ry c h  m a te r ia łó w  p o trze b n y c h  
do za g o s p o d a ro w a n ia  te re n u  zgod­
n ie  z  p ro je k te m , w  tv m  p e w n e j iloś  
c i p łv t  c h o d n ik o w y c h ” . A  t a k  k o ­
n ie c  k o ń c ó w  —  b e d z ie  z a k rze w io n a ’ 
s k w e r  —  c z y  n ie  bedzie?  <Jf>

towar i wynoszą z magazynu 
eleganckie płaszcze w kolorze 
beżowym po 3 100 zł. Młode 
klientki wydzierają je sobie z 
rąk. Rzeczywiśc e, wysokie i 
szczupłe panie wyglądają w 
nich bardzo ładnie, bo płasz­
czyki są dopasowane w pasie, 
rozkloszowane dołem, pod szy­
ją mają stńjeczki. Są też do 
wybo-ru Inne kolory i fasony, 
ale bardzo często trudno zna­
leźć rozmiar akurat na swoją 
tuszę i wzrost. Niektóre szcze- 
cinianki „polują” na płaszcz dla 
siebie po 2 miesiące!

Podobną sytuację zastajemy 
w „Modusach” — sklepach z 
męskimi okryciami przy ul. 
Krzywoustego. Wiszą tam kurt­
ki i płaszcze i od biedy każdy 
coś dla siebie dobierze, ale 
wyboru miał nie będzie i raczej 
kupi coś z pilnej koniecznoś­
ci, a nie dlatego, że akurat ta­
kiego właśnie okrycia poszuki­
wał.

We wszystkich sklepach o- 
dzieżowych Szczecina zaopa­
trzenie jest podobne (na ko­
rzyść wyróżnia się jedynie 
„Posejdon”) i z reguły klienci 
kupują to co jest, a nie to cze­
go akurat chcą. (wys)

PROSZĘ O GŁOS

Knajpa czy kino?
P O  u p rz e d n im  o b e jr z e n iu  w  te le ­

w iz j i  re k la m ó w k i f i lm u  . .K o n t r a k t”  
K rz y s z to fa  Z an u s s ie g o , p o stan o w i­
liś m y  z m e ie m  spędzić  lis to p a d o w e  
p o p o łu d n ie  w  sa li k in a  „K o sm o s” . 
U d a ło  n a m  sie zn a le źć  d w u g o d z in ­
na o p ie k e  nad  trz y m ie s ię c z n a  có­
re c zk a  1 bez k ło p o tó w  d o s ta liś m y  
b ile ty  na m in u tę  p rze d  rozpoczę­
c ie m  seansu. P o c z ą te k  ja k  w id a ć  
o p ty m is ty c z n y . C óż z tego?

K ie d y  o b o je  z z a in te re s o w a n ie m  
ś le d z il iś m y  a k c je  „ K o n tr a k t u ” , na  
sa lę  w k ro c z y ło  c z te re c h  m ło d z ie ń ­
có w . Z a ję l i  m ie js c a  o b o k  nas. a w  
p o w ie trz u  p o czą ł ro z p ły w a ć  sie o d ó r  
a lk o h o lu . P o  o d k o rk o w a n lu  k i lk u  
p iw . n ie m a l ca ła  \y id o w n ia  k in a  
m o g ła  usłyszeć dosyć „ s ło n y ”  k o ­
m e n ta rz . p ik a n tn ie  u b ra n y  w  ch a m ­
s k ie  s łó w k a .

P o  p ie rw s z e j g ło śn e j u w a d ze  m o ­
je g o  m ę ża  i  u ś w ia d o m ie n iu  in t r u ­
zó w  że to  n ie  k n a jp a  t y lk o  k in o .  
m ło d z ie ń c y  ja k b y  sie u s p o k o ili. 
N ie s te ty , n ie  na d łu g o . R o zp o c zę li 
s p a c e ry  po w id o w n i, a n a s te o n ie  
za c zę li sie o d g raża ć , o b ie c u ją c  n a m  
„ s p o tk a n ie ”  po k in ie . T y c h  o b iec a ­
n e k  i  o b e lg  zm u sze n i b y liś m y  w y ­
s łu c h iw a ć  do  ko ń c a  f i lm u .  W id o c z ­
n ie  n ik o m u  w ie c e j ow e  ch a m s k ie  
z a c h o w a n ie  n ie  p rzes zka d za ło . P a ­
n io m  p iln u ją c y m  p o rzą d k u  n a  w i­
d o w n i ró w n ie ż . D o  d o m u  w ra c a liś ­
m y  z n as zy m  sąsiadem  z d ru g ie j  
s tro n y , k t ó r y  s łysząc p o g ró żk i za­
p ro p o n o w a ł pom oc. J e d n a k  do „ la ­
n ia ”  n ie  doszło. W p ra w d z ie  ro z ­
zu c h w a le n i m ło d z ie ń c y  o d p ro w a d z i­
l i  nas n ie m a lż e  ood p ro g i d o m u . 
je d n a k  w y g lą d  naszego o b ro ń c y  
zn ie c h ę c ił ic h  do  a k c ji.

Z  f i lm u  p a m ię ta m y  n ie w ie le . Po ­
s ta n o w iliś m y  o b e jrz e ć  „ K o n tr a k t ”  
p o w tó rn ie . T y m  ra ze m  ju ż  n ie  w  
sa li k in a  „K o sm o s” . P o c ze k a m y  na 
w y ś w ie t le n ie  w  in n y c h  k in a c h , lu b  
u z b ro je n i w  c ie rp liw o ś ć  o b e jr z y m y  
go za ja k iś  czas n a  e k ra n ie  nasze­
go dom o w eg o  „ N e p tu n a ” .

E lż b ie ta  C H Y L E W S K A

Notatnik szczeciński
+  W Y S T A W A  p ra c  p la s ty c z n y c h  

n a u c z y c ie li w o j.  szc zec ińskiego , 
ek sp o n o w a n a  w  s a li M u z e u m  N a ro ­
do w eg o  p rz y  W a ła c h  C h ro b re g o  3. 
c zy n n a  b e d z ie  do  19 bm .

+  W  Z W IĄ Z K U  z c zy n n a  do k o ń ­
ca s ty c zn ia  1931 w  M u z e u m  p rzy  u l.  
S ta r o m ły ń s k le l w y s ta w a  ot W  
150 ro c zn ic ę  P o w s ta n ia  L is to p a d o w e  
go”  is tn ie le  m o ż liw o ś ć  w y k o rz y s ta ­
n ia  te jż e  w y s ta w y  d la  p ro w a d z e n ia  
z a ję ć  le k c y jn y c h , z w ią z a n y c h  te m a ­
ty c z n ie  z  h is to r ia  P o w s ta n ia  L is to ­
p adow ego . E w e n tu a ln e  zg ło sze n ia  
m o żn a  k ie ro w a ć  do D z ia łu  N a u k o -  
w o -O ś w la to w e g o . t e l .  360-53.

♦  P O L S K IE  T o w a rz y s tw o  M iło ś n i 
k ó w  A s tro n o m ii p rz y  S M  „ K o le ­
ja r z ”  zaprasza dz iś  o g. 18 do  D K  
„ H e tm a n ”  (u l. 9 M a ja  17) na p ro ce k  
c ję  f i lm ó w  o  K o sm o s ie  p ro d . U S A .  
W p ro w a d z e n ia  d o k o n a  m g r Jó ze f  
G e lb a rd .

ó  U N IW E R S Y T E T  T rze c ie g o  W ie ­
k u  zap ra sza  9 b m . o godz. 16 do  
P A X  p rz y  u l.  M a r ia c k ie l 6/8 na  
„ W ie c z ó r a u to rs k i S ta n is ła w a  Z a ­
ją c z k a ” .


